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U m ie ję tn ie  k e js r z f  ć 
rozwój gospodarczy 

z poprawą lifty ludzi pracy
22-23  bm. — I Krajowa Konferencja Partyjna

W C Z O R A J o d b y ło  się w  W arszaw ie  X  p len a rn e  posiedzenie g o s p o d a rn o ś c i“  —  w y g ło s i E d w a rd  

K C  P ZPK . pośw ięcone  o m ó w ie n iu  tez re fe ra tu  K o m ite tu  C e n tra l ,“ ‘ " „ e0k. U o n o S “ S < > ' r o i '  
nego na I  K ra jo w ą  K o n fe re n c ję  P a r ty jn ą  o raz in fo rm a c ji K o m i­
s j i  P la no w a n ia  p rzy  R adzie  M in is tró w  „O  ro z w o ju  społeczno- 
e kon om iczn ym  P o ls k i w  la tach  1971— 73“ .

Senat Kongresu USA
ograniczył pełnomocnictwa
prezydenta

W A S Z Y N G T O N  P A P . S e n a t K o n ­
g re s u  a m e ry k a ń s k ie g o  75 g lo s a m i 
p r z e c iw k o  20 u c h w a l i ł  p r o je k t  u s ta ­
w y  o g ra n ic z a ją c e j p e łn o m o c n ic tw a  
p re z y d e n ta  o d n o ś n ie  u ż y c ia  za g r a ­
n ic ą  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  o d d z ia  
tó w  w o js k o w y c h  U S A , bez u z g o d n ię  
n ia  z K o n g re s e m . Z g o d n ie  z p r o ­
je k te m  u s ta w y  w o js k a  a m e ry k a ń ­
s k ie  p o w in n y  b y ć  w  ta k im  w y p a d  
k u  w y c o fa n e  z p o w ro te m  na  t e r y ­
t o r iu m  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  w  
p rz e c ią g u  60 d n i.

Łatwiej trafie 
niż w totku!

N A S Z  b ły s k a w ic z n y  k o n ­
k u rs  d la  p ra w d z iw y c h  zn a ­
w có w  fu tb o lu  —  trw a ! W y ­
ty p u j jedenastkę  po lską  k tó  
ra  17 bm . w y b ie g n ie  na 
W em b ley  o raz p od a j p ra w i­
d ło w o  w y n ik  m eczu —  a

to
możesz stać się w ła ś c ic ie ­
le m  R A D IA  tra nzys to ro w e ­
go. Szczegóły ko n ku rsu  — 
p a trz  s tr. 6. T a m  też, d la  
u ła tw ie n ia , sp ec ja ln y  k u ­
pon.

Ż y czym y  pow odzen ia !

N A  W S T Ę P IE  O B R A D  E d ­
w a rd  G ie re k  n a w ią z a ł do osta t­
n ich  w yd arzeń  w  C h ile . S tw ie r­
d z ił m . in ., że p a r tia  i  na ród  po i 
sk i so lid a ry z u ją  się w  p e łn i z 
lu d ź m i p ra c y  w  ty m  k ra ju . Z ro ­
b im y  w szystko  co w  naszej m o­
cy. —  p o w ie d z ia ł I  sekre ta rz  K C  
—  aby pow s trzym ać  k o n tr re w o ­
lu c y jn y  te rro r, aby u ra to w a ć  ży­
c ie  tow arzysza  L u isa  C orva lana  
i  in n y c h  w ię ź n ió w  ju n ty .

Z  k o le i E d w a rd  G ie re k  p o d k r e ś li ł ,  że 
c a ła  p a r t ia  p o w in n a  o b e c n ie  o c e n ić  
o s ią g n ię ty  p o s tę p  w  re a liz a c ji  u c h w a  
ły  V I  Z ja z d u  i w y p ro w a d z ić  z t e j  o -  
c e n y  w n io s k i  d la  d a lsze g o  ro z w o ju .  
C h o d z i o b e c n ie  o to ,  a b y  p rz y s p ie ­
szyć  re a liz a c ję  p r o g r a m u  V I  Z ja z ­
d u  p a r t i i  w szę d z ie  ta m . g d z ie  i s t ­
n ie ją  po  te m u  m o ż liw o ś c i.  F u n d a ­
m e n ta ln y m  z a d a n ie m  I  K r a jo w e j  
K o n f e r e n c j i  P a r t y jn e j  b ę d z ie  w y t y ­
cze n ie  n o w y c h  z a d a ń  sp o łe c z n o - 
e k o n o m ic z n e g o  r o z w o ju  n a  la ta  
1974—75, w  ś w ie t le  d o ty c h c z a s o w e j 
r e a liz a c ji  p la n u  5 - te tn ie g o . s k o n k re  
ty z o w a n ie  ic h  i  o k re ś le n ie  w a r u n ­
k ó w  r e a l iz a c j i .  D u że  z n a c z e n ie  d la  
d o b re g o  p rz y g o to w a n ia  K r a jo w e j  
K o n f e r e n c j i  P a r t y jn e j  — s tw ie r d z i ł  
d a le j  I  s e k re ta rz  K C  — m a ją  w y ­
n ik i  p le n a rn y c h  p o s ie d ze ń  k o m ite ­
tó w  w o je w ó d z k ic h .  W a tm o s fe rz e  
w ie lk ie g o  z a a n g a ż o w a n ia  id e o w e g o  
p rz e b ie g a ły  ró w n ie ż  k o n fe re n c je  
p a r t y jn e  w  w o js k u .  N a  p o d s ta w ie  
o c e n y  p rz e b ie g u  z e b ra ń  p le n a rn y c h  
K W  o ra z  k o n s u l ta c j i  w  z a k ła d a c h  
p r a c y  m o ż n a  s tw ie r d z ić ,  że c a ła  
p a r t ia  o ż y w io n a  je s t  n ie z ło m n a  w o ­
lą  k o n s e k w e n tn e j r e a liz a c ji  u c h w a ły  
V I  Z ja z d u .  A tm o s fe r a  p o w s z e c h n e j 
a k t y w n o ś c i c z ło n k ó w  p a r t i i  i  ic h  
je d n o ś c i w o k ó ł w s p ó ln e g o  p ro g ra m u  
z n a la z ła  s zcze g ó ln ie  d o b i tn y  i  c e n n y  
w y ra z  w  o g ó ln o p a r ty jn y m  c z y n ie  
s p o łe c z n y m  i p r o d u k c y jn y m .  W  
a n a liz a c h  i  d e c y z ja c h , k tó re  p rz e ­
d ło ż y m y  k o n fe r e n c j i  —  s tw ie r d z i ł  
I  s e k re ta rz  K C  — k ie r o w a ć  s ię  p o ­
w in n iś m y  n a d rz ę d n y m  c e le m  — 
k o n s e k w e n tn e j i  o p ty m a ln e j  r e a l i ­
z a c j i  s p o łe c z n o -e k o n o m ic z n e g o  p r o ­
g ra m u  V I  Z ja z d u ,  a w ię c  k o ja rz e ­
n ia  w y s o k ie g o  te m p a  w z ro s tu  g o ­
sp o d a rcze g o  z w y d a tn a  p o p ra w ą  
v  a r u n k ó w  b y t u  łu d z i  p ra c y . O k re -  
ś ia  on  je d y n ie  s łu s z n ą  l in ie  p o l i t y ­
k i  p a r t i i .  L in i i  t e j  t r z y m a m y  s ię  i z 
c a ły m  z d e c y d o w a n ie m  n a d a l bę d z ie  
m y  s ię  tr z y m a ć .  T ą  d ro g ą  u m a c ­
n ia ć  b ę d z ie m y  d a le j  i r o z w i ja ć  so­
c ja l iz m  w  P o lsce . W  d y s k u s j i  w y ­
p o w ia d a n o  s ię  a p r o ł iu ją c o  o zasa d ­
n ic z y c h  t re ś c ia c h  p rz e d s ta w io n y c h  
w  te z a c h  r e fe r a tu  K C  na  I  K r a jo ­
w ą  K o n fe r e n c ję  P a r t y jn ą ,  w z b o g a ­
c a ją c  je  i  z g ła s z a ją c  p ro p o z y c je  u -  
z u p e fn ie ń . P le n u m  K C  u s ta l i ło ,  że 
1 K r a jo w a  K o n fe r e n c ja  P a r t y jn a  
o d b ę d z ie  s ie  w  W a rs z a w ie  w  d n ia c h  
22—23 p a ź d z ie rn ik a  b r . z n a s tę p u ją ­
c y m  p o rz ą d k ie m  o b ra d : r e fe r a t  K C  
P Z P R  „ O  k o n s e k w e n tn a  r e a liz a c ję  
u c h w a ły  V l  Z ja z d u ,  o  d a ls z y  w z ro s t

ego ro z w o j 
s k i  w  la ta c h  1974—1975”  — r e fe ru je  
P io t r  J a ro s z e w ic z ; d y s k u s ja  o ra z  
p r z y ję c ie  r e z o lu c j i.  W  d a ls z y m  to ­
k u  o b ra d  P le n u m  S te fa n  O ls z o w ­
s k i  p rz e d s ta w ił  in fo r m a c je  o n ie -  
k t  » rych  b ie ż ą c y c h  w y d a rz e n ia c h  w  
s y tu a c j i  m ię d z y n a ro d o w e j.

D Z IS IA J  r a n o  d e le g a c ja  ra d z ie c ­
k a  z w ie d z iła  S to c z n ię  S zcze c iń ską  
im .  A .  W a rs k ie g o , H u tę  „S z c z e ­
c in ” . Z P O  „ D a n a ” , je d n o s tk ę  P Ż M , 
Z .C h . „ P o l ic e ” , P P D iU R  „ G r y f ”  o -  
ra z  P O M  w  M ie r z y n ie .  P o p o łu d n iu  
d z ia ła c z e  T P R P  s p o tk a ją  s ię  z cz ło n  
k a m i S e k re ta r ia tu  K W  P Z P R  w  
S zcze c in ie .

40-OSOBOW  A  delegacja
T P R -P  pod p rze w od n ic tw em  
W ła d im ira  G oriaczew a, sw ó j 
p ie rw szy  d z ień  p ob y tu  w  na­
szym  m ieśc ie  spędziła  bardzo 
p racow ic ie . Rano, po spacerze 
u lic a m i Szczecina, radz ieck ich  
gości i  tow arzyszące im  osoby 
p rz y ją ł w  gab inecie  pog lądo­
w y m  TPS, p rzew odn iczący P re ­
zyd ium  M R N , Jan  S topyra . G o­
ście  z za in te resow an iem  o be j­
rz e li f i lm  o  h is to r ii odbudow y 
m iasta  i w y s łu c h a li p re le k c ji na 
tem a t p e rspe k tyw  ro zw o jo w ych  
Szczecina.

W  s k ła d  r a d z ie c k ie j d e le g a c ji 
w c h o d z ą  w y ż s i d o w ó d c y  (d w a j ge ­
n e ra ło w ie ) ,  4 B o h a te ró w  P ra c y  So­
c ja l is ty c z n e j Z S R R , n a u k o w c y , p r a ­
c o w n ic y  a p a ra tu  p a r ty jn e g o  i ra d  
n a ro d o w y c h  o ra z  d z ia ła c z e  T o w a rz y ­
s tw a  P r z y ja ź n i  R a d z ie c k o -P o ls k ie j.  
G ru p ie  to w a rz y s z y  c z ło n e k  Z a rz ą d u  
G łó w n e g o  T P P R  C zes ła w  S z k u d la rz .

P R Z E P R O W A D Z IL IŚ M Y  w c z o ra j 
k r ó t k ie  ro z m o w y  z d w o m a  u c z e s tn i­
k a m i d e le g a c ji,  z w ią z a n y m i z n a ­
s z y m  m ia s te m  w ię z a m i k r w i .  Ic h  
s z la k  b o jo w y  w  t r a k c ie  I I  w o jn y  
ś w ia to w e j b ie g ł p rz e z  S zcze c in  lu b  
je g o  o k o l ic e . N IK O Ł A J  K O ŁO S O W  
— g e n e ra ł c z o łg is ta  w  s ta n ie  sp o ­
c z y n k u  —  je s t  o b e c n ie  d y r e k to r e m  
m o s k ie w s k ie j P a n o ra m y -M u z e u m  po  
ś w ię c o n e j b itw ie  p o d  B o ro d in o . 8 
K o rp u s  C z o łg ó w  w c h o d z ą c y  w  s k ła d  
I I  F r o n tu  B ia ło ru s k ie g o , w  k tó r y m  
g e n e ra ł K o ło s o w  s łu ż y ł,  w y p ro w a d z o  
n y  b y ł  n a  p rz e fo rm o w a n ie  n a  p o ­
łu d n io w e  k ra ń c e  S zcze c ina . S z tab , 
w  k tó r y m  s łu ż y ł,  w  d w a  d n i  po 
w y z w o le n iu  m ia s ta , u lo k o w a ł s ię  na  
je d n ą  n o c  w  o c a la ły m  d o m u .

—  T o  b y ło  p o  p ro s tu  m o rz e  g r u ­
z ó w  — w s p o m in a  ge n . K o ło s o w . — 
N ie  m o g liś m y  n ic  z o b a c z y ć , b o  u lic e  
z a w a lo n e  b y ły  c e g ła m i i k a m ie n ia ­
m i,  a  n a d  c e n tr u m  u n o s i ły  s ię  d y ­
m y  p o ż a ró w . N ig d y  n ie  s ą d z iłe m , ż.e 
S zcze c in  ta k  s z y b k o  p o d ż w ig n ie  s ię 
z g ru z ó w  i  b ę d z ie  t a k  p ię k n y m  
m ia s te m .

R e d a k to r  „R a d z ie c k ie j M o łd a w ii“ , 
m a jo r  w  s ta n ie  s p o c z y n k u  J U R IJ  
K A C Z A N Ó W , b r a ł u d z ia ł w  fo rs o ­
w a n iu  O d ry  ja k o  p o ru c z n ik ,  d o w ó d ­
ca  b a te r i i  m o ź d z ie rz y . P rz e d  ty m  je ­
g o  je d n o s tk a  u c z e s tn ic z y ła  w  w a ł­
k a c h  o  o s w o b o d z e n ie  D ą b ia .

(D okończen ie  na s tr. 2)

DeraUek Wojska Polskiego 
in tegra ln i! częścią 

dokonań narodu
D Z IŚ  —  D Z IE Ń  W O JS K A  P O LS K IE G O . W  30 roczn icę  h is to ­

ry c z n e j b itw y  pod Len ino , k tó ra  zapoczątkow a ła  zw yc ię sk i w y z ­
w o leńczy  sz lak żo łn ie rza  polsk iego  u  boku  A rm i i R a dz ieck ie j do 
B e r lin a , społeczeństwo p o lsk ie  sk łada  h o łd  p am ięc i żo łn ie rzy  
p o lsk ich  po leg łych  w  w a lka ch  o w yzw o le n ie  narodow e i  spolecz 
ne, czci pam ięć 600 tys. ż o łn ie rz y  A r m i i  R a dz ieck ie j, k tó rz y  
z g in ę li w  b o jach  o w yzw o le n ie  naszego k ra ju  spod ja rz m a  fa ­
szyzm u. Pod p o m n ik a m i i  na cm enta rzach  żo łn ie rsk ich  złożone 
zostaną w ie ń ce  i  w ią z a n k i k w ia tó w .

Z G O D N IE  z rozkazem  m in i­
s tra  O bron y  N a ro do w e j, gen. a r­
m i i W o je iecha  Jaruze lskiego, w y  
d an ym  z o k a z ji 30-lecia  L u d o ­
wego W o jska  Polskiego, w  W a r 
szaw ie  o raz w  m iastach  —- s ie­
dzibach  d ow ó d z tw  okręgów  w o j 
sko w ych  i  ro d za jó w  s ił z b ro j­
n ych : Bydgoszczy, G dyn i, Poz­
n an iu  i  W ro c ła w iu  oddane zo­
staną 24 s a lw y  a rty le ry js k ie .

W C Z O R A J w  s a li Te a tru  W ie l 
k iego  w  W arszaw ie  odbyła  się 
ce n tra ln a  a kadem ia  zorganizo­
w a na  przez O gó lnopo lsk i K o m i­
te t F ro n tu  Jedności N a rodu  z 
o k a z ji 30-lecia  Ludow ego W o j-

(D okończen ie  na s tr. 2)

Kibice zamontowali 
2 piłkarzy w Brazylii

D W A J  b r a z y l i js c y  p i łk a rz e  a m a ­
to rs c y  z o s ta li z a m o rd o w a n i w  m ie j­
s co w o śc i C h a rv a d a  (s ta n  R io  G ra n ­
dę  d o  S u ł) ;  P o  m e c z u  C h a rv a d a  — 
P r e lo  d o s z ło  d o  ro z ru c h ó w  p o d  s ta ­
d io n e m . G ra c z e  ze s p o łu  go śc i -zg i­
n ę l i  z r ą k  k ib ic ó w ,  u z b ro jo n j-c h  w  
p is to le ty  i  no że .

J A K  IN F O R M U J E  d z is ie js z y  
„ G lo s  S z c z e c iń s k i“  p rz e d  ro z ­
p o c z ę c ie m  o b ra d  X  P le n u m  
K C  P Z P R  w ic e p re m ie r  J a n  M i 
trę g a . I  s e k re ta rz  K W  P Z P R  
w  S z cze c in ie  Ja n u s z  B rych . i  
d y r e k to r  Z a k ła d ó w  E n e rg e ty c z  
n y c h  O k rę g u  Z a c h o d n ie g o  Le ­
c h o s ła w  G ru s z c z y ń s k i w rę c z y l i  
I  s e k re ta rz o w i K C  P Z P R  E d­
w a r d o w i G ie r k o w i i  p re z e s o w i 
R a d y  M in is t r ó w  P io t ro w i  Ja ­
ro s z e w ic z o w i m e ld u n e k  o p r z y  
śp ie s z e n iu  b u d o w y  I ,  I I  i  I I I  
b lo k u  e n e rg e ty c z n e g o  E le k t r c w  
n i „ D o ln a  O d ra “  (O  szczegó­
ła c h  zo b o w ią z a ń  za łó g  b u d u ­
ją c y c h  e le k t r o w n ię  p is a liś m y  
w e  w c z o ra js z y m  „ K u r ie r z e “ ) .

E d w a rd  G ie re k  i  P io t r  J a ­
ro s z e w ic z  z d u ż ą  s a ty s fa k c ją  
p r z y ję l i  t re ś ć  ro b o tn ic z y c h  zo­
b o w ią z a ń . P rz e s ła li o n i z a ło ­
g o m  p rz e d s ię b io rs tw  i  in s ly tU r  
c j i  w z n o s z ą c y c h  .D o ln ą  O d rę “  
s lo io a  p o d z ię k o w a n ia  za ta k ie  
p o d e jś c ie  i  s to s u n e k  d o  z a la ń  
s ta w ia n y c h  p rze z  p a r t ią  t rzą d , 
a ta k ż e  ż y c z e n ia  p o m y ś ln e g o  
ic h  w y k o n a n ia .

WIADOMOŚCI DNIA
N O W Y  J O R K . M in is te r  s p ra w  za ­

g ra n ic z n y c h  E g ip tu , M o h a m m e d  Z a -  
j a t  p rz e m a w ia ją c  w  O N Z  o ś w ia d ­
c z y ł,  że w  w y n ik u  b a r b a rz y ń s k ic h  
b o m b a rd o w a ń  lo tn ic tw a  iz ra e ls k ie g o  
p o n io s ło  ś m ie rć  500 o b y w a te l i  e g ip ­
s k ic h , m ie s z k a ń c ó w  P o rt -S a id u *  
p rz e d m ie ś ć  K a i r u  i  m ie js c o w o ś c i 
w  d e lc ie  N i iu .

L O N D Y N . W  B u e n o s  A ir e s  od bę -' 
d z ie  s ię  d z is ia j u ro c z y s to ś ć  z a p rz y ­
s ię że n ia  n o w e g o  p re z y d e n ta  A rg e n ­
ty n y ,  J u a n a  P e ro n a , k t ó r y  p rze z  
18 la t  p r / .e b y w a ł na  e m ig r a c ji ,  ł  un ie 
c ję  tę  b ę d z ie  o n  p e łn i ł  po  ra z  trze -, 
c i  w  s w o im  ż y c iu .

D O  G D Y N I p r z y b y w a  d z iś , p o  ra a  
d r u g i  w  ty m  r o k u ,  n a jw ię k s z y  ża ­
g lo w ie c  ś w ia ta  — ra d z ie c k i b a r k  
s z k o le n io w y . „ K r u z e n s z te rn ” . W  cza ­
s ie  k i lk u d n io w e g o  p o b y tu  n a  W y ­
b rz e ż u  za ło g a  ż a g lo w c a  —  s łu c h a ­
cze r a d z ie c k ic h  s z k ó ł m o r s k ic h  
z w ie d z ą  T r ó jm ia s to ,  a ta k ż e  u c z e s t­
n ic z y ć  b ę d ą  w  u ro c z y s te j in a u g u ­
r a c j i  r o k u  a k a d e m ic k ie g o  w  g d yń -. 
s k ie j  W y ż s z e j S z k o le  M o r s k ie j.

S TRÓ J u n iw e rs a ln y  na  
co dz ień  —  spodnie  z ko ­
szu low ą b luzką  —  propozy­
c ja  m ody w ęg i& rsk ie j. M o ­
d e lka  pozu je  na  tle  m ostu  
łańcuchow ego w  Budapesz­
cie. (C A F -M T I)
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Wczoraj 
w kraju

H E N R Y K  J A B Ł O Ń S K I p r z y ją ł  w  
e z w n r tc k  a m b a s a d o ró w  k r a jó w  a ra b  
s k i r l : :  M a ro k a . F e lo t i i .  A lg ie r i ’ . S y ­
r i i .  I r a k u  i  T u n e z j i ,  k tó r z y  po i - f o r ­
m o w a ! !  k i o  a k tu a ln y m  r o ^ w o i i i  
w y d a rz e ń  na  B l is k im  W sch o d z ie . 
P rz e w o d n ic z ą c y  R a d v  P a ń s tw a  z.a-

few n>| a m b a s a d o ró w , a za ic h  po- 
re d n ic rw e m  p rz y w ó d c ó w  i n a ro d v  
k r a 'ó w  a ra b s ’ r-h o k o n s e k w e n tn y m  

p o p a rc iu  rz ą d u  i n a ro d u  p o l- k i^ e *  
d la  s u r a w 'e d p w e i t s łu s z n e j w a łk i  
n a ro d ó w  a ra b s k ic h .

PO  Z A K O Ń C Z E N IU  t - g o d n io w e i  
w iz y t y  w  7.SR R  p o w r ó c i ł :  w c z o ra j 
p ó ż r v m  w ie c z o re m  d o  W a rs z a w y  
d e le g a c i- ' p a r la m e n tu  p o ls k ie g o  7 
m a rs z a łk ie m  S e jm u  S ta n is ła w e m  
C n c w ą . W  s k ła d  d e le e a c i i  w c b o d ’ i' 
m . i r  Z d z is ła w  G ru d z ie ń . N a lo f r r -  
s k u  O k ę c ie  d e le g a c ie  w i t a l i  E d w a rd  
B a b iu c h .  S te fa n  O ls z o w s k i, w ic e ­
m a rs z a łk o w ie  S e jm u , p o s ło w ie .

R O Z P O C Z Ę Ł Y  S IĘ  W  W A R S Z A ­
W IE  „ D n i  f r a n c u s k ie ” , p ie rw s z a  
t a k  s z e ro k a  p re z e n ta c ja  k u l t u r y  te ­
g o  k r a ju  w  P o lsce . Z a in a u g u ro w a ł 
Je k o n c e r t  o r k ie s t r y  k a m e ra ln e ' 
p o d  k ie r u n k ie m  J e a n  F r a n c o ’ s P i i -  
fa rd a .  O r k ie s t r «  ta  w y s tą p i ró w n ie ?  
w  S z c z e c in ie , B y d g o s z c z y  i  O ls z ty ­
n ie .

S T A T K I N A  W E JŚ C IU

m /s  „ D ę b l in ”  z B e lfa s tu . 
C o r k  i  D u b lin a  z d ro b n ic ą .

m /s  „ B ie s z c z a d y "  z M a lm  z 
r u d ą  do  Ś w in o u jś c ia ,  

m /s  „Z a g łę b ie  D ą b ro w s k ie “  z 
H a m b u rg a  w  b a la śc ie , 

s/s „ K ie lc e ”  z  D a n i i  w  b a ­
la śc ie .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU

m /s  „ M a ry n a r z  M ig a ła ”  do 
F in la n d i i  z d ro b n ic ą .

m /s  „ H a jn ó w k a ”  do  F r a n c j i  
z d re w n e m ,

m /s „ S o la ”  do  F r a n c j i  z 
d re w n e m .

m /s „ C ie p l ic e - Z d r ó j”  do  
A n tw e r p i i  z d ro b n ic ą .

m /s  „ S k ie r k a ”  do  R o tte rd a ­
m u  z d ro b n ic ą .

m /s  „ N o w y  S ą cz”  d o  H o la n ­
d i i  z w ę g le m .

m /s  „ S u w a łk i ”  d o  A n tw e r p i i  
z w ę g le m .

2  min ton  nośności

z „W a rs k ie g o “

Bandera
na setnym statku

dla ZSRR
W C Z O R A J odbyta  s ię  u roczy­

stość podnies ien ia  b ande ry  na 
s ió dm ym  s ta tk u  z s e rii B-46. b u ­
d o w a n ym  na zam ów ien ie  a rm a ­
to ra  radzieckiego. Jest to  m/s 
„J o s if  D u b ro w in s k i j” , 7 ,5 -ty - 
s ię czn ik  p rzeznaczony do p rze ­
w ozu  d ro b n ic y  —  100 s ta tek zbu 
d ow a n y  d la  Z w ią zku  R adzieck ie  
go, w  k tórego  k a d łu b ie  m ieści 
s ię  2 -m ilio n o w a  tona  nośności 
zw odow ana w  stoczn i „W a rs k ie  
go“ . M /s  „J o s if  D u b ro w in s k i j“  
zw odow ano  w  czerw cu  w  czasie 
uroczystośc i 25-lecia  Stoczni 
S zczecińskie j, m a tką  chrzestną 
je d n o s tk i je s t d y re k to r naezelny 
ZP O  „D a n a “  D om ice la  M a z u r­
k ie w ic z . S ta tek  b ud ow an y  b y ł 
pod  p a tro n a te m  stoczn iow e j o r­
g an iza c ji ZM S. (w it)

C Z ł.O N K O W IE  de le g ac ji T P R -P  p rze byw a ją cy  z w iz y tą  w  n a ­
szym  m ieście  o b e jrz e li w czo ra j f i lm  o o db udow ie  Szczecina i  za 
p o z n a li się z g łó w n y m i k ie ru n k a m i ro z w o ju  m iasta .

Na z d ję c iu : nas i radz ieccy goście p rz y  m ap ie  p las tyczn e j 
Szczecina.

F o to : Z. Jo d k o w s k i

l pobytu delegacji TPR-P
(D okończen ie  ze s tr. 1) P o w ie c u  go śc ie  z w ie d z i l i  s to cz ­

n ię :  h a le  p r o d u k c y jn e ,  n a b rz e ż a  re -  
u m o n to w e  o ra z  s to łó w k ę , w  t r a k c ie  
P a m ię ta m  ty h c o  —  — o p o w ia d a  W jZy t v  w  G r v f i i ”  c z ło n k o w ie  d e -  

J . K a c z a n ó w  — w c z e s n y , w io s e n n y  i e» a c j i  in te r e s o w a l i  s ie  w a r u n k a m i 
p o ra n e k . N a c ie ra liś m y  od  s t r o n y  p r ^ c y  za ł 0g i  o ra z  d o ro b k ie m  SSR. 
a u to s t ra d y  w  k ie r u n k u  n a  Ż y d ó w c e  N a s tę p n ie  d e le g a c ja  ra d z ie c k a  u d a -  
i  P o u ju c h y ,  po  b a ru z o  s i ln y m  p r z y -  ła  siĘ na  p t> k łś d z ie  s ta tk u  ż e g lu g i  
g o to w a n iu  a r t y le r y js k im .  N ie  w ie m  s z c z e c iń s k ie j „R o z a  W e n e d a ”  do  
czy  p iz y p o m n ia łb y m  s o b ie  d z iś  te  o -  p o r t u  s z c z e c iń s k ie g o . N a  je d n o s tc e  
ko b e e ... P o d o b n o  n a w e t p rz e je z d z a -  d e i eg a c ję  z Z S R R  p o w i ta l i :  d y r e k -  
l is m y  w  d ro d z e  d o  S zcze c in a  p rz e z  t o r  n a c z e ln y  Z P S  B . Z a w ie r o w s k i 
D ą b ie , a le  b y ło  ju z  c ie m n o  i  n ic  n ie  o ra z  i  s e k re ta rz  K Z  P Z P R  p rz y  
z o b a c z y łe m . U w a ż a m , że S zcze c in  z p s  M . A d a m s k i,  
je s t  m ia s te m  m ło d o ś c i.  M ło d e  są  je -
80  d o m y  „ a  p ię k n y c h ,  szerokich, pel N A  S T A T K U  „b ia łe j f lo ty ”  po 
n y c h  z ie le m  u l ic a c h , m ło d z i są je g o  .  , . , . ”  i  . ,  rmieszkańcy... w o je n n ą  h is to r ię  „n a jw ię kszeg o

n a  z a k o ń c z e n i e  w iz y t y  iw a n  nad B a łty k ie m ”  p rz e d s ta w ili:  B. 
O w s ia n n ik o w  p o d z ię k o w a ł w  im ię -  Z a w ie ro w s k i oraz p ra c o w n ik  ŻS 
? c L t eg S n o S z Sj“ S “ . y k a K l ;  W ł. K ra ś n ic k i.  De legacja  radziec 
n a  k a ż d y m  k r o k u .  N a s tę p n ie  r a -  ka  o b e jrza ła  nabrzeża p rze ła - 
d z ie c c y  g o śc ie  u d a l i  się n a  C m e n -  d un kow e, m. in . Czechosłowac- 

k ie . S ta rów kę , Basen G órn iczy, 
n ie ć . w  u ro c z y s to ś c ia c h  to w a r z y s z y -  e le w a to r zbożowy, O s trów  G ra - 

k o m p a n ia  h o n o ro w a  G a rn iz o n u  b o w s k i —  przysz łą  bazę ko n te -

ch łodn ię .
G ości z ZSRR in te reso w a ł 

przede w s zys tk im  3 0 -le tn i d oro ­
bek p o ls k ie j gospodark i m o r-

Przed Dniem Nauczyciela
W  SOBOTĘ, 13 bm ., w  przeddzień  d w use tne j ro czn icy  pow o ­

ła n ia  K o m is ji E d u k a c ji N a ro do w e j, ca ły  k ra j obchodzić  będzie 
D zień  N auczycie la . P rze w id z ian e  na ten  dzień uroczystości 
zw iązane  są w  ty m  ro k u  z w y ją tk o w o  w a żnym  w yd a rzen ie m : 
posiedzeniem  S ejm u. D ebata se jm ow a  dotyczyć będzie zagad­
n ień  nowego system u o ś w ia ty  w  Polsce.

Teg©  d n ia  w e  w s z y s tk ic h  s z c z e c iń s k ic h  s z k o ła c h  o d b ę d ą  s ię  d w ie  
p ie rw s z e  le k c je ,  p o  c z y m  m ło d z ie ż  i n a u c z y c ie le  w y s łu c h a ją  t r a n s ­
m is j i  z o b ra d  S e jm u . N a s tę p n ie  o d b y w a ć  s ię  b ę d ą  a k a d e m ie  i  s p o t­
k a n ia . W  g o d z in a c h  p o p o łu d n io w y c h  w  s ie d z ib a c h  w ła d z  p o w ia to ­
w y c h  ic h  p rz e d s ta w ic ie le  w e z m ą  u d z ia ł w  u ro c z y s to ś c ia c h , n a  k tó re  
p rz y b ę d ą  w y ró ż n ia ją c y  s ię  n a u c z y c ie le  z te re n u  p o w ia tu . O trz y m a ją  
o n i o d z n a c z e n ia  p a ń s tw o w e , n a g ro d y  m in is t r a  O ś w ia ty  i  W y c h o w a ­
n ia  o ra z  n a g ro d y  K u r a to r a  O k rę g u  S zko ln e g o .

W  k i l k u  s z k o ła c h  D z ie ń  N a u c z y c ie la  z b ie g n ie  s ię  z u ro c z y s to ś c ią  
n a d a n ia  im ie n ia  lu b  s z ta n d a ru  ty m  p la c ó w k o m  o ś w ia to w y m . W  n a ­

s z y m  m ie ś c ie  o t r z y m a ją  j e :  S z k o ła  P o d s ta w o w a  n r  2, S z k o ła  P o d s ta  
w o w a  n r  56 o ra z  S z k o ła  d la  P r a c u ją c y c h  n r  4, k tó r a  o t r z y m a  im ię  
K o m is j i  E d u k a c j i  N a ro d o w e j.

A k a d e m ia , n a  k tó r e j  s p o tk a  s ię  a k t y w  p e d a g o g ic z n y  n a szeg o  m ia ­
s ta  ro z p o c z n ie  s ię  w  n ie d z ie lę  o  go dz . 15.30 w  Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o r -
s k ic h . ( jf )

S zc z e c iń s k ie g o . Z  k o le i c z ło n k o w ie  n p m w a  n n r t n  o r a z  m a o a 7 v n v  
d e le g a c ji o b e jr z e l i  n a  C m e n ta rz u  p o r t u  o r a z  m agazyny
C e n tra ln y m  m o g iły  ż o łn ie r z y  ra d z ie ­
c k ic h ,  k tó rz y  p o le g l i  w  w a lk a c h  c 
o s w o b o d z e n ie  S zcze c ina .

PO P O Ł U D N IU  gości radz iec­
k ic h  p o d e jm o w a ły  za łog i Szcze- . . .  • .
c iń s k ie j S toczn i R e m o nto w e j sk,ei„S i,ai  w spó łp raca  lu d z i m o- 
„G ry i ia ”  o raz Za rzą du  P o rtu  rza  1 P olski.
Szczecin. Po w iz y c ie  w  p orc ie  delegacja

W  h a li W y d z ia łu  M aszynow e- radz iecka  uda ła  się do siedziby 
go SSR „G ry f ia ”  w id n ie je  w ie l-  Z W  TP PR , gdzie spo tka ła  się z 
k i tra n s p a re n t: „Z a ło ga  SSR w i sekre ta rzem  K W  P ZP R  S. Ja n u - 
ta  serdeczn ie  delegację  T P R P ” . s iew iczem . Podczas sp o tka n ia  
A  p o w ita n ie  je s t rzeczyw iśc ie  goście zapozna li się z p racą i 
serdeczne i  gorące, ja k  w śród  d z ia ła ln o śc ią  Z W  TP PR , k tó re  
p rz y ja c ió ł b yw a . p rz e d s ta w ił sekre ta rz  Zarządu

—  z a ł o g a '  naszej stoczni -  po- W o jew ódzk iego  J. Kozar. 
w ie d z ia ł I  s e k re ta rz  K Z  P Z P R  p r z y  _
SSR  T . S ie w ie z  na  w ie c u  z o r g a n i-  ‘  
z o w a n y m  w  h a l i  p r o d u k c y jn e j  — 
u t rz y m u je  ż y w e  w ię z i z p r z y ja c ió ł ­
m i ra d z ie c k im i .  W  n a s z y m  z a k ła ­
d z ie  a r m a to r z y  Z S R R  r e m o n tu ją  
s w o ja  f lo t ę ,  ka żd e g o  r o k u  g o ś c im y  
tu ,  w  n a s z y m  p rz e d s ię b io rs tw ie  r o ­
b o tn ik ó w  z b o h a te rs k ie g o  L e n in g r a ­
d u . k tó r z y  t r a d y c y jn ie  p rz y je ż d ż a ­
ją  d o  nas n a  o b c h o d y  D n i M o rz a .
Z  k o le i p rz e d s ta w ic ie le  n a s z e j s tocz 
n i b io rą  u d z ia ł w  m a n ife s ta c ja c h  
1 -M a jo w y c h  w  m ie ś c ie  n a d  N e w ą .
R a d z ie c c y  to w a rz y s z e  b u d u ją  w  
S z c z e c in ie  n o w e  o s ie d le , w  k tó r y m  
z a m ie s z k a  ta k ż e  w ie lu  p ra c o w n ik ó w  
„ G r y f i i ” .

Z  k o le i g lo s  z a b r a ł W . B o g - 
d a n c z ik o w , k t ó r y  p o w ie d z ia ł m . in . :
„ Z  u w a g ą  ś le d z im y  w asze  o s ią g n ię ­
c ia . w a sz  d o ro b e k  g o s p o d a rc z y  i 
k u l t u r a ln y .  R a ze m  z w a m i c ie s z y ­
m y  s ie  z w a s z y c h  s u k c e s ó w . R azem  
z w a m i b ę d z ie m y  u ro c z y ś c ie  o b ­
c h o d z ić  30 -ta ro c z n ic e  P o ls k i L u ­
d o w e j” .

M Ó W C A  p rz e k a z a ł n a s tę p n ie  na 
rę ce  d y r e k to r a  n a c z e ln e g o  s to c z n i 
S t. O z im k a  u p o m in k i  o d  d e le g a c j i  
r a d z ie c k ie j :  a lb u m  o b r a z u ją c y  ro z ­
w ó j r o d z in n e g o  m ia s ta  W . I .  L e n i­
na  —  U lja n o w s k a  o ra z  p r o p o rc z y k ,  r a  
k tó r y m  n a p is a n o : . .N ie c h  »ie na 
zaw sze u m a c n ia  p rz y ja ź ń  p o ls k o - ra ­
d z ie c k a ” . S to c z n io w c y  z re w a n ż o w a ­
l i  s ię  g o ś c io m  z Z S R R  m o d e le m  
s ta tk u .

(D okończen ie  ze s tr. 1)

ska Polskiego. U cze s tn iczy li w  
n ie j żo łn ierze  i  w e te ra n i w a lk , 
tłe iegaci w a rsza w sk ich  za k ład ó w  
pracy , p rze ds ta w ic ie le  społcczeń 
s iw a  s to licy .

N A  l i i t O t ^ V S T O S C  p r z y b y l i  E d ­
w a r d  G ie re k , H e n r y k  J a b ło ń s k i,  
P io t r  J a ro s z e w ic z , E d w a rd  B a b iu c h , 
M ie c z y s ia w  J a g ie ls k i,  W o jc ie c h  J a ­
ru z e ls k i,  W ła d y s ia w  K r u c z e k ,  S te -  
la n  O ls z o w s k i, F ra n c is z e k  S z la c h - 
c ie , J a n  S z y d la k , J ó z e f T e jc h m a , 
K a z im ie rz  B a rc ik o w s k i,  S ta n is ła w  
K a n ia ,  J ó z e f K ę p a . S ta n is ła w  K o ­
w a lc z y k ,  J e rz y  Ł u k a s z e w ic z , R y -  
s z a rd  F r e le k ,  A n d r z e j  W e rb la n , 
Z d z is ła w  Z a n d a ro w s k i.  N a  s a l i  za - 
j ę l i  te ż  m ie js c a : Ja n u s z  G ro s z k o w -  
s k i,  A n d r z e j  B e n e sz , Z d z is ła w  T o -  
m a l.  W ś ró d  w e te ra n ó w  w a lk  o b e c ­
n i  b y l i  m a rs z a łe k  M ic h a ł R o la -Ż y ­
m ie r s k i,  m a rs z a łe k  M a r ia n  S p y c h a ł 
s k i,  g e n . b r o n i  Z y g m u n t  B e r l in g .  
S e rd e c z n ie  p o w ita n o  d e le g a c ję  A r m i i  
R a d z ie c k ie j z m a rs z a łk ie m  A n d r ie -  
je m  G re c z k o , k t ó r y  w n ió s ł d o n io ­
s ły ,  b e z p o ś re d n i w k ła d  w  w y z w o le ­
n ie  P o ls k i,  d o w o d z ą c  n a  n a szym  
t e r y t o r iu m  w ie lk im i  z w ią z k a m i o- 
p e r a c y jn y m i.  w  a k a d e m ii u c z e s tn i­
c z y ły  d e le g a c je : C z e c h o s ło w a c k ie j 
A r m i i  L u d o w e j  i  N a ro d o w e j A r m i i  
N R D . O b e c n y  b y ł  p rz e d s ta w ic ie l 
n a c z e ln e g o  d o w ó d z tw a  Z je d n o c z o ­
n y c h  S i ł  Z b r o jn y c h  P a ń s tw  U k ła d u  
W a rs z a w s k ie g o  —  g e n . p łk  A le k s a n  
d e i K o ź m in .

P O  O D E G R A N IU  h y m n u  n a ro d o ­
w e g o  a k a d e m ię  z a g a ił P io t r  J a r o ­
sze w ic z . C a ły  d o ty c h c z a s o w y  d o ro ­
b e k  L u d o w e g o  W o js k a  P o ls k ie g o  — 
p o w ie d z ia ł o n  — w c h o d z i ja k o  i n ­
te g ra ln a  część s k ła d o w a  do  h is to ­
r y c z n y c h  d o k o n a ń  n a r o d u  p o ls k ie -  
go , k t ó r y  p o d  k ie r o w n ic tw e m  p a r -  

a o  t u  u c z y n i ł  ta k  w ie le ,  za ż y c ia  je d ­
ne go  p o k o le n ia , d la  m a te r ia ln e g o  
d u c h o w e g o  r o z w o ju  o jc z y z n y . Z łą ­
czo n e  t r w a ły m i  w ię z a m i b ra te r s tw a  
id e i  i  b r o n i  z A r m ią  R a d z ie c k a  i  
a r m ia m i p a ń s tw  U k ła d u  W a rs z a w ­
sk ie g o  L u d o w e  W o js k o  P o ls k ie  s ta ­
n o w i n ie z a w o d n ą  s tra ż  p o k o ju  
b e z p ie c z e ń s tw a  P o ls k i.

G Ł O S  Z A B R A Ł  n a s tę p n ie  E d w a rd  
G ie re k , p o d k re ś la ją c , że w  b o g a te j, 
b o h a te rs k ie j t r a d y c j i  o rę ż n y c h  w a lk  
n a ro d u  p o ls k ie g o  L u d o w e  W o js k o  
P o ls k ie  r e p re z e n tu je  w a r to ś c i n a j ­
b liż sze  w s p ó łc z e s n y m  p o trz e b o m . 
T r a d y c ja  L u d o w e g o  W o js k a  P o l­
sk ie g o  to  t r a d y c ja  p a t r io ty z m u  s k u  
te czne go  i  z w y c ię s k ie g o . Z  k o le i  w 
im ie n iu  K C  K P Z R  i  rz ą d u  ZS R R . 
w  im ie n iu  n a ro d u  ra d z ie c k ie g o  i  
je g o  s i ł  z b r o jn y c h  se rd e czn e  p o z d ro  
w ie n ia  z o k a z j i  ju b i le u s z u  lu d o ­
w y c h  s i l  z b r o jn y c h  P R L  p rz e k a z a ł 
m a rs z a łe k  A .  G re c z k o . P o w y s tą ­
p ie n iu  m a rs z a łk a  M ic h a ła  R o l i - Z y -  
m ie rs k ie g o  p r z e m a w ia ł g e n . a r m i i  
W o jc ie c h  J a r u z e ls k i.  J e s te ś m y  n a ­
ro d u  n ie o d łą c z n ą  częśc ią , je g o  z b r ó j 
n y m  ra m ie n ie m  —  p o w ie d z ia ł m i ­
n is te r  O b ro n y  N a ro d o w e j.  N a ro d o ­
w i  s łu ż y m y ,  je g o  c o d z ie n n y m  ż y ­
c ie m  ż y je m y ,  w  g o to w o ś c i d o  je g o  
o b ro -ny  n ie u s ta n n ie  t r w a m y .

D Ź W IĘ K I  „ M ię d z y n a r o d ó w k i”  
k o ń c z y ły  p ie rw s z a  cześć a k a d e m ii.  
P o p r z e rw ie  z e b ra n i w y s łu c h a l i  u -  
ro c z y s te g o  k o n c e r tu ,  k t ó r y  w y p e ł­
n i ł y  h is to ry c z n e  i  w sp ó łcze sn e  u -  
t w o r y  p o ś w ie c o n e  la to m  w a lk i  i  po 
w o je n n e j s łu ż b ie  ż o łn ie rz y  p o ls k ic h .

C Z Ł O N K O W IE  n a jw y ż s z y c h  w la d v  
p a r t y jn y c h  i  p a ń s tw o w y c h  s p o tk a li

S P O R T  -  S P O R T  -  S P O R T

Biało-czerwoni
trenują w Rembertowie

Z  K IL K U G O D Z IN N Y M  o p ó ź n ie ­
n ie m  n a  lo tn is k u  w a rs z a w s k im  w y  
ła d o w a ł s a m o lo t, k t ó r y  p r z y w ió z ł 
p o ls k a  e k ip e  p i łk a r z y  po  m e czu  z 
H o la n d ia . W  d o s k o n a ły c h  n a s tro ­
ja c h  n a s i re p re z e n ta n c i b e z p o ś re d ­
n io  z lo tn is k a  u d a l i  s ie  d o  R e m ­
b e r to w a  g d z ie  be da  p rz y g o to w y w a ć  
s ię  dc  n a s tę p n e g o  n a jw a ż n ie js z e g o  
w y s tę p u  — m eczu  z A n g l ia  na  s ta ­
d io n ie  W e m b le y  w  L o n d y n ie .

P O  M E C Z U  w  R o tte rd a m ie  n a s i 
P '‘ k a rz e  z w y ją tk ie m  M u s ia ła  i  
G o rg o m a  c z u ja  s ię  d o b rz e . C i d w a j 
z a w o d n ic y  d o z n a li s k rę c e n ia  s ta w u  
k o ła  le w e g o , a le  — j a k  z a p e w n ia  o r  
G a r n ic k i  — do  p rz y s z łe j ś ro d y  
o d z y s k a ją  p e łn a  s p ra w n o ś ć .

N A J W IĘ C E J  p o w o d ó w  d o  z a d o ­
w o le n ia  m a  o c z y w iś c ie  D e y n a . O to  
co p o w ie d z ia ł d z ie n n ik a r z o m : „ G r a  
H o le n d ró w  p o d o b n a  je s t  d o  t a k t y ­
k i  i  s t y lu  a n g ie ls k ie g o . U w a ż a m , 
że re m is  to  w a r to ś c io w y  r e z u lta t ,  
a le  m usze  te ż  p rz y z n a ć , że ta k  
d ż e n te lm e ń s k ie j g r y  n ie  sp o d z ie ­
w a m  s ię  w  o c z e k u ją c y m  nas s p o t­
k a n iu .  B r a m k a rz  T o m a s z e w s k i, 
j a k  s ię  o k a z a ło , w  m e czu  z F e y e - 
n o o rd e m  w y p r ó b o w a ł n o w e  w a ­
r ia n t y  g r y  na  p rz e d p o lu , a le  p r z y ­
z n a ł,  „ ż e  g d y b y  s tr z a ł w  p o p rz e c z ­
k ę  b y ł  n ie c o  le p ie j  p la s o w a n y , n ie  
o b r o n i łb y  ł  p ra w d o p o d o b n ie  b y ś m y  
w te d y  p r z e g r a l i ” .

T R E N E R  G Ó R S K I je s t  o g ó ln ie  za ­
dó w  o lo n y  z w y s tę p u  s w o ic h  p o d ­
o p ie c z n y c h  i  u w a ż a , że r e z u lta t  
s z k o le n io w y  i  k o n t r o ln y  z o s ta ł o -  
s ia g n ie ty .  W  t r a k c ie  p r z e rw y  p rze d  
d r u g ą  p o ło w a  m u s ia ł je d n a k  z m ie ­
n ić  n ie c o  za ło ż e n ia  i  z w ró c ić  u w a ­
gę  z a w o d n ik o m , bo  n ie k tó r e  f o r ­
m a c je  n a s z e j le d e n a s tk i o d b ie g ły  od  
u s ta lo n y c h  u p rz e d n io  z a ło ż e ń  ta k ­
ty c z n y c h .

Z bcisk piłkarskich

p o m ię d z y  G ó rn ik ie m  Z a b rz e  i  G w a r  
d ia  ( K o s z a lin )  p o  p ię k n e j  i  w y ­
r ó w n a n e j g rz e  m ecz z a k o ń c z y ł s ię  
re m is e m  1:1. B r a m k i  s t r z e l i l i :  d la  
G ó rn ik a  S z o łty s ik .  d la  G w a r d i i  K a ź  
m ie r c z y k .  W id z ó w  16 tys .

P IŁ K A R Z E  A r a r a tu  J e re w a n  zd o ­
b y l i  p u c h a r  Z S R R  w y g r y w a ją c  w 
f in a le  w  M o s k w ie  z D y n a m o  K i jó w  
2.1.

W  T O W A R Z Y S K IM  m e czu  p i łk a r ­
s k im  m ło d z ie ż o w y c h  re p re z e n ta c j i  
F r a n c ja  z re m is o w a ła  w  P a ry ż u  z 
W ło c h a m i 1:1.

P O K R Ó T C E
B A R D Z O  d o b r y  r e z u lt a t  w  d z ie -  

s ię c io b o ju  u z y s k a ł r a d z ie c k i z a w o d ­
n ik  Z ig e r t .  N a  z a w o d a c h  w  O dessie 
Z ig e r t  o s ią g n ą ł c z w a r ty  w  ty m  se­
z o n ie  na  ś w ie c ie  w y n ik  8 13« p k t .

M IĘ D Z Y P A Ń S T W O W E  s p o tk a n ie  
w  ju d o  N R D  —  J a p o n ia , ro z e g ra n e  
w  B e r l in ie ,  z a k o ń c z y ło  s ię  z w y c ię ­
s tw e m  g o śc i 13:4.

s ię  w  g m a c h u  T e a tr u  W ie lk ie g o  W 
W a rs z a w ie  z w e te ra n a m i w a lk  z 
fa s z y z m e m  i  z g ru p ą  p r z o d u ją c y c h  
ż o łn ie r z y  W o js k a  P o ls k ie g o . Z w r a ­
c a ją c  s ię  d o  z e b ra n y c h , E d w a rd  
G ie re k  p o w ie d z ia ł że s p o tk a n ie  n a  
t e j  s a li ty c h .  k tó r z y  na  w s z y s tk ic h  
f r o n ta c h  ś w ia ta , w  k r a ju  i  p o za  
je g o  g r a n ic a m i,  w a lc z y l i  o P o ls k ę , 
s y m b o liz u je  je d n o ś ć  n a s z y c h  s i ł  
z b r o jn y c h ,  je d n o ś ć  w s z y s tk ’ ch  P o ­
la k ó w ,  k tó r z y  w a lc z y l i  o  w y z w o le ­
n ie  nasze.1 o jc z y z n y  s o ld  h i t le r o w ­
s k ie j  o k u p a c j i .  I  s e k re ta rz  K C  
P Z P R  p rz e k a z a ł p o z d ro w ie n ia  w s z y ­
s tk im  k o m b a ta n to m . W  to k u  s p o t­
k a n ia  p o d z ie l i ł  s ię  s w y m i w s p o m ­
n ie n ia m i z z e b ra n y m i ge n . b r o n i  
Z y g m u n t  B e r l in g  —  z a s łu ż o n y  w s o ó ł 
o rg a n iz a to r  L W P . b y ły  ^ d o w ó d c a  
D y w iz j i  K o ś c iu s z k o w s k ie j.

U C Z E S T N IC Z Ą C E  w  o b c h o d a c h  
3 0 -le c ia  L u d o w e g o  W o js k a  P o ls k ie ­
go  d e le g a c je  a r m i i  Z S R R . N R D  i  
C z e c h o s ło w a c ji z ło ż y ły  w c z o r a j 
w ie ń c e  na  p ły c ie  G ro b u  N ie z n a n e ­
g o  Ż o łn ie rz a  w  W a rs z a w ie  o ra z  o o d  
o b e lis k ie m  c m e n ta rz a  — m a u z o le u m  
ż o łn ie r z y  ra d z ie c k ic h . D e le g a c ji  
A r m i i  R a d z ie c k ie j p rz e w o d n ic z y ł 
m in is te r  o b r o n y  Z S R R  m a rs z a łe k  
A n d r le j  G re c z k o . d e le g a c j i  n a ro d o ­
w e j  a r m i i  lu d o w e j  N R D  — w ic e m i­
n is te r  o b ro n y  n a r o d o w e j g e n . p o r ;  
H e lm u t  P o p n e . a d e le e a c i i  C ze ch o ­
s ło w a c k ie j A r m i i  L u d o w e j  — I  za ­
s tę p ca  m in is t r a  o b r o n y  n a ro d o w e j. ' 
ge n  p łk  V a s i l  V a in

W  U R Z F .D Z IE  D /S  K O M B A T A N ­
T Ó W  w  W a rs z a w ie  o d b y ła  s ię  u r o ­
c z ys to ść  d e k o r a c ji  o d z n a c z e n ia m i 
p a ń s tw o w y m i 3 9 -o so b o w e j g r u p y  
w e te r a n ó w  —  u c z e s tn ik ó w  h is to ­
r y c z n e j b i t w y  po d  L e n in o .

ło tew ska  SUR 
n a  s z c z e c iń s k ie j  

a n t e n i e
13 B M . p rz y p a d a  29 ro c z n ic a  w y ­

z w o le n ia  R y g i — s to lic y  Ł o te w s k ie j 
S o c ja l is ty c z n e j R e p u b l ik i  R a d z ie c ­
k ie j ,  m ia s ta  od  w ie lu  l a t  z a p r z y ja ź ­
n io n e g o  ze S z c z e c in e m . Z  t e j  o k a ­
z j i ,  t r a d y c y jn ie  ju ż .  na  a n te n ie  P o l 
s k ie g o  R a d ia  w  S z c z e c in ie  p rz e d s ta ­
w io n y  z o s ta n ie  p ro g ra m , k t ó r y  p r z y  
g o to w a li  d z ie n n ik a rz e  R a d ia  R y s k ie ­
go. W  p r o g r a m ie  b ę d z ie m y  m ie l i  
o k a z ję  p o z n a ć  m . i n  p is a rz y  i  k o m ­
p o z y to ró w . o  s w o je j  p r a c y  b ę d ą  o -  
p o w ia d a ć  p rz e d s ta w ic ie le  f a b r y k  i  
k o łc h o z ó w , o  n a u c e  i  s p o so b ie  spę­
d z a n ia  w o ln e g o  czasu —  m ło d z ie ż .

A u d y c je  R a d ia  Ł o te w s k ie g o  n a d a ­
ne  zo s ta n ą  w  n a s tę p u ją c y c h  b lo ­
k a c h :

w  s o b o tę . 13 b m .:  5.35—«. 13.35—i 
14.15, 16.15—17.00 o ra z  20.00—21.30 n a  
f a l i  ś r e d n ie j 230 m . N a to m ia s t w  
n ie d z ie lę  14.X. —  10.25— 10.57 na  t e j
s a m e j f a l i .

J e s t to  ju ż  t r z e c i p ro g ra m , k t ó r y  
w  ra m a c h  w y m ia n y  i  w s p ó łp r a c y  
z R a d ie m  R y s k im  n a d a je  R o zg ło ś ­
n ia  S z cze c iń ska . Z  t e j  o k a z j i  ze sp ó ł 
R o z g ło ś n i S z c z e c iń s k ie j g o śc i za ­
s tę p cę  p rz e w o d n ic z ą c e g o  K o m ite tu  
d/s  T V  i  R a d ia  R a d y  M in is t r ó w  
Ł S R R  P e te ris a  Je ra n sa  o ra z  k ie ­
r o w n ik a  R e d a k c j i  S z w e d z k ie j Ja n is a  
O zo łsa .

Zaproszenie do kina
W  P O W IE C IE  c h o je ń s k im , w  K r a j ­

n ik u  D o ln y m  o d b ę d z ie  s ię  u ro c z y s te  
o tw a r c ie  o d re m o n to w a n e g o  i  z m o ­
d e rn iz o w a n e g o  k in a  w ie js k ie g o . 
W Z K  za p rasza  n a  in a u g u r a c ję  p o łą ­
czo n ą  z p r o je k c ją  fra n c u s k ie g o  f i l ­
m u  p t .  „U m r z e ć  z m iło ś c i”  w  n ie ­
d z ie lę  14 b m . o  go dz . 16. (U p )

Zima -  egzaminem
d la  m y ś liw y c h

W A R S Z A W A . N a  p o d s ta w ie  o b ­
s e r w a c j i  p r z y r o d y ,  zw ia szc /.a  z a c h o ­
w a n ia  z w ie rz ą t ,  m y ś l iw i  i  le ś n ic y  
p rz y p u s z c z a ją , że te g o ro c z n a  z im a  
bę d z ie  w cze sn a  i  s u ro w a . Z a p o b ie ­
g l iw o ś ć , z  ja k ą  k o ła  ło w ie c k ie  p r z y  
g o to w u ją  s ię d o  te g o  o k re s u  je s t  
ty m  w ię k s z a , że — z g o d n ie  z n o ­
w y m  u s ta w o d a w s tw e m  — n a  m y ś l i  
w y e h  a n ie  — ja k  p o p rz e d n io  —  
na  s łu ż b ie  le ś n e j,  s p o c z y w a  o c h ro ­
n a  z w ie rz ą t.

P rz e d  n a d e jś c ie m  m ro z ó w  i  ś n ie  
g ó w  k o ła  P Z Ł  m uszą  z g ro m a d z ić  
w  ło w is k a c h  ty s ią c e  to n  k a r m y  o -  
ra z  u rz ą d z ić  d z ie s ią tk i ty s ię c y  paś­
n ik ó w  —  „ le ś n y c h  g o sp ó d ”  d la  
z w ie rz ą t .  P r z y g o to w u je  s ię  d u że  
ilo ś c i pa s * s o c z y s ty c h  (n p . r o ś l in  
o k o p o w y c h ) ,  k t ó r y m i  z w ie rz y n a  bę 
d z ie  m o g ła  g a s ić  p ra g n ie n ie  w  p r z y ­
p a d k u . g d y  z a m a rz n a  r z e k i ,  je z io ra  
c zy  s z tu c z n e  w o d o p o je . W  czas ie  
m ro ź n y c h  z im  z w ie rz ę ta  p a d a ły  bo ­
w ie m  n ie  z g ło d u , le c z  w ła ś n ie  z  
b r a k u  w o d y . M a r tw ą  z w ie r z y n ę  
z n a jd o w a n o  czę s to  w  p o b liż u  paś­
n ik ó w  p e łn y c h  n p . s ia n a  c z y  w a r -

Wyrok w procesie narkomanów
W A R S Z A W A . P rz e d  sąd em  p o ­

w ia to w y m  d la  m . s t. W a rs z a w y  z a ­
k o ń c z y ł s ie  t r w a ją c y  od  k i l k u  t y ­
g o d n i p ro ce s  9 -o s o b o w e j g r u p  m ło ­
d o c ia n y c h . o s k a rż o n y c h  o  ro z p o w ­
s z e c h n ia n ie  le k ó w  o d u rz a ją c y c h  o* 
ra z  fa łs z o w a n ie  re c e p t n a  te g o  t y ­
p u  ś r o d k i fa rm a c e u ty c z n e . P ię c io r ­
g u  o s k a rż o n y m  w y m ie rz o n o  k a r y  
p o z b a w ie n ia  w o ln c ś c i o d  k i l k u  m ie ­
s ię c y  d o  d w ó c h  la t .  W  s to s u n k u  do  
p o z c s t& ły c b  z a s to s o w a n o  w a ru n K o -  
w e  z a w ie s z e n ie  k a r y  

N ie w y m ie n ie n ie  n a z w is k  u c z e s t­
n ik ó w  p ro c e s u  — p isze  s p ra w o z d a w  
ca P A P  — p o d y k to w a n e  je s t  za ­
r ó w n o  w ie k ie m  o s k a rż o n y c h , j a k  i

n a d z ie ją ,  iż  w y m ie rz o n e  —  c h o ć  
s to s u n k o w o  ła g o d n e  k a r y  — p o w in ­
n y  d la  w s z y s tk ic h  s ta ć  s ię  o s t rz e ­
ż e n ie m . z a p e w n ia ją c  im  m o ż liw ie  
s z y b k o  p o w r ó t  d o  n o rm a ln e g o  ż y ­
c ia

W a r to  d o d a ć , iż  p o s tę p o w a n ie
p rz y g o to w a w c z e  p rz e p ro w a d z o n e  w  
z w ią z k u  z d z ia ła ln o ś c ią  g r u p y  o -  
s k a rż o n y c h  w y k a z a ło , że. k r ą g  osób 
z a a n g a ż o w a n y c h  w  ta k a  d z ia ła ln o ś ć  
je s t  sze rszy , a z a ż y w a n ie  n a m ia ­
s te k  n a r k o ty k ó w  w  n ie k tó r y c h  ś r o ­
d o w is k a c h  m ło d z ie ż y  je s t  c z y m ś  n a  
k s z ta łt  „ m o d y ”  o  d a le k o  id ą c y c h  
g ro ź n y c h  s k u tk a c h  z d r o w o tn y c h  i  
s p o łe c z n y c h . tP A P ł
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1  dzień w alk na Bliskim W schodzie

Bitwy p a n s  i psw istr* 
na froncie syryjstaasiskim

O b ro n a  p rz e c iw lo tn ic z a  S y r i i  ze­
s t r z e l i ła  4 s a m o lo ty  n ie p rz y ja c ie l«  
s k ie .

R O ZW Ó J p rze m ys łu  na  
Kam czatce  zw ią za ny  je s t 
ściśle z o d k ryc ie m  i  w y k o ­
rz ys tyw a n ie m  b ogactw  m i­
n e ra ln y c h : ro p y  n a fto w e j, 
gazu, r tę c i, o ło w iu  i  in nych . 
E k ip y  geo logów  prow adzą  
tu  ciąg le  p oszu k iw a n ia  no­
w ych  złóż.

N a z d ję c iu : h e lik o p te r  w  
obozie geologów.

(C A F -T A S S )

K A IR  P AP . W a lk i na  B lis k im  W schodzie toczą się ju ż  s iódm y 
dzień . B io rą  w  n ich  u d z ia ł przede  w s zys tk im  je d n o s tk i pancer-
ne. N a fro n c ie  s y ry js k o -iz ra e ls ld m  dochodzi n ada l do b itw  po- ^  pAp ^  AJ A„ r im „  
w ie trz n y c h . in fo r m u je ,  że w  czas ie  p ią tk o w e g o

_ ,  ,  . , ,  . n a lo tu  lo tn ic tw a  iz ra e ls k ie g o  n a  r e -
W C Z O R A J na fro n ta c h  s y ry j-  ło  w p ro w a dza ć do w a lk i oddzia - jo n y  p o io ż o n e  15 k m  n a  p ó łn o c  od

s k o -iz ra e ls k im  i  e g ip sko -iz ra e l- ly  rezerw ow e. Jednakże, ja k  w y  K a im  zt o s o b y  c y w i ln e  p o n io s ły
s k im  to c z y ły  się nadal w a lk i od n ik a  z k o m u n ik a tó w  s y ry js k ic h , 'd a c ie  N i lu
d z ia łó w  pancernych . W  re jo n ie  n ie p rz y ja c ie l n a p o tk a ł z a c ie k ły  | ,o m 5 a iz ra e ls k a  s p a d la  b e z p o ś re d -
W zeórz G olan  zm agania  je d n o - o pó r i  s iln y  ogień zapo row y i je  n io  n a  a u to b u s , z a b i ja ją c  42 p a s a -
stek w o js k  p an cernych  Iz ra e la  go w o js k a  n ie  os iągnęły sukce- z e ro w , a u  ci^zk°  ran,ąc* 
i  S y r ii rozpoczę ły  się z now ą s i-  sów. Prasa k a irs k a  in fo rm u je  o 
łą . D ow ó dztw o  iz ra e lsk ie  zaczę-. s tra ta ch  pon ies ionych  przez a r­

m ię  iz rae lską  ' .......... ’*

Po wizycie Tanaki w Moskwie

Z obrad kongresu aslronautycznego w Baku

Rozwój stosunków
radziecko-japońskich

T O K IO  P A P . W  c z w a r te k  p r e m ie r  
J a p o n ii  K a k u e i T a n a k a  w y s tą p i ł  
T o k io  na  k o n fe re n c j i  p ra s o w e j,  
t r a k c ie  k tó r e j  s tw ie r d z i ł ,  że je g o  
w iz y ta  w  M o s k w ie  b y ła  o w o c n a . 
P o d k r e ś l i ł  o n  iż  w iz y ta  ta  s ta ła  s ię  
m o ż liw a  d z ię k i r o z w o jo w i p r z y ja z ­
n y c h  s to s u n k ó w  r a d z ie c k o - ja p o ń -  
s k ic h  w  czas ie  o s ta tn ic h  17 la t .  T a ­
n a k a  p o w ie d z ia ł,  że s p o tk a ł s ię  z 
c ie p ły m  p rz y ję c ie m , z a ró w n o  ze 
s t r o n y  rz ą d u  ja k  i  n a ro d u  ra d z ie c ­
k ie g o . „ W  czas ie  s p o tk a ń  m o g liś m y  
szcze rze  o m ó w ić  p ro b le m y  in te re s u ­
ją c e  o b ie  s t r o n y “  —  o ś w ia d c z y ł p re ­
m ie r  J a p o n ii .  W  s to s u n k a c h  m ię d z y  
J a p o n ią  i  Z w ią z k ie m  R a d z ie c k im  są 
jeszcze  n ie  ro z w ią z a n e  p ro b le m y .

Spotkanie ambasadora ZSRR 
i  księciem N. Sihanoukiem
P E K IN  P A P . A g e n c ja  T A S S  po ­

d a je :  a m b a s a d o r  Z S R R  w  P e k in ie  
W a s i l i j  T o ls t ik o w  z ło ż y ł w iz y tę  
s z e fo w i p a ń s tw a , p rz e w o d n ic z ą c e m u  
Z je d n o c z o n e g o  F r o n tu  N a ro d o w e g o  
K a m b o d ż y  (F U N K )  k s ię c iu  N o ro d o -  
m o w i S ih a n o u k o w i.  P o d cza s  r o z ­
m o w y  d o k o n a n o  w y m ia n y  p o g lą d ó w  
n a  te m a t s y tu a c j i  w  K a m b o d ż y . Ze 
s t r o n y  ra d z ie c k ie j w y ra ż o n o  p o n a r -  
e ie  d la  s łu s z n e j w a lk i  p a t r io tó w  
k h m e rs k ic l j  p o d  p rz e w o d n ic tw e m  
F U N K  i  k r ó le w s k ie g o  R z ą d u  J e d ­
n o ś c i N a ro d o w e j.

Kiptrwate loty -
problemem nie rozwiązanym

B A K U  P A P . S pe c ja ln y  w y s ła n n ik  P A P  M a riu sz  K u k liń s k i 
donosi: „ . .. .

„N ie  m a b a rd z ie j n iezaw odnego sposobu oceny s y tu a c ji w  ka 
b in ie  kosm onautów  n iż  w s łu c h iw a n ie  się, ja k im  głosem rozm a­
w ia ją  m ięd zy  sobą i  z Z ie m ią “  —  s tw ie rd z ił podczas ko n fe re n ­
c j i  p ra sow e j na X X IV  M ięd zyna ro d ow ym  Kongres ie  A s tron a u - 
tyc z n y m  w  B aku  a m e ryka ń sk i n aukow iec  —  H a ro ld  Vonbecke. 
P O Z A  c z u ły m  in s t r u m e n te m , ja -  J e s t to  n o rm a ln a  r e a k c ja  o rg a n iz -

k im  je s t  u c h o  lu d z k ie ,  s to s u je  s ię  
w  ty m  c e lu  ró w n ie ż  k o m p u te ry .

P o d cza s  k o n fe re n c j i  p ra s o w e j z 
u d z ia łe m  p o n a d  100 d z ie n n ik a r z y  z 
k i lk u n a s tu  k r a jó w ,  w  k tó r e j  u cze ­
s tn ic z y ł  m . in .  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y

___ p rz y z w y c z a jo n e g o  d o  w y s i łk u
p r z y  p o m p o w a n iu  k r w i  na  Z ie m i.  
P o  ty g o d n iu ,  k ie d y  o rg a n iz m  d o ­
s to s u je  s ię  do  z m ie n io n e j s y tu a c j i  
r e a k c ja  ta  u s tę p u je .

A s t ro n a u c i b e d a  p rz y p u s z c z a ln ie  
fa k te m .k o m ite tu  b io a s t r o n a u ty k i  M ię d z y -  m u s ie l i  p o g o d z ić  _ . 

n a r o d o w e j F e d e ra c j i  A s t r o n a u ty k i  w o d a  ja k ą  b ę d ą  p i l i .  p rz y n a im ;
—  ra d z ie c k i k o s m o n a u ta , d r  m e d y -  czę ś c io w o  b ę d z ie  re g e n e ro w a n  
c y n y .  B o ry s  J e g o ro w . p o ru s z o n o  m o c z u . W  p rz y s z ło ś c i s y s te m y  
p r o b le m , c z y  k ie d y k o lw ie k  c z ło -  c z ysze za n ia  w o d y  i  p o w ie tr z a  
w ie k  b e d z ie  m ó g ł u d a ć  s ie  w  d łu g o  so w a n e  w  p o ja z d a c h  k o s m ic z n y c h  
t r w a ły  l o t  k o s m ic z n y . Z d a n ie m  n a u  b ę d z ie  m o żn a  s to so w a ć  w  c e lu  
k o w c ó w  a m e ry k a ń s k ic h  o p ra c o w a -  c h r o n y  ś ro d o w is k a , 
ne  d la  a s t ro n a u tó w  s y s te m y  zab e z ­
p ie c z e n ia  ż y c ia  d a ja  ta k a  m o ż li­
w o ś ć  ju ż  d z is ia j.  P o g lą d o w i te m u  
z d e c y d o w a n ie  p r z e c iw s ta w ił  s ie  B .
J e g o ro w .

Z d a n ie m  d r  J e g o ro w a  o p in ie  ta ­
k ie  sa jeszcze  p rz e d w c z e s n e . W  p rz e  
m ia n ie  m a te r i i  w  o rg a n iz m ie  lu d z ­
k im  is to tn a  r o le  o d g r y w a  c ią ż e n ie  
z ie m s k ie . N ie d o s ta te c z n ie  p o z n a n o  
jeszcze , w  j a k i  spo sób  n ie w a ż k o ś ć  
w p ły w a  n a  p ro c e s y  r e g u la c j i  w e ­
w n ą tr z k o m ó r k o w e j.

„ W ie r z e  — p o w ie d z ia ł B . J e g o ­
r o w .  że c z ło w ie k  b ę d z ie  la ta ć  d a le ­
k o  w  K o s m o s  a le  o re a k c ja c h  o r ­
g a n iz m u  lu d z k ie g o  n a  w a r u n k i  lo tu  
k o s m ic z n e g o  w ie m y  jeszcze  z b y t  
m a ło ” .

O d p o w ia d a ją c  n a  p y ta n ie  s p e c ja l­
n e g o  w y s ła n n ik a  P A P  d r  J e g o ro w  
D o in fo r m o w a ł,  że p o dcza s  s ta r t u  
k ie t  k o s m ic z n y c h  p rz e c ią ż e n ie  
k ie m u  p o d d a n i sa k o s m o n a u c i w y ­
n o s i o k . 4 g ;  o zn acza  to .  że c z ło ­
w ie k  w a ż a c y  n o r m a ln ie  80 k g  w a ż y  
w ó w c z a s  32Ó kg .

N a to m ia s t w  w a r u n k a c h  n ie w a ż ­
k o ś c i k o s m o n a u c i o d c z u w a ją  „ u d e ­
r z e n ie  k r w i  d o  g ło w y ” . O b ja w e m  
je g o  je s t  m . in .  p r z e k rw ie n ie  ga ­
łe k  o c z n y c h  o p u c h n ię ta  tw a r z  i t p .

Rybacy uwiązieni 
w przewróconym 

s t a t k u
P A R Y Ż  P A P . W  c z w a r te k  w  o d ­

le g ło ś c i 3 m i l  od fra n c u s k ie g o  p o r ­
tu  C a la is  n ie z w y k le  s iln e  w ia t r y  i  
w z b u rz o n e  m o rz e  p rz e w r ó c iły  f r a n ­
c u s k i s ta te k  r y b a c k i  „ C a p  de  la  
J la ą u e ” . W  p rz e w ró c o n v m  k a d łu ­
b ie  s ta tk u  zo s ta ło  u w ię z io n y c h  6 
c z ło n k ó w  z a ło g i.  W e zw a n e  n a  p o ­
m o c  h o lo w n ik i  p rz e s u n ę ły  p rz e w ró ­
c o n y  k a d łu b  na  m ie liz n ę , a e k ip y  
r a to w n ic z e  ro z p o c z ę ły  d r a m a t 'c z y ą  
w a lk ę  o u r a to w a n ie  ż y c ia  6 u w ię ­
z io n y c h . d rą ż ą c  w  ty m  c e lu  o tw ó r  
w  k a d łu b ie  s ta tk u .  D o ty c h c z a s  z  15- 
o s o b o w e j z a ło g i s ta tk u  je d v r ie  2 
o so b y  z o s ta ły  n a  p e w n o  u r a to w a ­
ne . Z w ło k i  d w ó c h  m a r y n a rz y  w y ­
ło w io n o  z m o rz a .

S z to rm  u t r u d n ia  p ra c e  e k ip  r a ­
to w n ic z y c h  i  p łe tw o n u r k ó w  p r z y  
d rą ż e n iu  o tw o r u  w  k a d łu b ie .

w a lka ch  
P ó łw ysp ie  S yna jsk im . Od 6 bm. 
zniszczono ta m  230 czo łgów  iz ­
ra e lsk ich  i  107 sam olotów . W  
w a lka ch  na m o rzu  zaś Iz ra e l 
s tra c ił 11 o k rę tó w  w o jennych . 
P rzyw ó dcy  Iz ra e la  w  sw o ich  w y  
s tąp ien iach  p u b liczn ych  o tw a r­
c ie  p o tw ie rd z a ją  agresyw ne cele 
sw e j p o li ty k i na B lis k im  W scho 
dzie. P re m ie r G olda  M e ir  
p rze m ów ien iu  te le w iz y jn y m  wez 
w a ła  s iły  z b ro jn e  Iz ra e la , aby 

zada ły  n ie p rz y ja c ie lo w i m o ż li­
w ie  n a jd o tk liw s z e  c iosy i  ściga­
ły  go za lin ię  p rz e rw a n ia  og­
n ia “ .

Szef sztabu generalnego e g ip ­
sk ich  s ił zb ro jnych , A sz-Szazli 
ośw iadczy ł, że Iz ra e l rz u c ił na 
f ro n t  s y n a js k i o ko ło  tys iąca  czół 
gów. z k tó ry c h  000 b ra ło  u dz ia ł 
w  w a lka ch . D oda ł on, że s iły  
zb ro jne  A R E  zn iszczy ły  dużą 
liczbę  czo łgów  n ie p rz y ja c ie l­
skich.

W A S Z Y N G T O N  P A P . J a k  I n f o r ­
m u je  A g e n c ja  „ A s s o c ia te d  P re ss ”  w  
U S A  t r w a ją  p rz y g o to w a n ia  do  d o ­
s ta w  p o c is k ó w  a r ty le r y js k ic h  i  In ­
n e g o  s p rz ę tu  w o js k o w e g o  d la  Iz ra e ­
la . Z d a n ie m  a g e n c ji,  p ia n y  re a liz a ­
c j i  ty c h  d o s ta w  b y ły  o m a w ia n e  w  
o s ta tn ic h  d n ia c h  w  B ia ły m  D o m u , 
D e p a r ta m e n c ie  S ta n u  i  M in is te r ­
s tw ie  O b ro n y  U S A . A g e n c ja  s tw ie r ­
d za , że d o s ta w y  m a ją  b y ć  r e a liz o ­
w a n e  za p o m o cą  s a m o lo tó w  iz ra e l­
s k ic h . O p ró c z  te g o  —  p is z e  A P  — 
ro z w a ż a n a  je s t  ta k ż e  k w e s t ia  d o ­
s ta rc z a n ia  Iz r a e lo w i d o d a tk o w e j 
p a r t i i  a m e ry k a ń s k ic h  m y ś liw c ó w  
b o m b a rd u ją c y c h . R o z p a try w a n e  są 
m o ż liw o ś c i p r z e tra n s p o r to w a n ia  do 
Iz ra e la  a m e ry k a ń s k ic h  „ P h a n to -  
m ó w “ , z n a jd u ją c y c h  s ię  w  ba za ch  
cv E u ro p ie  z a c h o d n ie j.

R z e c z n ik  P e n ta g o n u  o ś w ia d c z y ł,  iż  
a m e ry k a ń s k i h e l ik o p te r o w ie c  „ I v o  
J im a "  o t r z y m a ł ro z k a z  p rz e rw a n ia  
m a n e w ró w  w  p o b liż u  w s c h o d n ic h  
w y b rz e ż y  U S A  i  p rz y łą c z e n ia  s ię  do  
S zó s te j F lo ty  na  M o rz u  Ś ró d z ie m ­
n y m . V I  F lo ta  U S A  p o s ia d a  48 o -  
k r ę tó w ,  w  ty m  2 lo tn is k o w c e .

Z  O S T A T N IE J  C H W IL I

D A M A S Z E K  P A P . R z e c z n ik  d o ­
w ó d z tw a  w o js k o w e g o  S y r i i  p o in fo r ­
m o w a ł,  że w  p ią te k  ra n o  w z n o w io ­
ne z o s ta ły  w a lk i  n a  c a łe j d łu g o ś c i 
f r o n tu  s y r y js k o - iz r a e ls k ie g o ,  w  r e ­
jo n ie  W z g ó rz  G o la n .

Spiro Ag new pod pręgierzem U)

Ostatnie dni wiceprezydenta

A . G R O M Y K O  P R Z Y J Ą Ł  
A M B A S A D O R Ó W  
P A Ń S T W  A R A B S K IC H

ą  M IN IS T E R  s p ra w  z a g ra ­
n ic z n y c h  Z S R R  A n d r ie j  G ro -  
m y k o  p r z y ją ł  a m b a s a d o ró w  
E g ip tu .  S y r i i ,  I r a k u .  A lg ie r i i  i  
J o r d a n ii  w  Z w ią z k u  R a d z ie c ­
k im  na  ic h  p ro śb ę . W  im ie n iu  
w s z y s tk ic h  a k r e d y to w a n y c h  w  
M o s k w ie  a m b a s a d o ró w  p a ń s tw  
a ra b s k ic h  w y r a z i l i  o n i g łę b o ­
k ą  w d z ię c z n o ś ć  ty c h  p a ń s tw  
Z w ią z k o w i R a d z ie c k ie m u  za je  
go p o m o c  i  p o p a rc ie  u d z ie la n e  
p a ń s tw o m  a r a b s k im ,  w a lc z ą ­
c y m  o w y z w o le n ie  s w y c h  z iem . 
A . G r o m y k o  w  im ie n iu  rz ą d u  
ra d z ie c k ie g o  ra z  jeszcze  po ­

tw ie r d z i ł  p ry n c y p ia ln ą  p o l i ty k ę  
Z S R R . n ie z m ie n n ie  o p o w ia d a ­
ją c e g o  s ię  za  l i k w id a c ją  n a ­
s tę p s tw  p o l i t y k i  iz ra e ls k ie j,  
w y m ie rz o n e j p rz e c iw k o  p a ń ­
s tw o m  a ra b s k im .

R E K O R D O W A  D E B A T A  
W  O N Z

A  11 B M . Z A K O Ń C Z Y Ł A
S IĘ  w  N o w y m  J o r k u  d e b a ta  
g e n e ra ln a  X X V I I I  s e s ji Z g ro m a  
d z e n ia  O g ó ln e g o  N Z . W  de b a c ie  
w z ię l i  u d z ia ł p rz e d s ta w ic ie le  
127 p a ń s tw , co  s ta n o w i r e k o rd  
w  d o ty c h c z a s o w e j h is to r i i  d e ­
b a t g e n e ra ln y c h . D e b a ta  u ja w  
n i ła  a k t y w n ie  n o z y ty w n y  s to ­
s u n e k  w ię k s z o ś c i p a ń s tw  do 
p ro c e s u  o d p rę ż e n ia .

N A G R O D Y  N O B L A  
W  D Z IE D Z IN IE  M E D Y C Y N Y

A  T E G O R O C Z N A  n a g ro d ę  
N o b la  w  d z ie d z in ie  m e d y c y n y  
p rz y z n a n o  w  c z w a r te k  p r o fe ­
s o r o w i K a r lo w i  v o n  F r is c h o -  
w i  i  d r  K o n r a d o w i L o re n z o w i 
(o b a j ż A u s t r i i )  o ra z  p ro fe s o ­
r o w i  N ik o la s s o w i T in b e r g e ro -  
w i  (H o la n d ia ) .  _________

Wojna reklamowa
w Sztokholmie

S Z T O K H O L M . W  S z to k h o lm ie  d o i  
s z ło  o s ta tn io  do  w o jn y   ̂ m ię r  
d z y  n a jw ię k s z y m i d z ie n n ik a m i w y ­
c h o d z ą c y m i w  ty m  m ie śc ie . P rz y ­
c z y n ą  b y ła , d e c y z ja  k ie r o w n ic tw a  
p o ra n n e j g a z e ty  „D a g e n s  N y h e te r "  
( lib e ra ln a )  o  p o d ję c iu  k o lp o r ta ż u  
b e z p ła tn e g o  p is m a . za w ie ra  ją c e g a  
w y łą c z n ie  o g ło s z e n ia  i  r e k la m y .  Z a ­
ło ż e n ie m  je s t  p r z y  ty m  d o s ta rc z a ­
n ie  w s p o m n ia n e g o  p is m a  w s z y s tk im  
m ie s z k a ń c o m  S z to k h o lm u , k to r z j j  
n ie  p r e n u m e ru ją  „D a g e n s  N y h e te r ’*.* 
a w ię c  łą c z n ie  o k .  300 ty s . osó b .

Z M Ę C Z O N Y  N A P IĘ T Ą  A T M O S F E R Ą  I  A T A K A M I P R A SY , 
w ice p re zyde n t A g n e w  p o s ta n o w ił pewnego p op o łud n ia  z ro b ić  
k ró tk ą  p rze rw ę  na re laks. Z a p ro s ił swego sekre ta rza  prasowego 
M arsha  Thom sona na p a r tię  tenisa. M a rsh  m u s ia ł pojechać po 
ra k ie tę  d o  dom u. K ie d y  p o w ró c ił, zobaczył p rzed gab inetem  
p re zyde n ta  N ix o n a  dw óch  agentów  z  o ch ro n y  osob is te j w ic e ­
p rezyden ta . S p iro  A gnew  o d b yw a ł w ażną  rozm ow ę  w  cztery  
oczy z  szefem B ia łeg o  Domu.

W  p ó łto re j godziny p óźn ie j, po  w y jś c iu  z  g ab ine tu  A gnew , 
zdan iem  Thom sona, w y g lą d a ł na zgnębionego, co n ie  b y ło  zaska­
ku ją c e  w  jego sy tu a c ji. Ca ła  A m e ry k a  trzęs ła  s ię  p rzecież od 
in fo rm a c ji i p lo te k  na tem a t k o l iz j i  z  p ra w em , m ó w ią c  d e lik a t­
n ie  w  ja k ą  pooad ł A gn e w  w  czasach, gdy d z ia ła ł w  a d m in i­
s tra c ji w  B a ltim o re  i  p óźn ie j, gdy zosta ł gub e rna to rem  s tanu  
M a ry la n d .

P R O K U R A T O R  N IE  M A  C ZA S U

JESZC ZE W E  W R Z E Ś N IU  p ro k u ra tu ra  fed e ra lna  z a w ia d o m i­
ła  w iceprezydenta , że toczy się ś ledz tw o  w  sp ra w ie  podejrzeń, 
iż  d oko na ł on przestępstw  p rze c iw ko  u s taw om  p od a tko w ym , o 
w ym usza n iu  i  p rzekups tw ie .

Ł a p ó w k i  od  f i r m  b u d o w la n y c h , b r a n ie  p ie n ię d z y  1 n ie p ła c e n ie  p o ­
d a tk ó w  od  ty c h  „ le w y c h ”  fu n d u s z y ,  d a w a n ie  z le c e ń  firmom K tóre  
w p ła c a ły  w ie lk ie  s u m y  n a  fu n d u s z  w y b o rc z y  A g u e w a  -  o to  c o i a r z u  
ca  m u  n ie  t y lk o  p r o k u r a tu r a  i  p r z e c iw n ic y  Po l , K . n , - a l® 
„ In t e r n a t io n a l  H e ra ld  T r ib u n e ”  — ró w n ie ż  „o s o b iś c i p r z y ja c ie le  .

Z  d o c h o d z e n ie m  trz e b a  s ię  ś p ie s z y ć . Z g o d n ie  z  u s ta w o d a w s tw e m  fe ­
d e r a ln y m , w  S ta n a c h  Z je d n o c z o n v c h  p rz e d a w n ie n ie  w  s p ra w a c h  o 
p rz e k u p s tw o  i  w y m u s z a n ie  n a s tę p u je  po  p ię cdu  la ta c h ,  a  w  s p ra w a c h

o o s zu s tw a  p o d a tk o w e  —  p o  sześc iu . T y m c z a s e m  o s ta tn ie  p o s ie d z e n ie  
k o m is j i  r o b ó t  p u b l ic z n y c h  w  s ta n ie  M a r y la n d ,  za  k a d e n c j i  g u b e rn a to ra  
S p iro  A g n e w . o d b y ło  s ię  22 p a ź d z ie rn ik a  1988 r o k u .  Z a w a r to  w ó w c z a s  
s ie d e m  p o w a ż n y c h  k o n t r a k tó w  z  f i r m a m i  b u d o w la n y m i,  n a  n ie b a g a ­
te ln ą  s u m ę  5,6 m il io n a  d o la ró w .

G D Z IE  S Ą  P O K W IT O W A N IA ?

A L E  O B O K  T Y C H  D A W N Y C H  S P R A W E K  p o ja w ia ły  się in ­
fo rm a c je  o  nowszych p rzypadkach  pogw a łcen ia  p ra w a  przez 
u rzędu jącego  ju ż  na sw o im  s tan o w isku  w icep rezydenta . Z a rzu ­
ca m u się. że ju ż  po p rze jśc iu  do  B ia łego  D om u p rz y jm o w a ł 
su m y w y n ik a ją c e  z  pop rzedn ich  „u m ó w “  z  p rzedsięb iorcam i.

J e ś li id z ie  o  p o p rz e d n i o k re s , p ra s a  p rz y ta c z a  te ż  n o w e  szcze g ó ły  do  
s p r a w y .  „W a s h in g to n  P o s t”  tw ie r d z i ,  że d o ra d c a  te c h n ic z n y  w  M a r y ­
la n d ,  s ta r y  p rz y ja c ie l  A g n e w , L e s te r  M a tz , w y p ła c i ł  m u . lu b  „ p r z e k a ­
z a ł” , co  b r z m i b a rd z ie j e le g a n c k o , 25 ty s ię c y  d o la r ó w .  T y g o d n ik  „ T i ­
m e ”  u t r z y m u je ,  że d o ta c je  p r y w a tn y c h  p rz e d s ię b io rs tw  n a  fu n d u s z  
w y b o rc z y  b y ły  w p ła c a n e  za z g o d ą  A g n e w , n a  je g o  p r y w a tn e  k o n to  
b a n k o w e . A g n e w  o ś w ia d c z y ł p o d o b n o , że „ a n i  c e n ta  n ie  u ż y ł  n a  ce le  
o s o b is te ”  a le  n ie  m oże o k a z a ć  p o k w ito w a ń ,  k tó re  ś w ia d c z y ły b y  o p rz e ­
k a z a n iu  ty c h  s u m  k o m ite to w i  w y b o rc z e m u .  .

T A J E M N IC Z A  R O Z M O W A  W IC E P R E Z Y D E N T A  z  p rezyden ­
te m  da ła  asum pt do n o w e j fa l i  s p e k u la c ji. Ze złego nas tro ju , 
w  ja k im  A gn e w  opuśc ił g ab in e t N ix o n a  w n ioskow ano, że B ia ły  
D om  c h c ia łb y  pozbyć się p o lity k a , k tó ry  n ieza leżn ie  od posą­
dzen ia  o  p rzestępstw a w ie lo k ro tn ie , d z ię k i sw ym  n ie fo rtu n n y m  
w ys tą p ie n io m , b y l bohate rem  s a ty ryczn ych  fe lie to n ó w  w  am e­
ry k a ń s k ie j prasie.

(D okończen ie  nas tąp i)

U rz e c z y w is tn ie n ie  te g o  p o m y s ł«  
i ta n o w iło b y  ś m ie r te ln e  z a g ro ż e n i«  
l la  in n y c h  d z ie n n ik ó w  s to łe c z n y c h ^  
cw łaszcza k o n k u r e n c y jn e g o  „ S y e n -  
:ka  D a g b la d e t”  i  p o p o łu d m o w k i  
.E x p re s s e n ” . A n o n s e  s ta n o w ią  b o ­
w ie m  g łó w n e  ź r ó d ło  dochodów « 
w ię kszo śc i c zaso p ism  s z w e d z k ic h .' 
N ic  w ię c  d z iw n e g o , że d y r e k c ja  

D ag en s  N y h e te r ”  n a p o tk a ła  n ie ­
z w y k le  o s t re  p ro te s ty  i  in te r w e n ­
c ie . w  ty m  r ó w n ie ż  ze s t r o n y  o rg a ­
n iz a c j i  z a w o d o w e j d z ie n n ik a r z y :  
Co c ie k a w s z e , z a p ro te s to w a li  ta k  im 
d z ie n n ik a rz e  z a t ru d n ie n i w  s a m y m  
„D a g e n s  N y h e te r ” . J a k  d o tą d  Jeo - 
i ia k ,  k ie r o w n ic t w o  te g o  d z ie n n ik «  
n ie  u s tą p iło  i  s p ra w a  p o z o s ta je  n » *  
d a l o tw a r ta .

Psi hotel
M E K S Y K . W  R io  d e  J a n e ir o  W»* 

w s ta ł s p e c ja ln y  h o te l  d la  psóeR 
S k ła d a  s ię  o n  250 p o k o i w y p o s a ż o ­
n y c h  w  lu k s u s o w e  u rz ą d z e n ia . D *  
d y s p o z y c j i  p s ic h  k l ie n tó w  z n a jd u ia  
s ię  m . in .  k u c h n ia ,  s a lo n  p ię k n o ś c i 
a n a w e t  „ d o m  s c h a d z e k ” . O c z y w i­
ś c ie  w s z v s tk o  za o d p o w ie d n io  w y ­
so ka  o p ła ta , n a  co  s ta ć  t y l k o  b o ­
g a ty c h  w ła ś c ic ie l i  c z w o ro n o g ó w ^  
In te r e s  k w i t n ie  p o n ie w a ż  w  R io  d «  
J a n e ir o  je s t  z a r e je s t r o w a n y c h  o r a «  
s z ło  5 m in  p s ó w .
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c łe ż  r o z w i ja ć  s ię  bę dą  b a rd z o  szyb 
k o  U w a ż a m  w ię c  że te n  m ik r o ­
o rg a n iz m  m ie js k i  p o w in ie n  b y ć  sa ­
m o w y s ta rc z a ln y .  je ś l i  c h o d z i o s ie ć  
u s łu g o w o -h a n d lo w a . W  k a ż d y m  z 
ty c h  r e jo n ó w  m ia s ta  p o w in ie n  b y ć  
ta k ż e  d z ie ln ic o w y  d o m  k u l t u r y .

C h c ia łb y m  te ż  z w ró c ić  u w a g ę  na  
s ta tk i -m a g a z y n y  z a c u m o w a n e  p rz y  
W a ła c h  C h ro b re g o . N ie  d o d a ja  on e  
n a  p e w n o  u r o d y  te m u  z a k ą tk o w i 
m ia s ta . J e ś l i  ju ż  n ie  m ożn a  p rz e ­
n ie ś ć  ic h  n a  in n e  m ie js c e , trz e b a  
n a  n ic h  w y m a lo w a ć  k o lo ro w e  r e k la  
m y . C e n t r a l i  R y b n e j.  Ż e g lu g i S zcze ­
c iń s k ie j  i t p .  P o w in n o  to  ro z p ro s z y ć  
p a n u ją c ą  t u  m o n o to n ię .

D la  uczczenia obu  ś w ią t 30-le- 
c ia  p ro po nu ję  zakończyć porząd-

GUST SERDECZNEJ 1 1 1
O K IE M  U C Z E N N IC Y

ZE  Z M IA N  ja k ie  n a jb a rd z ie j 
u z m y s ła w ia m  sobie w  c iągu 
trzech  os ta tn ich  la t, n a jb a rd z ie j 
podoba m i się p rzebudow a  n a j­
w ażn ie jszych  d la  Szczecina a r­
te r i i :  Estakady P om orsk ie j i  B ra  
m y  P o rto w e j o raz  p row adzone 
obecnie  p race p rzy  m o d e rn iza c ji 
sk rzyżo w a n ia  a l. P ia s tó w  i  u l.  
K rzyw oustego .

O dpow iedź na d ru g ie  i  trz e ­
c ie  p y ta n ie  w yo b raża m  sobie 
m n ie j w ię ce j ta k : w ła śn ie  n ow y  
sam orząd m ieszkańców  będzie 
o d g ry w a ł w  przysz łośc i coraz 
w a żnie jszą  ro lę  w  naszym  życ iu , 
dążąc rów nocześn ie  do zdynam i 
zo w an ia  soolecznego i gosoodar- 
czego ro z w o ju  Szczecina. M arząc
0 o d p o w ie d n im  uczczeniu  rocz­
n ic  30-lec ia  P R L  i 30 ro czn icy  
w y z w o le n ia  Szczecina, m yślę  so 
b ie  ja k  b y  b y ło  dobrze, gdyby 
do tego czasu p ow sta ł ju ż  p ro ­
je k to w a n y  p a rk  ro z ry w k i i w y ­
poczynku. a m fite a tr  i  ogród  zoo 
log iczny.

D obros law a  K W O L E K  
K la sa  V II - d  

Szkoła  P odstaw ow a-1  
im . B o les ław a  K rzyw oustego

B U D O W A Ć  „N A  W Y R O S T“

P ozytyw ne  zm ian y . Szanowna 
R edakcjo , to  przede w szys tk im  
tem po  p racy, zw iększona  w y d a j 
ność, a co za ty m  id z ie : w ięce j 
n ow ych  b ud ynkó w , u lic  o db u ­
d ow a  Z a m ku  K s ią żą t P om or­
sk ich . budow a ośrodka  T V  Szcze 
c in  (a k ie d y  d la  prasy?) i  p a r­
k u  k u ltu r y  i  w ypoczynku . D uży 
w p ły w  na to  o żyw ie n ie  m ia ła  
na pew no m arcow a  u ch w a ła  Ra 
d y  M in is tró w .

Je ś li chodzi o  p ropozyc ję  dz ia  
ła n ia , to  uw ażam , że p ow inn o  
się budow ać na w y ros t. To  zna­
czy: wyższe dom y. szersze u lice
1 m osty. T y p o w y m  p rzvk la d e m  
kró tkow zroczn o śc i p ro je k ta n tó w  
je s t d la  m n ie  M ost D łu g i.

Z A  D Ł U G O  cz e k a  s ię  te ż  n a  szcze c in  
s k ie  C e n tru m , c h o c ia ż  u w a ż a m , że 
n ie  ro z w ią ż e  o n o  s y tu a c j i  h a n d lu .

je ś l i  c h o d z i o  p o z o s ta łe  d z ie ln ic e  
S zcze c in a . P o to k  k u p u ją c y c h  w  ś ró d  
m ie ś c iu  z w ię k s z y  s ię  b o w ie m  je s z ­
cze b a r d z ie j,  a M P K  b ę d z ie  n a d a l 
p rz e c ią ż o n e . D la te g o  te ż  p ro p o n u ję , 
a b y  w  d z ie ln ic a c h  N a d  O d ra . D ą b ie  
ł  P o g o d n o  o ra z  ta k ż e  i  w  p rz y s z łe j,  
p ią te j  d z ie ln ic y  S zcze c in a  — P o l i ­
ca ch  w y b u d o w a ć  P o w s z e c h n e  D o m y  
T o w a ro w e  o ra z  co  n a jm n ie j  p o  d w a  
s k le p y . P o w in n y  on e  p o s ia d a ć  d u ­
żą p o w ie rz c h n ię  u ż y t k o w ą  i  b y ć  
k w a d ra to w e .  O z a le ta c h  ta k ie j  w ła ś  
n ie  fo r m y  m o żn a  s ię  p rz e k o n a ć  u 
są s ia d ó w  za O d ra . k tó r z y  o d  d a w ­
n a  z re z y g n o w a li  ju ż  z b u d o w y  ta ­
k ic h  . . k o r y ta r z y ”  j a k  n p . D o m  M o ­
d y  P o ls k ie j.

B y ć  m oże  m o ja  p ro p o z y c ja  w y ­
w o ła  n ie z a d o w o le n ie  w ś ró d  h a n d ­
lo w c ó w , k tó r z y  b ę d ą  o b a w ia ć  s ię  
z b y t  m a ły c h  o b r o tó w  w  d z ie ln ic o ­
w y m  h a n d lu . A le  d z ie ln ic e  p rz e -

k i  m ie js k ie  i  zo rgan izow ać fe ­
s ty n  w  ro d z a ju  św ię ta  „T r y b u ­
n y  L u d u “ .

Z . S .
(N azw isko  i adres znane 

re d a k c ji)

P R Z E C IW  M E L IN O M  
P IJ A C K IM

D R O G A  R E D A K C JO ! O dp isu ­
ję  na ankie tę-sondaż. gdyż c ie­
szy m n ie  to, że mogę się w y ­
pow iedz ieć  o tym , co m i s ię  po­
doba  i co m n ie  d e n e rw u je . Je ­
stem  m ieszkanką  Szczecina od 
1948 ro ku . Zawsze z  radością

w je żd żam  d o  śródm ieścia  i  ob ­
se rw u ję , ja k  w  sz y b k im  tem pie  
rosną now e dom y. Z w y k le  w te ­
d y  w raca m  m yślą  do tych  cza­
sów , k ie d y  w o k ó ł b y ły  g ru zy  
i  s tra ch  cz ło w ie ka  o g a rn ia ł 
przed  napadem  b an dyck im .

C ieszę s ię  r ó w n ie ż  z  na sze j m ło ­
d z ie ż y . k tó r a  k s z ta łc i s ię  w  ś re d ­
n ic h  i  w y ż s z y c h  s z k o ła c h  o ra z  m a 
m o żn o ść  z d o b y c ia  z a w o d u , ta k a  — 
ja k ie j  j a  w  m ło d y c h  la ta c h  n ie  m ia  
ła m . N a to m ia s t b a rd z o  m n ie  d e n e r ­
w u je  ta  część m ło d z ie ż y , k tó ra  d e ­
m o r a l iz u je  o to c z e n ie . M a łe  d z ie c i 
p a la  p a p ie ro s y , w y r o s t k i  p i ja  w ó d ­
k ę  i  r o z b i ja ją  s ię  p o  u l ic a c h . U w a ­
ża m . że n a le ż y  s tw o rz y ć  lo tn e  k o ­
m is je .  k tó re  z a ję ły b y  s ię  t a k im i  

w ła ś n ie  m ło d z ie n ia s z k a m i.
N ie  p o d o b a  m i s ię  ró w n ie ż  b a r ­

d zo  p i ja ń s tw o ,  k tó r e  s ze rzy  s ię  na  
u l ic a c h  Z a k o p ia ń s k ie j.  S p o r to w e j 
i t p .  W  k a ż d e j n ie o m a l b r a m ie  za ­
s ta ć  m o żn a  m ę żczyzn  od  k tó r y c h  
„ je d z ie ”  p iw e m  i  w ó d k ą , i  k tó rz y  
z a c h o w u ją  s ię  n ie w ła ś c iw ie .  W  w ie ­
lu  d o m a c h  z n a jd u ją  s ię  m e l in y  p i ­
ja c k ie ,  g d z ie  m o ż n a  d o s ta ć  a lk o h o l 
o k a z d e i p o rze .

Z  tą  sp ra w ą  porządek p aw i 
n ie n  ro b ić  sam orząd m ieszkań ­
ców , n ie  czekając na m ilic ję , 
gdyż „w ie d z ą  sąsiedzii, na czym  
k to  s ie dz i“ . H a n d la rz y  w ó dką  
na leży w ys ie d lać  z m iasta , o - 
p rócz  k a r  ja k ie  na  n ich  należy 
nak ładać. S w ym  postępow aniem  
b o w ie m  u do w a dn ia ją , że n ie  
u m ie ją  m ieszkać w  w ie lk im  
m ieście  i  w y rząd za ją  ś ro d o w i­
sku  o lb rz y m ie  szkody.

N .S .
(N azw isko  i im ię  znane 

re d a k c ji)

Kamień Pomorski: dobry start 
— korzystne perspektywy

Kolekcja Picassa
¡ -  własnością Francji

B E Z C E N N A  k o le k c ja  o b ra ­
z ó w  w s p ó łc z e s n y c h  m is t rz ó w  
n a le ż ą c y c h  d o  z m a r łe g o  3 k w ie  
tn ia  b r .  P a b lo  P ica ssa , s ta ła  
s ię  fo rm a ln ie  w ła s n o ś c ią  F r a n ­
c j i .  P o d  k o n ie c  w rz e ś n ia  d y ­
r e k to r  d 's  m u z e ó w  fr a n c u s ­
k ic h ,  J e a n  C h â te la in  p o d p is a ł 
w  m ie js c o w o ś c i M o u g in s  
(g d z ie  P . P ica sso  m ie s z k a ł do  
ś m ie rc i)  ze s p a d k o b ie rc a m i 
m a la rz a , m . in .  je g o  ż o n ą . J a c ­
q u e lin e , d o k u m e n ty  o p rz e k a ­
z a n iu  k o le k c j i  n a  w ła s n o ś ć  
p a ń s tw a .

O ś m iu  e k s p e r tó w  p ra c o w a ło  
p rz e z  d w a  m ie s ią c e  n a d  s p o ­
rz ą d z e n ie m  d o k ła d n e g o  k a ta ­
lo g u  w s z y s tk ic h  p łó c ie n  i  
s z k ic ó w , z a p e łn ia ją c y c h  p o k o ­
je  d o m u  s ły n n e g o  m a la rz a . W  
k o le k c j i  P ica ssa  z n a jd u ją  s ię  
p łó tn a  B ra q u e ’ a M a tis s e ’ a , C e- 
za n n e ’a , R e n o ira . ,M o d ig l ia n ie -  
go . C e ln ik a  R ou ssea u , J e a n a  
C o c te a u  i  w ie lu  in n y c h  s ły n ­
n y c h  a u to ró w  X X  w ie k u .  
O b ra z y  te  P ica sso  o t rz y m a ł w  
fc c m ie  p re z e n tó w  lu b  w  d r o ­
dze w y m ia n y .  O b ra z y  k o le k c j i  
P ica ssa  w y s ta w io n e  Z ostaną w  
c a ło ś c i z g o d n ie  z je g o  ży c z e ­

n ie m  —  w  L u w rz e . N a to m ia s t 
d z ie ła  sa m e g o  m a la rz a , zn a le ­
z io n e  w  je g o  d o m u  w  M o u -  
g iń s . z o s ta ły  ró w n ie ż  s k a ta lo ­
g o w a n e  i- n a jp r a w d o p o d o b n ie j 
zo s ta n ą  w y s ta w io n e  — z g o d ­
n ie  z ż y c z e n ie m  w d o w y  po  
m a la rz u  — w  z a m k u  V a u v e n à r -  
gu es , g d z ie  m ie s z k a ła  do  
c h w i l i  je g o  ś m ie r c i,  a  o b e c n ie  
z a m ie n io n y m  w  m u z e u m  p o ś ­
w ię c o n y m  P . P ica sso . (P R )

200-lecie Komisji Edukacji Narodowej

P ierw sza po lska  
Karta N auczycie la
I

O B C H O D Z O N Y  W  D N IU  14 p aźd z ie rn ika  D zień N auczy­
c ie la  n a w ią z u je  do t ra d y c j i K o m is ji E d u k a c ji N a ro do w e j, 
p ow o ła n e j przez S ejm  14 p aźd z ie rn ika  1713 ro ku , ró w n o  
d w ieśc ie  la t tem u. To też tegoroczny D zień  N auczyc ie la  m a 
spec ja ln ie  u roczys ty  ch a rak te r.

J A K  doszło  do p o w o ła n ia  K o ­
m is ji E d u k a c ji N a ro do w e j i  ja ­
k ie  b y ły  je j zadania? Po upad ­
k u  o ś w ia ty  w  czasach saskich, 
b a rd z ie j postępowe je d n o s tk i 
w y s u n ę ły  p ro je k t  re fo>m y szko l 
n ic tw a , o b e jm u ją c y  za ró w no  w y  
chow an ie  m łodz ieży, ja k  i  tych , 
k tó rz y  m ie li ją  ksz ta łc ić . Jed­
n ym  z p io n ie ró w  tego nowego 
p ro g ra m u  b y ł G rzego rz P ira m o ­
w icz , n a jw y b itn ie js z y  p o ls k i pe­
dagog okresu  O św iecen ia  i  za­
s łużony  dzia łacz. P ira m o w icz , ja  
k o  se kre ta rz  K o m is ji E d u ka c ji 
N a ro do w e j, b y ł też w iz y ta to re m  
szkó ł najn iższego  i  średniego 
stopn ia, w  k tó ry c h  w p ro w a d z a ­
no  n o w y  system  ksz ta łcen ia  i 
w ych ow yw an ia .

R e fo r m y  K o m is j i  E d u k a c j i  N a r o ­
d o w e j o b ję ły  s z k o ły  n a jn iż s z e g o  
szcze b la  — p a r a f ia ln e ,  ś re d n ie , j a k  
i u n iw e r s y te t y  p rz e m ia n o w a n e  n a  
S z k o ły  G łó w n e  K o ro n n e  p r z y  k tó ­
r y c h  u tw o r z o n o  s e m in a r ia  d la  
k s z ta łc e n ia  n a u c z y c ie l i.  N a to m ia s t 
d la  n a u c z y c ie l i  ó w c z e s n y c h  sz k ó ł 
e le m e n ta r n y c h  w  Ł o w ic z u  i  K ie l ­
cach  p o w s ta ły  s p e c ja ln e  s e m in a r ia .  
W a r to  z a u w a ż y ć , że w  o b e c n e j 
s t r u k tu r z e  o ś w ia ty  p o d o b n ie  —

Książki nadesłane
B o g u s ła w  K o g u t  — „ R U D Y  M O J ­

Ż E S Z ’ . (W y d . L i te r a c k ie ,  c e n a  15 
z ł) . P o w ie ś ć . W y d . I I I .

J a n  J ó z e f S z c z e p a ń s k i — „O P O ­
W IA D A N IA  D A W N E  I  D A W N IE J ­
S Z E ” . (W y d . L i te r a c k ie ,  c e n a  28 z ł) .  
Z b ió r  o p o w ia d a ń .

B o h d a n  D ro z d o w s k i — „ Ż Y C IE  
S A M O  W  S O B IE ” . (M O N . c e n a  25 
z ł) . S z k ic e  i  fe lie to n y .

E rs k in e  C a ld w e ll  — „ D O M  N A  
W Z G Ó R Z U ” . P r z e ło ż y ł K a z im ie rz  
P io t ro w s k i .  ( C z y te ln ik ,  c e n a  15 z ł) . 
S e r ia :  N ik e .

S ta n is ła w  L e m  — „ F A N T A S T Y K A  
I  F U T U R O L O G IA ” . (W y d . L i t e r a c ­
k ie .  ce n a  I  I I  t.  140 z ł) . W y d . I I .

J ó z e f S o b ie s ia k  —  „P R Z E B R A -  
Ż E ” . (W y d . L u b e ls k ie ,  c e n a  13 z ł). 
O pow .ieść. W y d . I I I .

Ja n  B a b iń s k i — „C H IR O M A N T A  
I  K O M P U T E R Y ” . (W y d . Ł ó d z k ie , 
cen a  14 z ł). R e p o rta ż e .

A n d r z e j  B u rs a  —  . „U T W O R Y  
W IE R S Z E M  I  P R O Z Ą ” . (W y d , L i t e ­
r a c k ie ,  cen a  65 z ł) .  Z b ió r  s k ła d a  
s ię  z u tw o r ó w  p o e ty c k ic h ,  n o w e l i  
pTÓb d r a m a ty c z n y c h .

A le k s a n d e r  F r e d r o  — „ Ś L U B Y  
P A N IE Ń S K IE ” . (W y d . Ł ó d z k ie ,  ce ­
n a  8 z ł) .  K o m e d ia . W y d . X V .

g łó w n y  c ię ż a r  k s z ta łc e n ia  n a u c z y ­
c ie l i  s p o c z y w a  n a  u n iw e r s y te ta c h  
o ra z  w y ż s z y c h  s z k o ła c h  p e d a g o g ic z ­
n y c h  i  n a u c z y c ie ls k ic h .

K o m is ja  b y ła  p ierw szą  w  E u ­
ro p ie  pań s tw ow ą  w ładzą  o św ia ­
tow ą, k tó re j zadaniem  b y ła  
s tw o rze n ie  je dn o lite go  system u 
nauczan ia  i  w ych ow an ia , od 
szkó ł e lem en ta rnych  do u n iw e r­
sy te tu . K o m is ja  podn ios ła  pozy­
c ję  społeczną nauczyc ie la , ja k o  
w y c h o w a w c y  p rzysz łych  p oko ­
leń. W  ty m  ce lu  dąży ła  ona do 
u tw o rz e n ia  odrębnego „s ta n u  a - 
ka de m ick ieg o “ , wyposażonego w  
odp ow ie dn ie  p re ro g a tyw y . W  
z w ią z k u  z  ty m  w ydano  w  1880 
ro k u  opracow ane przez P ira m o ­
w icza  „U s ta w y “ , c z y li p rzep isy 
p recyzu jące  zadania  w yc h o w a w ­
cze o raz o b o w ią zk i i  p rz y w ile je  
n a u czyc ie li i  a d m in is tra c ji szko l 
n e j. B y ła  to  p ie rw sza  polska  
swego ro d za ju  K a r ta  N auczy­
cie la , o be jm u ją ca  n ie  ty lk o  pe­
dagogów, a le  ró w n ie ż  w szystk ie  
osoby z a trud n ion e  w  szko ln ic ­
tw ie .

G R Z E G O R Z  P IR A M O W IC Z  b y ł  
n ie  t y lk o  je d n y m  z c z o ło w y c h  
w s p ó łtw ó r c ó w  K o m is j i  E d u k a c j i  
N a r o d o w e j,  a le  ró w n ie ż  a u to re m  
p o d s ta w o w e g o  n a  o w e  cza sy  d z ie ła  
p o d  t y tu łe m  „ P o w in n o ś c i n a u c z y ­
c ie la ” , w  k tó r y m  p rz e d s ta w ił  ro lę  
i  o b o w ią z k i pe da go ga . J a k o  w iz y ­
ta to r  r e fo rm o w a n e g o  s z k o ln ic tw a , 
P ir a m o w ic z  k ła d ł  n a c is k  n ie  ty lk o  
n a  n a u c z a n ie , a le  te ż  na  s ys te m  
w y c h o w a w c z y .  W p ro w a d z a n e  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m a c h  p o d k r e ś la ły  k o ­
n ie c z n o ś ć  w y c h o w a n ia  m ło d z ie ż y  w  
d u c h u  o b y w a te ls k im  i  p a t r io ty c z ­
n y m . w p ro w a d z a ją c  ta k  zw a n a  
„ n a u k ę  m o r a ln ą ” , m ó w ią c ą  o p o ­
w in n o ś c ia c h  c z ło w ie k a -o b y w a te la  
w o b e c  s p o łe c z e ń s tw a  i  p a ń s tw a .

R E F O R M A  N A U C Z A N IA , za­
lecona przez K o m is ję  E d u k a c ji 
N a ro do w e j, k ła d ła  nac isk na w y  
ch ow a n ie  i  naukę  zespolone z po­
trz e b a m i i  życ iem  k ra ju , z  jego 
gospodarką, k u ltu rą  i  h is to r ią , 
da jąę  p ie rw szeństw o  naukom  
m a tem a tyczn o -p rzy rod n iczym  i 
w ie d zy  p ra k tyczn e j, D la  szkó ł 
e lem en ta rnych  na w s i i  w  m ie ­
ście opracow ano ś w ie tn y  pod 
w zg lędem  d yda k tycznym  „E le ­
m e n ta rz “ , łączący w iadom ości 
ogó lne z nab yw a n iem  w ia d om o ­
ści p ra k ty c z n y c h  z  zakresu ro l­

n ic tw a . rze m io s ła  i  h an d lu . N a ­
to m ia s t p rz y  k ra k o w s k ie j Szko­
le  G łó w n e j K o ro n n e j u tw o rzon o  
ka te d rę  m e ch an ik i p ra k tyczn e j, 
p row adzące j w  n iedz ie le  i  d n i 
św ią teczne  specja lne  w y k ła d y  
d la  rze m ie ś ln ikó w . B y ły  to  ja k  
g dyby  za lążk i obecnego zaw odo­
wego szko ln ic tw a .

Za lecano  nauczyc ie lom  zastą­
p ie n ie  p am ięc iow e j m e tody nau ­
czania  m etodą  rozum ow ą  i  po ­
g lądow ą, k ła dą c  równocześn ie  
nac isk  na konieczność fizyczn e ­
go w ych o w a n ia  m łodzieży.

P R Z Y  O K A Z J I w ię c  szczegól­
n ie  uroczystego w  ty m  ro k u  na ­
u czyc ie lsk iego  św ię ta  p a m ię ta j­
m y, że p ro to ty p  naszej K a r ty  
N auczyc ie la  z ta m ty c h  czasów 
pochodzi.

A . C Z E R M IŃ S K I

PvRŻENIE do wzrostu wkładu po-
'" 'w ia tu  kamieńskiego w doro­

bek gospodarczy województwa i 
kraju, a zarazem stworzenie miesz 
końcom możliwie ja k  najlepszych 
warunków życia, pracy i wypo­
czynku stanowiły generalną wytycz 
nq naszych działań w okresie ostat 

! nich lat. Dziś z satysfakcją może- 
' my stwierdzić, że rezultaty naszej 

pracy we wszystkich dziedzinach 
są dobre. Dotyczy to zwłaszcza 

| podstawowego dla powiatu zagad 
nienia — wzrostu produkcji rolnej. 

I W okresie minionych 3 la t nastą 
' p iły na tym odcinku istotne i ko­

rzystne zmiany. W strukturze za­
siewów utrzymuje się wysoki u- 
dział zbóż, przy czym pozytywnym 
faktem jest pięciokrotne rozszerza­
nie uprawy jęczmienia ja rego oraz 
stałe, systematyczne, rozszerzanie 
uprawy pszenicy.

Wzrost powierzchni uprawy zbóż 
jak  również ziemniaków nastąpił 
kosztem zmniejszenia się powierzch 
ni upraw pastewnych, których in ­
tensyfikacja uprawy, mimo że na 
mniejszym obszarze, przynosi więk­
sze korzyści paszowe. N iebagate l­
ną rolę w postępie w produkcji 
roślinnej odegrało nawożenie, któ­
re wzrosło w gospodarce całkow i­
tej powiatu ze 160 kg w roku 1970 
do 217 kg NPK/ha w roku bieżą­
cym oraz stosowanie w szerokim 
zakresie intensywnych odmian 
zbóż.

Zarówno nawożenie jak i ogrom 
inwestycji melioracyjnych, stosowa­
nie wysokopiennych odmian, lepsza 
agrotechnika przyczyniły się do dy­
namicznego wzrostu plonów wszyst­
kich ziemiopłodów w sektorach 
państwowym i indywidualnym. O 
ile  w roku 1970 z 1 ha zbieraliś­
my 19,8 kwintala zbóż, to w roku 
bieżącym osiągnęliśmy już 31,2 
kwintala z ha, przekraczając plany 
1975 roku (28,3 kwintala z ha). 
W tym samym okresie plony ziem-

Do Tower!
S Ł Y N N Y  lo n d y ń s k i T ow er, 

w ię z ie n ie  i  tw ie rd za , w  k tó  
r e j to r tu ro w a n o  i  stracono  
n ie je d n ą  g łow ę  państw a, 
ściąga tysiące tu ry s tó w  od ­
w ied za ją cych  s to licę  A n g lii .  
W  sezonie b ile ty  w e jśc ia  do  
M uzeum, B ro n i i  K ró le w ­
sk ich  In s y g n ió w  w yp rze da ­
ne są na w ie le  d n i naprzód.

(C A F -K o h o re w ic z )

niaków wzrosły z 213 kwintali do 
221 kwintali, rzepaku z 17,7 kwin­
tala do 19,3 kwintala, buraków 
cukrowych z 290 kwintali do 350 i 
siana z 55,6 do 70 kwintali. Wzrost 
plonów jest więc widoczny. Ocenia 
ją c  pozytywnie wyniki produkcji roś 
linnej trzeba stwierdzić, że kryją 
się tu jeszcze większe możliwości, 
szczególnie w racjonalnej gospo­
darce nawozowej, poprawie agro- 
techniki a także w należycie zor­
ganizowanym sprzęcie ziemiopło­
dów. Przewiduje się, że po wy­
korzystaniu tych możliwości plony 
w 1975 roku osiągną 33 kwintale 
zbóż, 240 kwintali ziemniaków, 400 
kwintali buraków cukrowych i 80 
kwintali z 1 ha siana.

DZIĘKI zmianom jakie  zaszły w 
polityce rolnej oraz na skutek dy­
namicznego wzrostu plonów w pro 
dukcji roślinnej osiągnęliśmy nie 
notowany w poprzednich latach po 
stęp w produkcji zwierzęcej. Po­
głow ie bydła od roku 1970 wzrosło 
o 25 proc. osiągając stan 30 570 
sztuk w roku bieżącym, natomiast 
trzody chlewnej o 70 proc. osią­
gając stan 44 712 sztuk, co w prze­
liczeniu na 100 ha gruntów ornych 
daje  obsadę 147 sztuk. Wszystko 
na to wskazuje, że uda nam się 
w roku 1975 osiągnąć 48 tys. sztuk 
trzody. Szereg poczynań skoncen­
trowaliśmy ponadto dla podniesie­
nia wydajności jednostkowej bydła, 
trzody chlewnej oraz obniżce kosz­
tów jednostkowych w produkcji 
mleka, żywca wieprzowego i woło­
wego.

Korzystne wyniki produkcji roślin 
nej i zwierzęcej znacznie zdynami­
zowały w naszym powiecie skup 
płodów rolnych.

OBOK rolnictwa i rybołówstwa 
ważną dziedziną gospodarki po­
wiatu kamieńskiego jest turystyka. 
W spaniałe walory krajoznawczo-tu­
rystyczne, bardzo dobry .klim at oraz

Uzdrowisko kamieńskie przyciągają 
z każdym rokiem coraz w ięcej tu­
rystów, wczasowiczów i kuracjuszy. 
Ich napływ przerósł wszelkie pro­
gnozy. Przyjęliśmy w tym roku oko­
ło  700 tys. turystów i wczasowi­
czów, a więc dwa razy tyle niż 
przewidywaliśmy. Nałożyło to na 
nas szereg obowiązków, z których 
postanowiliśmy wywiązać się jak 
najlep ie j. Zwiększyliśmy przez ostat 
nie 3 lata bazę noclegową ogólno 
dostępną o 2 765 miejscach, choć 
w stosunku do potrzeb była ona i 
tak szczupła. Oddaliśmy do użytku

cam pingi i pola namiotowe w 
Dziwnowie, Dziwnówku, Międzywo­
dziu, Kamieniu Pomorskim oraz w 
2ółcinie. Opracowany w tym za­
kresie d ługofalowy program obe j­
mujący kompleksowe zagospodaro­
wanie turystyczne całego pasa nad 
morskiego jest dość bogaty. Prze­
w iduje on w pierwszej kolejności 
uzbrojenie terenów we wszystkich 
miejscowościach nadmorskich, a bu 
downictwo wczasowe opiera na no­
woczesnych formach.

W  DYNAMIZOW ANIU postępu 
gospodarczego powiatu poważną 
rolę odgrywa przemysł. O  koniecz­
ności jego stałego rozwoju decy­
du ją  głównie wzrastające potrzeby 
przetwórstwa rolnego oraz zwięk­
szone potrzeby ludności. W  porów 
naniu z rokiem 1970 produkcja 
przemysłowa wzrosła o 50 proc. i 
przewiduje się, że w roku bieżącym 
osiągnie ona wartość 328 min zł. 
Postęp ten osiągnięty zostanie n ie­
mal wyłącznie drogą wzrostu wy­
dajności i lepszej organizacji p ra ­
cy.

Istotnym zagadnieniem jest u 
nas problem mieszkaniowy. Na 
przewidziane planem pięcioletnim  
1900 izb, do użytku do chwili obec 
nej oddano 1096 izb, a do 1975 
roku odda się dalsze 882 izby.

Mimo, ie  realizacja tych zadań nie 
odbiega zdecydowanie od planu, 
sytuacja na tym odcinku jest na­
dal daleka od zadowalającej. Efek 
tern usilnych starań aktywu spo­
łeczno-gospodarczego powiatu, 
mieszkańcy otrzymają jeszcze w 
bieżącej p ięciola tce dodatkowo 
75 mieszkań z budownictwa pod 
patronatem ZMS.

Na potrzeby mieszkańców po­
wiatu oddany zostanie w na jb liż ­
szym okresie Szpital Powiatowy w 
Kamieniu Pomorskim, którego re­
mont kapitalny dobiega już końca.

ANALIZUJĄC efekty społeczno- 
gospodarcze minionych trzech la t 
należy stwierdzić, że zrealizowane 
one zostały pomyślnie, dzięki du­
żemu zaangażowaniu społeczeń­
stwa Ziemi Kamieńskiej. Pozytyw­
nym następstwem takie j sytuacji 
będzie korekta wskaźników bieżą­
cej p ięcio la tk i we wszystkich dzia­
łach gospodarki narodowej — oczy­
wiście korekta w górę. Daje to 
dobry start do realizacji jeszcze 
poważniejszych zadań społeczno- 
gospodarczych w powiecie w la ­
tach następnych.

M gr inż. M icha ł WASILEWSKI
przewodniczący PPRN 

w Kamieniu Pom.

HHMttf

Jabłko
Z A C H Ę C A M  do  je d z e n ia  ja b łe k

1 p rz y rz ą d z a n ia  z n ic h  d e s e ró w  i  
p r z e tw o r ó w .  O w a r to ś c i ja b łk a  n ie c h  
p rz e k o n a  tw ie r d z e n ie  s ła w n e g o  ge - 
r o n to lo g a  p r o f .  K e y s a : k to  p rze z  
c a łe  ż y c ie  z ja d a  c o d z ie n n ie  2 ja b ł ­
k a , n ig d y  n ie  b ę d z ie  m ia ł  s k le ro z y .

J A B Ł K A  Z  O R Z E C H A M I

S K Ł A D N IK I :  6 ś r e d n ie j w ie lk o ś c i 
ja b łe k ,  o rz e c h y , c z a rn e  ja g o d y , sos 
do  ja b łe k :  1/2 1. m le k a . 2 ż ó łtk a .
2 ły ż k i  c u k r u ,  2 ły ż k i  m ą k i  m ie sza r  
n e j (g ła d k a  z  g r y s ik o w ą )  a lb o  b u ­
d y ń  w a n i lio w y .

J a b łk a  o p łu k a ć , o b ra ć  ze  s k ó r k i ,  
w y b r a ć  g n ia z d a  n a s ie n n e , w ło ż y ć  
d o  w rz ą tk u ,  z a g o to w a ć , w y ją ć ,  osa ­
cz y ć . U g o to w a n e  n a d z ia ć  s m a ż o n y ­
m i c z a r n y m i ja g o d a m i ( lu b  po rze cz  
k a m i) ,  w ło ż y ć  d o  r o n d la  je d e n  o b o k  
d ru g ie g o , z a la ć  sosem , p o s y p a ć  p o - 
s z a tk o w a n y m i o rz e c h a m i, w s ta w ić  
d o  g o rą c e g o  p ie k a r n ik a  i  p ie c  d o ­
p ó k i  o rz e c h y  s ię  n ie  z ru m ie n ią .

Sos d o  ja b łe k :  s k ła d n ik i  d o b rz e  
w y m ie s z a ć  i  g o to w a ć  c ią g le  m ie sza ­
ją c .  v

S U F L E T  Z  J A B Ł K A M I
S K Ł A D N IK I : 60 d k g  k w a s k o w a ty c h  

ja b łe k .  15 d k g  c u k r u .  4 b ia łk a ,  r o ­
d z y n k i  lu b  o rz e c h y .

O

KUGHNS
J a b łk a  o p łu k a ć , z e t rz e ć  n a  ta rc e  

i  u p ie c . U p ie c z o n e  p rz e trz e ć  p rze z  
s ito .  d o d a ć  c u k ie r  i  u b ić  tr z e p a c z k ą  
aż  d o  b ia ło ś c i.  W  k a m ie n n y m  lu b  
o g n io t r w a ły m  n a c z y n iu  u b i ja ć  s z ty w  
n ą  p ia n ę  z b ia łe k ,  d o d a ją c  p o  ły ż ­
ce m asę  z ja b łe k .  N a s tę p n ie  w s ta ­
w ić  d o  n ie z b y t  g o rą c e g o  p ie k a r n ik a  
i  p ie c  o k .  20 m in u t ,  a b y  p ia n a  
le k k o  s ię  z r u m ie n iła .  S u f ie t  p o d a ­
w a ć  w  n a c z y n iu  w  k tó r y m  s ię  za ­
p ie k a ł.  D o  s u f le tu  m o ż n a  d o d a ć  
(p rz e d  u p ie c z e n ie m )  r o d z y n k i  lu b  
m ig d a ły ,  m o żn a  go  te ż  p rz y rz ą d z a ć  
z  k a ż d e j m a rm o la d y .
F R A N C U S K I T O R T  Z  J A B Ł K A M I

S K Ł A D N IK I  N A  C IA S T O : 25 d k g  
m ą k i ,  12,5 d k g  m a r g a ry n y  ( w  ty m  
m o że  b y ć  5—6 d k g  o le ju ) ,  s z c z y p ta  
s o l i  i  p ro s z k u  do  p ie c z e n ia , 3/4 
s z k la n k i  w o d y . Z  w y ż e j p o d a n y c h  
s k ła d n ik ó w  p rz y g o to w a ć  k r u c h e  
c ia s to  k tó re  p o w in n o  b y ć  g ą b c z a ­
s te . R o z w a łk o w a ć  c ie n iu tk o ,  p o ło - ! 
ż y ć  n a  b la c h ę , p o s y p a ć  2 ły ż k a m i 
c u k r u - p u d r u ,  u ło ż y ć  na  n im  d o w o l­
n a  i lo ś ć  ja b łe k  p o k r o jo n y c h  w  p la ­
s te rk i  i  za p ie c  w  p ie k a r n ik u .  T y m ­
czasem  ro z b ić  2 j a j k a  z ć w ia r tk a  
ś m ie ta n y  i  c u k r e m - p u d r e m  (d o  sm a 
k u ) .  M o żn a  d o d a ć  c u k ie r  w a n i l io w y ,  
c y n a m o n  lu b  sm a ż o n y  s k ó rk ę  p o ­
m a ra ń c z o w ą . U p ie c z o n y  t o r c i k  za ­
la ć  n a  t o r t o w n ic y  i  jeszcze  p o d ­
p ie c  d o  z ru m ie n ie n ia .

560 teatrów
W  ZSRR is tn ie je  obecnie  500 

te a tró w  zaw odow ych , na  sce­
nach  k tó ry c h  s z tu k i grane są 
w  45 ję zykach  n a ro d ó w  i  'na ­
rodow ości Z a m ie szku ją cych  K ra j 
Rad. O becnie  n ie  m a  a n i je d ­
n e j s to lic y  re p u b lik a ń s k ie j, k tó ­
ra  b j* n ie  posiada ła  je d n e j lu b  
k i lk u  scen zaw odow ych , n ie  
m ó w ią c  W  o  zespołach am a­
to rsk ich .

Pływająca szkoła
otworzyła podwoje

J A K Ż E  PUSTE w y d a w a ­
ło  się jeszcze n ied a w n o  na­
brzeże p rz y  W alach  C h ro b ­
rego. A le  od tygo d n ia  Szcze 
c in  w zbogac ił się o jeszcze 
jeden  m o rs k i akcen t. Jest 
n im  p ły w a ją c e  L ice u m  M o r 
sitie , k tó re  znalazło  s ie dz i­
bę na  s ta tk u  — m/s „K a p i­
tan  K . M a c ie je w icz “ .

J U Ż  p rz y  tra p ie  ch łop cy  w  
g ra na tow ych  m u n du ra ch  w ita ją  
przybysza. Są d u m n i z  w łasne j 
szko ły , w szystko  tu  d la  n ic h  no­
we, n iem a l egzotyczne. B o  i in ­
te rn a t z n a jd u je  s ię  w  kab inach , 
sale w y k ła d o w e  w  ła do w n ia ch  
b y łe j bazy ry b a c k ie j, bo i  po ­
k ła d  s ta tk u  — to  p ierw sze  ze­
tk n ię c ie  z  p ow iew e m  m orsk iego  
w ia tru .

I I I  O F IC E R  W o jc ie c h  W y g a n o w s k i 
o p ro w a d z a  « r e p o r te r ó w  p o  „ s z k o l­
n y m  k r ó le s tw ie ” . Jeszcze p rz e d  
trz e m a  m ie s ią c a m i m /s  „ K a p i ta n  
K .  M a c ie je w ic z ” , b y ła  ba za  r y b a c ­
k a  „ G r y f a ”  — m /s  „K a s z u b y ” , p r a ­
c o w ic ie  p rz e m ie rz a ł w o d y  A t la n t y ­
k u ,  M o rz a  P ó łn o c n e g o  i  B a ł ty k u .  
D z iś  ju ż ,  p o  d r o b n y c h  p ra c a c h  

a d a p ta c y jn y c h  i  k o s m e ty c z n y c h , k tó ­
re  p rz e jś ć  m u s ia ła  je d n o s tk a  w  
S z c z e c iń s k ie j S to c z n i R e m o n to w e j, 
je s t  d o m e m  i  s z k o łą  d la  122 m ło ­
d y c h  c h ło p c ó w , k tó rz y  za  ła t  c z te ­
r y  z a jm ą  m ie js c ©  n a  p o k ła d a c h  
s ta tk ó w  P Z M .

W  „ re m o n tó w c e ”  s to c z n io w c y  
w  r e k o rd o w y m  iś c ie  te m p ie , bez 
z b ę d n y c h  d o k u m e n tó w , p rz e b u d o ­
w a l i  je d n o s tk ę , k tó r a  w z b o g a c iła  
s ię  o c z te ry  sa le  w y k ła d o w e ,  g a b i­
n e ty  d y d a k t jm z n e  i  n a u c z y c ie ls k ie ,  
p o m ie s z c z e n ie  n a  b ib l io te k ę  i tp .  
Z m ie n io n o  ró w n ie ż  s y s te m  k a n a l i ­
z a c y jn y  i  ś c ie k o w y  s ta tk u .

T Y D Z IE Ń  T E M U  jednos tka  
rz u c iła  cu m y p rz y  W a łach  C h ro  
brego. Z  obozu kandydackiego  
w  T rzeb ieży w r ó c i l i  p ie rw s i s łu  
chacze. zaczął się p ra c o w ity  ro k  
szko lny . P oczą tk i są, ja k  zrwykle 
trudne .

I  o fic e r  Jan  Ł a b ę c k i pow iada , 
że trze ba  jeszcze d op ro w a dz ić  
na  p ok ła d  sieć e lek tryczną  i  u -  
ru ch om ić  połączenie  te le fo n ic z ­
ne z m iastem . A le  w ła śc iw ie .

to  różne  d ro bn e  p ra ce  będą 
k o n ty n u o w a n e  przez c a ły  ro k . 
T rzeba  u rzą dz ić  coraz to  w ię ­
cej k a b in  syp ia lnych , now e sale 
dydak tyczne , b ow iem  w  przysz­
łośc i L ic e u m  M o rsk ie  ksz ta łc ić  
będzie 350 słuchaczy.

M ło d z i adepci m aryn a rsk ie go  
rzem ios ła  uczą się tu ta j n ie  t y l ­
k o  p rze dm io tó w  fachow ych , a le  
także  i  ogó lnokszta łcących.. K a ­
d ra  w y k ła d o w c ó w  sk ła da  s ię  za­
tem  z  dośw iadczonych  p ra co w ­
n ik ó w  P o ls k ie j Żeg lug i M o r­
s k ie j, k tó ra  s p ra w u je  nad p la ­
ców ką  bezpośredni nadzór, o raz  
pedagogów średn ich  szkó ł szcze 
c ińsk ich . Jednostka  wyposażo­
n a  je s t ju ż  w  n iezbędne pom o­
ce naukow e. A rm a to r  szczeciń­
s k i u do s tęp n ił kadrze  w y k ła ­
d ow có w  w łasne  m agazyny, z k tó  
ry c h  m ogą sobie  w y b ra ć  w szys t­
ko , co potrzebne  do n a u k i za­
w o d u  m a ryn arsk ie go .

(awa)
N A  p o k ła d z ie  p ły w a ją c e j  s z k o ły .. .

F o to : Z. Jo dko w sk i

Elektronowe
liczydła

S T A R A N IE M  In s ty tu tu  E le k ­
tro n ika  i  Technika P om ia row e j 
A k a d e m ii N a u k  Ł o te w s k ie j 
SRR n a  w s zys tk ich  w iększych  
m a g is tra la ch  um ieszczone Zo­
s ta ły  pod z ie m ią  e lek tron ow e  
liczyd ła , k tó re  m a ją  za zadanie  
re je s tro w a n ie  każdego p rze jeż ­
dżającego szosą sam ochodu. Po 
ja k im ś  czasie będzie m ożna z 
o grom ną  dok ładnośc ią  u s ta lić  
czy dana tra sa  n ie  je s t za b a r­
dzo obciążona, a  je ś li ta k , to  
zastanow ić się n ad  budow ą  
ró w n o le g łe j d ro g i odc iąża jące j 
przede w s z y s tk im  g łów ne  tra sy  
p rze lo to w e  n a  te re n ie  re p u b li­
k i.

Poważny d y le m a t japońskich  w ładz

Kto pierwszy przejdzie
przez most „Kanmea“

T O K IO . N iebaw em  zostanie oddany do u ż y tk u  n a jd łu ż ­
szy w  A z ji  m ost w iszący  — „K a n m o n “  łączący d w ie  z g łó w ­
nych  w ysp  ja po ń sk ich  —  H ons iu  i  K iu s iu . Jego długość w y n o ­
s i 1 068 m e tró w , rozp ię tość środkowego p rzęs ła  712 m e tró w , sze­
rokość lic z ą c e j sześć pasów  je z ln i  —  26 m e tró w , wysokość pod ­
p ó r m ostow ych  —  140 m e tró w , na  ka b le  nośne zużyto  32 500 k i ­
lo m e tró w  l in y  s ta low e j.

J U Ż  D Z lS  n o w y  m ost w y w o ­
łu je  w ie le  k o n tro w e rs ji,  gdyż 
spó łka , k tó ra  go w y b u d o w a ła  i 
będzie p ob ie rać  o p ła ty  eksp loa ­
tacy jne , z ig no ro w a ła  p ieszych u - 
ż y tk o w n ik ó w , w yznacza jąc im  
zb y t w ą s k ie  pasma, a na d o m ia r 
z łego p rzeds ięb io rs tw o, k tó re  za­
p ow ied z ia ło  o tw a rc ie  m ostu  na 
dz ień  14 lis topada, n ie  chc ia ło  
w y ra z ić  zgody, by w  te j u roczy­
stości w z ię li u d z ia ł n ie zm o to ry ­
zo w an i o byw a te le . Tw ie rdzono , 
że zabrudzą  o n i naw ie rzchn ię , 
m asow o rzu ca jąc  s ię  do ro b ie ­
n ia  zd jęć  m ogą spow odow ać w  
t ło k u  w ie le  n ieszczęśliw ych  w y ­
p ad ków  i  w y raża no  obaw ę, iż  
n ie k tó rz y  zechcą naś ladow ać a- 
m e ry k a ń s k ic h  sam obó jców  ska­
czących w  o tch ła ń  m orza  ze* 
s łynnego m ostu  „Z ło ty c h  W ró t“  
w  San F rancisco, p o  d łu g ic h  
p rze ta rgach  w ła d z e  sam orządo­
w e  m ie jscow ośc i leżących  u  obu 
k ra ń c ó w  m ostu  w y w a lc z y ły , że 
na  p ięć d n i p rzed  o fic ja ln y m  
za ina u gu ro w a n ie m  ru c h u  k o ło ­
w ego —  9 lis to pa d a  z o bu  p rz y ­
czó łków  ruszą zaproszeni w y ­
b ra ń cy  w  łączne j lic z b ie  22 tys. 
osób, z ty m  że drogę p o w ro tn ą

będą m u s ie li odbyć bądź p ro ­
m em . bądź pod m o rsk im  tun e ­
lem . W  z w ią z k u  z tym , że od 
a m a to ró w  te j „h is to ry c z n e j“  
p rze cha dzk i n a p łyn ę ło  ponad m i 
I lo n  podań, p o w s ta ły  poważne 
tru dn o śc i z w yse le kc jon o w a ­
n ie m  k a nd yda tów .

„Rosyjscy żołnierze“ 
na ulicach Paryża

P A R Y Ż A N IE  m ie li n iedaw no  
okazję  o g lądan ia  n iecodziennych 
w id o k ó w : po  u lica ch  m iasta  m a 
sze row a ł p od oddz ia ł s ta re j ro ­
s y js k ie j a rm ii w  m alowniczych-, 
k o lo ro w y c h  m undu rach . O fice ­
ro w ie  n ie ś li w  rękach  kw iaty..-.

N ie tru d n o  b y ło  ¿prientow ać 
s ię , . że  m askaradę  tę  u rz ą d z il i 
f ilm o w c y , k tó rz y  n a k rę c a li tu  
n ie k tó re  sceny przeznaczonego 
d la  ra d z ie c k ie j te le w iz ji 13-oa- 
c in kow eg o  s e ria lu  w g  p ow ieśc i 
A le k s ie ja  T o łs to ja  „D rog a  przez 
m ękę “ .

Skazani

(T y tu ł o ry g in a łu :  V e rd a m m t tu m  E rfo lg )  

Przełożyła: Brygida Jodkowska 
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D rug a  będzie za, a  trzec ia  zachow a z  ca łą  pew nością  n e u tra l­
ność. D la  nas je s t to  sy tua c ja  idea lna . M ożem y ro b ić  co 
chcem y  —  ktoś  zawsze nas z pew nością  pop rze !”

S praw ozdan ie  in sp e k to ra  Fe ld m an n a  d la  kom isa rza  B ra u ­
na.

„D otychczasow e  n o ta tk i i  ś le dz tw o  —  bez d e fin ity w n e g o  
re z u lta tu . O ko ło  trz y s tu  posz lak  —  w  d om u  p rz y  u lic y  V  33 
oraz w  n a jb liż s z y m  o toczeniu .

U w zg lędn iono  p rz y  ty m  także restau rac je , sklepy, fry z je ra , 
le karza , w ła śc ic ie la  baru, w ła śc ic ie la  a p te k i, w ła śc ic ie la  sk le ­
p u  z de lika te sam i, gdzie  sprzedaje  się także szampana, bo za­
m o rdow ana  ku po w a ła  n a jc h ę tn ie j —  w id o czn ie  d la  ok re ś lo ­
n ych  k lie n tó w  —  szam pana m a rk i V en fe  C lią n o t P onsar- 
d in . Za m o rd ow a n a  b y ła  znana wszędzie. Jednakże o trz y m a li­
śm y je d y n ie  zw y k łe , n ie  nadające  się do w y k o rz y s ta n ia  in ­
fo rm a c je .

N astępn ie : zn a lez iony  u  z a m o rdo w a n e j spis te le fonów . 
T ru d no ść : w ie lu  c y fr  n ie  m ożna odczytać. A le  m ożna p rz y ­
puszczać, że —  w śród  w ie lu  in n y c h  —  do s ta łych  k lie n tó w  
z a m o rdo w a n e j za licza ło  się p ię c iu  pos łó w  —  trzech  do L a n d ­
tagu, dw óch  do  B undestagu ; n a le że li o n i do  ró żn ych  p a r ti i.  
N astępn ie : podsekre ta rz  stanu, a k to r, g w ia zdo r te le w iz ji,  
d w óch  w ie lk ic h  p rze m ys ło w ców . Ponadto  ja k  się zdaje, 
trzech  p ra w n ik ó w : a dw o ka t i  p ro k u ra to r  —  o b a j z  M o n a ­
c h iu m  oraz sędzia fe d e ra ln y  z  K a r ls ru h e ”

U w aga kom isa rza  B ra u n a : „Ś w ie tn ie , Fe ldm ann , ś w ie tn ie !
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Z  ty m  m ożna w ie le  z rob ić . A le  na raz ie  naszym  o b ie k tem  
n u m e r jeden  pozostaje  w c ią ż  jeszcze p o d e jrza n y  H a ra ld  Fein. 
A  w ię c  d o k ła d n ie  to, czego się spodziew a łem ” .

Na d ru g i dz ień  u kaza ł się w  „M A M ”  ko m e nta rz  p ra w n ic z y  
„ Fokusa” .

„ . . .n ik t  —  n aw e t nasza p o lic ja  —  ń ie  m a p ra w a  inge row ać  
w  p ry w a tn ą  sferę życia  naszych w spó łob yw a te li... i  ew en tu ­
a ln ie  p rze dk ła d ać  p u b lic z n ie  szczegóły n a tu ry  w e w nętrzne j...

...nie m a to  n ic  w spólnego z p ro w ad ze n ie m  ś ledz tw a  w  
sp ra w ie  ew entua lnego  p rzestępstw a krym ina ln eg o ... pon iew aż  
p ragn iem y, żeby każde p rzestępstw o ró w n ie  energ iczn ie , co 
i  bezwzględnie...

..ale na  p rz y k ła d  przedwczesne w y m ie n ia n ie  n a zw isk  osób, 
k tó re  m a ją  z ty m  ty lk o  p ośredn i zw iązek, n ies łuszn ie  p od e j­
rzanych, n ie w in n y c h  ludz i...

...m ożem y je d y n ie  p rzes trzec !”
T y m  razem  F e ld m an n  z a p y ta ł B ra u n a : „C zy  mogę w ie ­

dzieć, co pan o ty m  m y ś li, p an ie  kom isa rzu? ”
„M y ś lę  różne  rzeczy”  p o w ie d z ia ł ucieszony B ra un . „A le  

przypuszczam , m ó j d ro g i, że jesteśm y na  w ła ś c iw e j d ro dze !”  
„P a n  sądzi, że te n  a r ty k u ł n ie  je s t p rz y p a d k o w y ? ”
„Je s t zapłacony, zam ów iony , a lb o  p ow s ta ł na  sku te k  czy­

je jś  in s p ira c ji!  Bo przecież to  je s t jasne, że w chodzą tu  w  grę  
g ru p y  in te resów , p o k re w ie ń s tw o  pog lądów , p rzyna leżność do  
je d n e j i  te j sam ej p a r ti i,  s tosu n k i w  m ie jscu  pracy... lecz 
także i  w a lk a  ko n k u re n c y jn a . N ie  d z iw iłb y m  się g dyby  s tro ­
na p rze c iw n a  u d z ie liła  nam  dziś, czy ju t r o  energ icznego po­
p a rc ia ” .
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... M e la n ia  W eber, p rz y ja c ió łk a  H ild y  Fe in , d o  s w o je j obec­

n e j n a jlep sze j p rz y ja c ió łk i,  w yszu kan e j p rz y  w spó łudz ia le  
męża M e la n ii, a  zatem  przez n iego  zaakceptow ane j. N a z w i­
sko te j m ło d e j dam y n ie  m a n ic  do rzeczy; za ra b ia ła  w  ten, 
sposób p ien iądze  na s tud ia . C hc ia ła  zostać a k to rką . M e la n ia  
p o w ie d z ia ła  do  n ie j:

„J a k ie  straszne może być  je d n a k  życie, m o ja  m a łą , m ó j 
g o łą b k u ! J a k ie  n ieo b licza ln e , ja k ie  bez litosne! W ysta rczy, że 
pom yślę  ty lk o  o m o je j kochane j p rzy ja c ió łce , H ild z ie  F e in !

B y ła  ta k  oddana, po  p ro s tu  za pom ina ła  o sobie i  to  d la  
m ężczyzny, k tó r y  w  ogóle n ie  m a c h a ra k te ru !

A  jeszcze u g a n ia ł się za m n ą ! A le  n ig d y  m u  n ie  u le g ła m : 
w ie m  jeszcze, co to  w ie rność. Może d la tego  pop ad ł na p ew ien  
czas w  a lko h o lizm . Potem  b y ł to  ju ż  ty lk o  w ra k .

A  b y ły  m om enty , w  k tó ry c h  m ó w iła m  sobie : może go ty lk o  
n ik t  n ie  z ro zu m ia ł?  Może n ie  d a ł m u  p ra w d z iw e j radości, 
s iły , oparc ia?  Może zawsze szuka ł cz łow ieka , k tó ry  by go 
rów nocześn ie  ro z u m ia ł i  kochał?

I  n ie raz  m yś lę : to  b y ło b y  p iękn e  zadanie  d la  k o b ie ty ! P ro ­
szę, p rzysu ń  się b liż e j, jeszcze b liż e j. N ie  ro zp rasza j się. Na  
w szystko  p rz y jd z ie  czas” .

Późn ie jsze 'w y ja ś n ie n ia  in s p e k to ra  —  obecnie n ad in spe k to ­
ra  —  Fe ldm anna, na tem a t p ie rw szych  re z u lta tó w  badania  
p osz la k i n u m e r 38 w  sp ra w ie  m o rd e rs tw a  p rz y  u lic y  V  33, 
a m ia n o w ic ie  —  zeznania  Penatscha.

„K o m is ja  kom isa rza  B ra un a  p ra cow a ła  wówczas nad  p ię ­
c iom a sp ra w a m i rów nocześn ie. W  je d n y m  p rz y p a d k u  zagra­
ża ło  u tk n ię c ie  w  m ie jscu . D ru g i p rze b ie g a ł zgodnie  z  ru ty n ą . 
Pozostałe t rz y  b y ły  następu jące. -  *

(cdn)
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Z kajakarzami na Lielupe

Szczecinianie emira 
kadra łotewskiej S il

K O N T A K T Y  SPO RTO W E szczecińskich k a ja k a rz y  z z a w o d n i- k tó r y m  z g in ę ło  p o n a d  30 ty s ię c y  lu -  
k a m i Ł o te w s k ie j SRR u p ra w ia ją c y m i te  d yscyp linę  d a tu ją  się
od dw óch  la t. D otychczas nasz o k rę g  d w u k ro tn ie  gości! sp o r- n a  p ły c ie  „ z  b i j ą c y n /s e r c e m “  G o ­
to w c ó w  z R yg i. W  ty m  ro k u  rep rezen tac ja  Szczecina u da ła  się ż y l i  k w ia t y ’
-  _  ‘  C z te ry  d n i  n a  g o ś c in n e j Ł o tw ie

m m ę ły  s z y b k o . Z  ż a le m  ż e g n a li s ię
do Ł o tw y  z re w izy tą .

i
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Z D A R Z A  S IĘ , że trzeba  
w e jść  na  maszt...

F o to : Z. J o d ko w sk i

Nasz błyskawiczny konkurs

Radioodbiornik

na zwycięzcę!
M E C Z z  H o la n d ią  rozegrany 

u b ie g łe j ś ro d y  w  R o tte rd a m ie  
p iln ie  o b se rw o w a ł tre n e r K a z i­
m ie rz  G órsk i. Z  w ie lk ą  uwagą 
ś le d z ili to  sp o tka n ie  także  nasi 
C zy te ln icy , obse rw u jąc  przede 
w s z y s tk im  grę poszczególnych 
z a w o d n ikó w  zespołu b ia ło -cze r­
w onych . P o jed yne k  o d b y w a ł się 
przec ież na  ty d z ie ń  przed  decy­
d u ją c y m  m eczem  z A n g lią . B y ł 
to  w ię c  o s ta tn i egzam in  d la  na­
szych p iłk a rz y . T re n e r zg rom a­
d z i ł  sporo m a te r ia łó w  —  sądzi­
m y , że i  C z y te ln ic y  rów n ież. 
D z ię k i tem u  ła tw ie j będzie usta­
l ić  skład  p o ls k ie j „ je d e n a s tk i“  
n a  ś rodow e spotkan ie .

C i, k tó rz y  odgadną w y n ik  me 
czu A n g lia — Polska  o raz  skład  
p o ls k ie j „ je d e n a s tk i“  (k tó ra  ro z­
poczn ie  ten  mecz) —  w y g ra ją  
je d n ą  z nagród. G łó w n ą  je s t ra ­
d io o d b io rn ik  tu rys tyczn y .

P rzyp om ina m y, że w y s y ła n ie  
o dp ow ie dz i u p ły w a  z d n ie m  15 
p aźd z ie rn ika . M ożna posłużyć 
s ię  pon iższym  kuponem  (nie 
je s t to  o bo w iązkow e!).

R . G O D L E W S K I

P iłka  w odna

P O  t r w a ją c e j  n ie m a l d w ie  d o b y  » p o r to w c y  ze s w y m i o p ie k u n a m i 
p o d ró ż y  1 5 -oso bo w a  e k ip a  s z c z e c iń -  In e s  z ° l te  l  E g lls e m  G lu r is e m , k tó -  
s k a  d o ta r ła  d o  R y g i.  Z e s p ó ł ż a rn ie -  r z y  p o ś w ię c i l i  c a ły  s w ó j w o ln y  czas, 
s z k a ł w  h o te lu  „ M e t r o p o le “ . Jeszcze b y  ^  n a jb a rd z ie j u r o z m a ic ić  p o b y t  
te g o  sa m e g o  d n ia , d z ię k i u p r z e jm o -  s z cze c in ia n . N a  d w o rc u  ze g n a n o  się 

d y r e k to r a  w y tw ó r n i  łó d e k  s p o r -  t r a d y c y jn y m  d o  z o b a c z e n ia , za  k i t ­
lo w y c h  „ D z in ta r s “  -  P lu te  I lm a r a  £ a m ie s ię c y  b o w ie m  w s z y s c y  s p o t-  
J a n o w ic z a , k ie r o w n ic tw o  re p re z e n ta -  K a^  s l^  w  s z c z e c in ie , 
e j i  s p o tk a ło  s ię  z  ło te w s k im i d z ia ­
ła c z a m i w  z a k ła d o w e j. . .  s a u n ie  u d o ­
s tę p n io n e j s p o r to w c o m . W  te m p e ra ­
tu rz e  p o n a d  110 s to p n i C e ls ju s z a  to ­
c z y ła  s ię  d e b a ta  n a d  p ro g ra m e m  za ­
w o d ó w . Z a s k o c z e n ie m  d la  szczec i­
n ia n  b 
to  w a l i
k a d r y  fe d e ra c j i  i  p r a k ty c z n ie  na s i 
z a w o d n ic y  m u s ie l i  z m ie rz y ć  s ię  z 
c a łą  k a d r ą  Ł o te w s k ie j S R R , a w  d o ­
d a tk u  p rz e w id z ia n o  je d y n ie  w y ś c ig i 
je d y n e k .  W  te j s y tu a c j i  W . O n u fr e j-  
c z y k , W . N a n io  i  B . M ą d ra w s k i po ­
c i l i  s ię  w  s a u n ie  n ie  t y l k o  n a  s k u ­
te k  w y s o k ie j  te m p e r a tu r y ,  a le  ta k ż e  
p e rs p e k ty w y  s ro g ie g o  „ la n ia “  ic h  
p o d o p ie c z n y c h  n a  to ra c h  w o d n y c h .

N a z a ju t r z  ra n o  z a w o d n ic y  a u to k a ­
re m  u d a l i  s ię  d o  n a d m o rs k ie g o  k u ­
r o r tu  J u r  m a łe  le żą ce g o  w  p o b liż u  
R y g i.  M ie js c o w o ś ć  ta  n a le ż y  d o  n a j­
b a rd z ie j z n a n y c h  o ś ro d k ó w  w y p o ­
c z y n k o w y c h  n a d  B a ł ty k ie m  i  c ią g ­
n ie  s ię  n a  p r z e s trz e n i 40 k m . N a ­
ty c h m ia s t  p o  p rz y je ź d z ie  z a w o d n ic y  
z z a in te re s o w a n ie m  o g lą d a l i  n o w iu t ­
k ie  k a ja k i  w y p r o d u k o w a n e  p rze z  
„ D z in ta r s “ , n a  k tó r y c h  m ie l i  
ś c ig a ć  s ię  p rz e z  t r z y  d n i.  Ł o d z ie  o -  
k a z a ły  s ię  z n a k o m ite . W b re w  p e sy  
m is ty c z n y m  p ro g n o z o m  s ta r to w y m  
(n a s i k a ja k a r z e  k o ń c z ą  ju ż  sezon) 
s z c z e c in ia n ie  p o c z y n a li  s o b ie  n a  d y ­
s ta n s ie  500 m  b a rd z o  d o b rz e  i  n ie ­
m a l w s z y s c y  p rz e s z li  p rz e z  e l im in a ­
c je .  W  f in a le  n a to m ia s t M . K o w a l­
c z y k  z a ją ł  V I I  m ie js c e , a  K .  B rz o ­
z o w s k i p r z y p ły n ą ł  n a  m e tę  tu ż  za 
n im .  D u ż ą  n ie s p o d z ia n k ą  b y ła  w y ­
s o k a  lo k a ta  —  V  k a n a d y jk a r z a  —  R.
M ro z a . W  d r u g im  d n iu  z a w o d ó w  e- 
k ip a  p o d z ie l i ła  s ię  n a  d w ie  g ru p y ,
N a d  rz e k ę  L ie lu p e  u d a l i  s ię  z a w o d ­
n ic y  s ta r t u ją c y  n a  1 000 m . P o z o s ta li 
n a to m ia s t u c z e s tn ic z y l i  w  w y c ie c z c e  
po  J u rm a le . W  k o n k u r e n c j i  K - l  
1 000 m . K .  C h ra b ą szcz  u p la s o w a ł 
s ię  n a  I I  m ie js c u , a  J . S ty p -R e k o w -  
s k i  b y ł  V I I .  W  C - l  l  000 m  R . M ró z  
w y w a lc z y ł  V I  lo k a tę .

W  o s ta tn im  d n iu  z a w o d ó w  ro z e ­
g ra n o  n a jb a rd z ie j e m o c jo n u ją c ą  k o n  
k u r e n c ję  — w y ś c ig i n a  10 000 m . W 
o b u  w y ś c ig a c h  ( C - l i  K - l )  s ta r to w a ­
ło  p o n a d  50 z a w o d n ik ó w . Z m a g a n ia  
n a  w o d z ie  d o  z łu d z e n ia  p r z y p o m i­
n a ły  w a lk ę  w  k o la rs k im  p e le to n ie , 
a ło d z ie  p ły n ę ły  w  o d le g ło ś c i z a le d -  
w ie  k i lk u d z ie s ię c iu  c e n ty m e t ró w  je d  
n a  o d  d r u g ie j .  W  K - l  n a j le p s z y m  ze 
s z c z e c in ia n  o k a z a ł s ię  J . S ty p -R e -  
k o w s k i,  k t ó r y  b y ł  I I I ,  a  C - l  A .  K lo -  
c k o w s k i.  O s ta te c z n ie  im p re z a  z a k o ń  
c z y ła  s ię  z e s p o ło w y m  z w y c ię s tw e m  
g o s p o d a rz y , k tó r z y  p o k o n a l i  naszą 
re p re z e n ta c ję  89:64. W ie c z o re m  n a to ­
m ia s t c a ła  e k ip a  u d a ła  s ię  n a  k o n ­
c e r t  o rg a n o w y .

W  czas ie  sw e g o  p o b y tu  k a ja k a r z e  
z w ie d z il i  r ó w n ie ż  te re n  b y łe g o  o b o ­
z u  k o n c e n tr a c y jn e g o  „ S a la s p i ls “ , w

Liga młodzików
j u ż  d z i a ł a

Z  IN IC J A T Y W Y  d z ia ła c z y  S ta li 
S to c z n ia  z o rg a n iz o w a n o  l ig ę  zesp o ­
łó w  m ło d z ik ó w  w  p i łc e  w o d n e j.  U - 
c ze s tn iczą  w  n ie j d r u ż y n y  A r k o n i i ,  
S t ilo n u  G o rz ó w  i  S ta l i  S to c z n ia . W  
p ie rw s z e j r u n d z ie  r o z g ry w e k  u z y s k a  
n o  n a s tę p u ją c e  w y n i k i : S ta l S to cz ­
n ia  I  — A r k o n ia  9 :2, S ta l S to c z n ia  I I
— S t ilo n  1:11, S ta l S to c z n ia  I I  — 
A r k o n ia  3 :7 , S ta l S to c z n ia  I  — S t i­
lo n  4:6.

N a  cze le  ta b e li  z n a jd u je  s ię  S t ilo n
—  4 p k t .  p rz e d  S ta lą  S to c z n ia  I  i  
A r k o n ią  — p o  2 p k t .  i  S ta lą  S to cz ­
n ia  I I  — 0 p k t .  I I  r u n d a  o d b ę d z ie  
s ię  w  n a jb l iż s z ą  n ie d z ie lę  w  G o rz o -

Z boisk 
województwa
W  R O Z E G R A N Y C H  w  d n iu  7 pa ź ­

d z ie rn ik a  s p o tk a n ia c h  p i łk a r s k ic h  o 
m is t rz o s tw o  k la s y  A  u z y s k a n o  n a ­
s tę p u ją c e  w y n ik i :

Owa zwycięstwa
W. Maiusiaku

S P O R T O W E  k o n ta k t y  k o la r z y  A r ­
k o n i i  z re p re z e n ta c ją  S ta h li  R ie sa  
m a ją  ju ż  1 4 - le tn ią  t r a d y c ję .  P o dcza s  
o s ta tn ie g o  p o b y tu  g w a rd z iś c i ś c ig a li 
s ię  w  s z o s o w y m  w y ś c ig u  p o  tra s ie  
o k rę ż n e j l ic z ą c e j 44 k m . Z d e c y d o ­
w a n e  z w y c ię s tw o  w y w a lc z y ł  W o j­
c ie c h  M a tu s ia k . k t ó r y  w y p r z e d z i ł  
sw e g o  k o le g ę  k lu b o w e g o  S ta n is ła w a  
W e ry k a . N a  s z ó s ty m  m ie js c u  z a m e l­
d o w a ł s ię  W a ld e m a r  S zopa , a R y ­
s za rd  T y s z k ie w ic z  b y ł  — V I I .  W ś ró d  
ju n io r ó w  F ra n c is z e k  A n k u d o w ic z  u -  
p la s o w a ł s ię  n a  V I  m ie js c u .

W o jc ie c h  M a tu s ia k  o k a z a ł s ię  ta k  
że n a j le p s z y m  n a  d y s ta n s ie  12« k m . 
N ie ź le  s p is a ł s ię  W a ld e m a r  S zopa , 
k t ó r y  ja k o  p ią ty  p rz e je c h a ł l in ię  m e 
ty .  J u n io r  F ra n c is z e k  A n k u d o w ic z  w  
sw e j k a te g o r i i  w ie k o w e j w y w a lc z y ?  
I I  lo k a tę , (d)

K U P O N  K O N K U R S O W Y  

S K Ł A D  D R U Ż Y N Y  P O L S K IE J  .  .  .

W Y N IK  M E C Z U  A n g lia  —  Polska 

N A Z W IS K O  I  IM IĘ  w ysy ła ją ceg o  : 

A D R E S  . . . . . . . .

B łę k it n i  n  —  W ic h e r 0:0
M ie s z k o  —  S u lim ie rz 3:2
O rz e ł P . —  K lu c z e v ia 2:0
P ia s t — S to c z n io w ie c  n
K ło s  —  O rz e ł T . 8:2
S ta l L .  — M e c h a n iz a to r 2:1

T A B E L A
1. M ie s z k o 6:4 16—13
2. O rz e ł T r z . 6:4 15—12
3. O rz e ł P . 5:5 10—9
4. K lu c z e v ia 5:5 »—7
5. S ta l L . 5:3 7—6
6. W ic h e r 5:5 8—8
7. S to c z n io w ie c  U 5:5 9—10
8. P ia s t 5:5 4—6
9. K ło s 4:4 12—9

10. B łę k it n i  I I 4 :4 4—5
11. M e c h a n iz a to r 4:6 7—12
12. S u l im ie rz 2:6 8—11

G R U P A  I I

C z a rn i I I  —  P io n ie r  I I 1:2
Is k r a  M . —  S a rm a ta 3:4
S ta l S to c z n ia  I I  — R ega 2:2
P o lo n ia  —  Ś w ia to w id 1:4
P o m o rz a n in  — Ś w it 3:0
S p a r ta  —  W is k o rd 3:2

T A B E L A
1. Ś w ia to w id 10:0 17—6
2. S p a r ta 8:2 8—5
3. Ś w it 7:3 10—6
4. R ega 7:3 7—5
5. P o m o rz a n in 6:2 9—4
6. S a rm a ta 6:2 11— 11
7. P io n ie r  I I 4:4 6—6
8. S ta l S to c z n ia  n 4:6 10— 11
9. C z a rn i I I 3:7 9—8

10. W is k o rd 2:8 4—8
11. P o lo n ia  P . 2:8 5—11
12. D ra g o n 1:7 0—5
13. Is k r a  M . 1:9 6—16

TYDZIEŃ W  SPORCIE

^  Na X X I Olimpiadzie mnie j medali ^  Przepis 
na „małe mistrzostwa świata”  W polskiej ko­
szykówce coraz gorzej ^  Ruch liderem ^  „Ogar* 
otw iera nową erę ^  Nadal brakuje młodych dzia­

łaczy ^  Losy rozstrzygną się 17 bm.
D O  X  K o n g re s ie  O l im p i j-  
*  s k im  w  W a rn ie  o b ra d o w a ł 

M K O l.  N a  s w e j 74 s e s ji m . in .  
r o z p a t r y w a ł  w n io s k i  zg ła szan e  
n a  ś w ia to w y m  fo r u m  s p o r to ­
w y m . M K O l p o d ją ł w a ż n e  de ­
c y z je  w  s p ra w ie  p ro g ra m u  
o l im p ijs k ie g o .  W  M o n tre a lu  
po  ra z  p ie rw s z y  o  m e d a le  
o l im p i js k ie  w a lc z y ć  b ę d ą  p i ł -  
k a r k i  ręczn e , k o s z y  k a r k i  o ra z  
w io ś la r k i .  Z m n ie js z o n o  n a to ­
m ia s t l ic z b ę  z a w o d n ik ó w  w  10 
d y s c y p l in a c h . M .in .  n ie  bę d z ie  
j u ż  k o la rs k ic h  ta n d e m ó w , 
u s u n ię to  z p r o g r a m u  s la lo m  
k a ja k o w y ,  w  s tr z e le c tw ie  k o n ­
k u r e n c ję  — s tr z e la n ie  na  
300 m , w  p ły w a n iu  — 200 m  
s t. z m  i  s z ta fe tę  4X100 m  s t. 
d o w . o ra z  200 z m . k o b . Je d ­
n y m  s ło w e m  w  M o n tre a lu  bę ­
d z ie  m n ie j m e d a li o l im p i j ­
s k ic h . A le  c z y  m n ie j za w o d ­
n ik ó w ?

•  *  #
TIT S Z C Z E C IN IE  w y m y ś lo n o  
■* n o w ą  im p r e z ę :  m a łe  m i­
s tr z o s tw a  ś w ia ta . P rz e p is  na  
o rg a n iz a c ję  ta k ic h  z a w o d ó w  
je s t  b a rd z o  p ro s ty  — za p ra sza  
s ię  z a w o d n ik ó w  z k i l k u  o ś ro d ­
k ó w  na szeg o k r a ju  a ta k ż e  
k i lk u n a s tu  (n ie  n a jle p s z y c h )  z 
n ie k tó r y c h  p a ń s tw . R o b i s ię  
d u ż o  s z u m u  w o k ó ł im p r e z y ,  i  
m a m y  ..m a łe  m is t rz o s tw a  
ś w ia ta ” . E fe k ty ?  W p ro s t zn a ­
k o m ite .  N p . p o ls c y  m o to c ro s -  
s o w c y  o d  la t  n ie  o d n o s i l i  s u k ­
ce só w  w  im p re z a c h  m ię d z y n a ­
ro d o w y c h  a w  . .m a ły c h  m is ­
tr z o s tw a c h  ś w ia ta ”  b y l i  n a j­
le p s i.  D z ię k i te m u  o d n ie ś l iś m y  
k o le jn y .  w s p a n ia ły  s u kce s . 
B r a w a  d la  p o m y s ło d a w c ó w  i  
o r g a n iz a to ró w !

ż y w a  k r y z y s .  O d  k i l k u  la t  
u z y s k u je m y  c o ra z  s łab sze  w y ­
n ik i .  T e g o ro c z n e  m is t rz o s tw a  
E u ro p y  m ia ły  b y ć  p rz e ło m o ­
w y m i  —  ja k  z a p o w ia d a ł t re ­
n e r  W ito ld  Z a g ó rs k i — m ie ­
l iś m y  w a lc z y ć  p r z y n a jm n ie j  o  
c z w a r te  m ie js c e . T y m c z a s e m  
u b ie g łe j s o b o ty  P o la c y  p rz e ­
g r a l i  ta k ż e  p o je d y n e k  o  11 
m ie js c e . B y l iś m y  w ie c  o s ta t­
n im  12 ze sp o łe m  f in a łó w  m is ­
t r z o s tw  E u ro p y  T a k  w ię c  za­
m ia s t s u k c e s ó w  p o r a ż k i.  T y m ­
czasem  w ie lu  d z ia ła c z y  tw ie r ­
d z i, że s ta ć  nas na  to  a b y  na ­
d a l o d g ry w a ć  p o w a ż n ą  ro lę  w  
k o s z y k ó w c e . W y d a je  n a m  s ię  
je d n a k , że ś w ie tn v  fa c h o w ie c  
ja k im  je s t  n ie w ą tp l iw ie  tre n e r  
W ito ld  Z a g ó rs k i w y c z e rp a ł ju ż  
w s z y s tk ie  sw e  m o ż liw o ś c i.  W  
P o lsce  m a m y  w ie lu  t re n e ró w , 
m oże  w ię c  P Z K o s z . s k o rz y s ta  
z u s łu g  in n e g o  s z k o le n io w c a ?

i  p rz e w o d z i c h o rz o w s k i R u c h , 
k t ó r y  z n o w u  o d z y s k a ł sw ą 
ś w ie tn ą  fo rm ę  p o k o n u ją c  
w  o s ta tn ie j k o le jc e  G w a rd ie . 
P o g o ń  n a to m ia s t p rz e g ra ła  
d r u g i  w  ty m  s e zo n ie  m ecz . 
P o r to w c y  m a ją  t y lk o  6 p u n ­
k tó w .  M o g ą  W ięc n a w ią z a ć

je szcze  k o n ta k t  z c z o łó w k ą , 
m o g ą  ta k ż e  spa ść  w  k la s y f i ­
k a c j i  —  Z a g łę b ie  S „  k tó re  za ­
m y k a  ta b e lę  m a  3 p k t .  B l is k o  
2 0 -d n io w y  o k re s  p r z e rw y  w  
m is t rz o s tw a c h  s z c z e c in ia n ie  w y  
k o r z y s tu ją  n a  s z l i fo w a n ie  fo r ­
m y . O b y  b y ła  c o ra z  le p s z a . W  
ś ro d ę  P o g o ń  w  s p a r r in g o w y m  
s p o tk a n iu  p o k o n a ła  S ta l  S to cz ­
n ię  2:0. P r z y p o m in a m y ,  że n a j­
b l iż s z y m  p r z e c iw n ik ie m  P o g o n i 
b ę d z ie  w ła ś n ie  s o s n o w ie c k ie  
Z a g łę b ie .

OD  24 la t ,  tz n . o d  p ie rw ­
sz y c h  w  S zcze c in ie  re g a t 

ż e g la rs k ic h  to c z y  s ię  w a lk a  o 
p u c h a r  „ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie ­
g o ” . D o  u b ie g łe g o  r o k u  z w y ­
c ię ż a ły  je d n o s tk i m n ie js z e , 
m ie c z o w e , w  25 re g a ta c h  w y ś ­
c ig  a u s t r a l i js k i  w y g r a ł  ja c h t  
p e łn o m o rs k i.  „ O g a r ”  z z a ło g ą , 
s to c z n i ja c h to w e j d o w o d z o n ą  
p rze z  K a z im ie rz a  J a w o rs k ie g o . 
Ś w ie tn y  ż e g la rz  n ie  u k r y w a ł ,  
że o d  d a w n a  m a r z y ł o z d o b y ­
c iu  na szeg o p u c h a ru . A  ja k  
j u ż  go  z d o b y ł,  to  s z y b k o  n ie  
o d d a . J e d n y m  s ło w e m  du że , 
p e łn o m o rs k ie  ja c h ty  w y p o w ie ­
d z ia ły  w a lk ę  z w in n y m  h o le n ­
d ro m .

s p e c ja l i­
s ty c z n y c h  W FS . N a  w a ln y c h  
z g ro m a d z e n ia c h  o k r ę g o w y c h  
z w ią z k ó w  w y b ie ra  s ię  w ła d z e  
ty c h  s e k c j i .  P rz e g lą d a ją c  l is tę  
n o w y c h  z a rz ą d ó w  z a u w a ż y l iś ­
m y . że w  z a sa d z ie  są ta m  naz­
w is k a  z n a n y c h  i  p ra c u ją c y c h  
o d  w ie lu  la t  d z ia ła c z y . Z d a rz a  
się. że d o  z a rz ą d ó w  s e k c j i  
w c h o d z ą  i  ta c y . k t ó r z y  w  po ­
p rz e d n ic h  k a d e n c ja c h  b y l i  m a­
ło  a k t y w n i ,  b ą d ź  p ra c o w a li  
ź le . T y m c z a s e m  p r a w ie  na  
k a ż d y m  z e b ra n iu  m ó w i s ię  o  
ty m .  że n a le ż y  zach ę ca ć  d o  
p ra c y  m ło d y c h  d z ia ła c z y .

JU Ż  ty lk o  d n i d z ie ła  nas: o d  
w ie lk ie g o  p o je d y n k u  — 

m e c z u  p i łk a rs k ie g o  A n g l ia  — 
P o ls k a . W  ś ro d ę  w ie c z o re m  
o g lą d a l iś m y  s p o tk a n ie  b ia ło -  
e z e rw o n y c h  z H o le n d ra m i.  N a ­
s t r o je  po  m e czu  są ró żn e . 
M a r tw i  s ła b a  fo rm a  n ie k tó r y c h  
r e p re z e n ta n tó w , s zcze g ó ln ie  T o  
m a s z e w s k ie g o . S p o ro  b y ło  
.d z iu r ”  w  o b ro n ie . A t a k  n ie  
m ia ł n a jle p s z e g o  d n ia . M ó w i 
s ię . że P o la c y  g r a li  „ n a  p ó ł 
s i ł y ” , że o szczę d za li s ię ... W ie ­
m y . że n a s i p rz e c iw n ic y  to  
ś w ie tn i p i łk a rz e  a d la  n ic h  
s ta w k a  te g o  s p o tk a n ia  je s t  ta k  
sam o w y s o k a  ja k  d la  n a s : 
f in a ł  m is t rz o s tw  św ia ta .

F in a ł m is t rz o s tw  ś w ia ta  bez 
A n g l ik ó w  — to  n ie s p o d z ia n k a . 
F in a ł  m is t rz o s tw  ś w ia ta  z P o ­
la k a m i,  to  se n sa c ja . W ia d o m o , 
że d o  M o n a c h iu m  p o je d z ie  
t y lk o  je d e n  z ty c h  d w ó c h  zes­
p o łó w . L o s y  r o z s tr z y g n ą  się 
j u ż  w  n a jb l iż s z ą  ś rod ę .

(T a r )

W niedzielę na autostradzie

Puchar „Kuriera Szczecińskiego“ 
dla najlepszego wozu

65 S A M O C H O D Ó W  stan ie  na  skiego  G arn izon u  W ojskow ego, 
s ta rc ie  n ied z ie ln e j, V  e lim in a c ji W  e lim in a c ji s ta rto w a ć  będą 
do sam ochodow ych  w yśc ig o - różne m aszyny. N a jw ię ksze  za in  
w ych  m is trz o s tw  P o lsk i. Ja k  ju ż  teresow anie  ja k  z w y k le  w y w o - 
in fo rm o w a liś m y  zaw ody te  od- lu je  po je d yne k  sam ochodów  w y  
będą się na  podszczecińskie j a u - śc igow ych. Ja k  tw ie rd z ą  o rg a n i-  
tostradz ie . P a tro n a t nad zaw o- za to rzy  na szczecińskim  to rze  
darn i p rz y ją ł dow ódca  Szczeciń- w o zy  te  będą ro z w ija ć  szybkość 

do  200 k m  na godz. W  te j k la ­
s ie  uczestn iczyć będzie  15 sa­
m ochodów . Zw yc ięzca  w yśc igu  
o trz y m a  p uch a r u fu n d o w a n y  
p rzez  re d akc ję  „K u r ie ra  Szcze­
c ińsk iego “ . B ędzie  to  w ię c  p u ­
ch a r d la  najszybszego w ozu  
szczecińsk ie j e lim in a c ji.

F a w o ry tem  je s t A le ksan de r 
O ezkow sk i, k tó r y  m a n um er 
s ta r to w y  4. W  je go  w yśc ig o w e j 
m aszyn ie  je s t s i ln ik  P o lsk iego  
F ia ta  1300.

- i o r  w y i e u g o m j  

2. -  z j a z d  n a  a u t o s t r a d ą  w 
3  -  d o ja z d  d o  a u t o s t r a d y  x  s z o s y  
i4.B.C D -  vw«-i^c.ici d ła

P O W Y Ż E J  —  p la n  szczecińskiego to ru .

IMPREZY SPORTOWE

S O B O TA
G O D Z . 14.30—  s ta d io n  w  L a s k u  A  la­

k o ń s k im  —  m ecz p i łk a r s k i  o 
m is t rz o s tw o  I I  l ig i  A r k o n ia  
S zcze c in  —  W id z e w  Ł ó d ź .

G o dz . 17 — h a la  p r z y  u l .  N a r u to w i­
cza — s p o tk a n ie  p i ł k i  rę c z n e j 
k o b ie t  o  m is t rz o s tw o  I  l ig i  P o ­
g o ń  S zcze c in  — S k ra  W a rs z a w a .

G o dz . 18.30 — h a la  p r z y  u l .  N a r u to ­
w ic z a  —  m ecz  p i ł k i  rę c z n e j 
m ę ż c z y z n  ( I I  l ig a )  P o g p ń  Szcze-. 
c in  — M a ła p a n e w  O zim e k .
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P IĄ T E K ,
12 P A Ź D Z IE R N IK A

1
D Z IŚ :

M a k s y m ilia n a
J U T R O :

T e o fila , E dw ard a

P O G O D A
S ŁO N E C Z N IE , tem p. od 7 

do 0 st. W ia try  słabe, p ó ł­
nocno-zachodnie .

D Z IŚ  w  S zcze c in ie  i  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie n ie  w y n o s i o k . 
1022 m il ib a r y  (766,6 m m  s łu p a  
r tę c i) .

¡P O L S K i — „O s k a r ż y c ie l p u b l ic z n y ”  
g . 18; s o b o ta : „ O s k a r ż y c ie l p u b l ic z ­
n y ”  g . 19.30; W S P Ó Ł C Z E S N Y  — 
„ K r a m  z p io s e n k a m i“  g . 19.30 (p ią ­
t e k  i  s o b o ta ) ; M U Z Y C Z N Y  _  B a l 
w o p e rz e ”  g . 19.30 (sob o ta )

IJ E L F IN  ( te l. 468-78) „ G o y a ”  g  15 30 
18. 20.30 _  N R D  -  o d  la t  14 -  p a ­
n o ra m  .cz. I  i  l i ;  s o b o ta : „ B a r t le -  
b y ”  g. 14.30. 16.30, 18.30, 20.15 — a n s  
Od la t  16; K O S M O S  ( te l. 355-02) 
„ W e s t  S id e  S to r y ”  g. 8.30. u  30
14.30. 17.30. 20.30 -  U S A  -  o d  la  
14 ~  P a n o ra m , (p ią te k  i  s o b o ta ) 
C O L O S S E U M  ( te l. 458-18) „ J a r z ę b i­
n a  c z e rw o n a ”  g. 15, 17.30 —  p o i oc 
la t  14 — p a n o ra m .; „ K la n  S y c y l i j ­
c z y k ó w -  g. 20 — f r .  o d  la t  16 -  
p a n o r a m .;  s o b o ta  „ J a r z ę b in a  c z e r ­
w o n a -  g. 10. 12.30, 15. 17.30 — p o i 
o d  la t  14 —  p a n o ra m .; „ K łu t e ”  g 
??A7  U S A  — o d  la t  18 — p a n o ra m . 
B A Ł T Y K  ( te l. 733-35) „ B o y  F r ie n d ’ 
g . 11.15. 13.30, 16. 18.15 , 20.30 —  an g  
o d  la t  14 —  p a n o ra m , (p ią te k  i so- 
n o ta )  ; P O L O N IA  ( te l, 218-34) 
„ O s k a r ”  g. 10. 12. 14, 16. 18 — f r . 
o d  la t  14 — p a n o r a m .;  „ S e k r e t ”  g, 
20 p o i, o d  la t  16 (p ią te k  i  s o b o ­
ta )  ; p i o n i e r  ( te l. 475-02) , . j a k  p o ­
lo w a łe m  n a  lw a ”  g . 10, 17; „ W in -  
n e to u  i  A p a n a c z i”  g . u .  13, 15 _  
ju g .  o d  la t  11 — p a n o r a m .; „ Z e r ­
w a n y  m o s t”  g. 18. 20 — p o i. o d  la l 
14 — p a n o r a m .;  „ T o r a !  T o r a !  T o r a ! ’ 
6- 22 U S A  — o d  la t  16 — p a ­
n o ra m . (p ią te k  i  s o b o ta ) ; D E R B Y  
„ Z o b a c z y m y  s ię  w  n ie d z ie lę ”  g.
18 — p o i. o d  la t  16; s o b o ta : „ Z ło ­
to  M a c k e n n y ”  g. 18 — U S A  o d  la t 
16 — p a n o r a m .; T P P R  — „ O r z e ł”  
g . 17.30; s o b o ta : ..C ze ka m  n a  c ie ­
b ie ”  g . 18. 20 — ra d ź . o d  la t  14; 
P R O M IE Ń  — „ Z a z d ro ś ć  i  m e d y c y ­
n a ”  g. 16, 18. 20 — p o i. o d  la t  1« 
( p ią t e k ) ; M A R S  — „ T y d z ie ń  sza­
le ń c ó w ”  g . 17. 19.30 — ru m . o d  la t 
36 (p ią te k  i s o b o ta ) : E C H O  (K rz e  
«.ow o) „ W y n a ję t y  c z ło w ie k ”  s. 18 
U S A  — o d  la t  16 (p ią te k  i  s o b o ta ) : 
S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )  „ H u b a l ”  
g . 15.30. 18 20.30 —  p o i. o d  la t  11 
(p ią te k  i s o b o ta ) ; M E W A  (Z e le c h o -  
w o )  „ B łą d  s z e ry fa ”  g. 18 — N R D  
o d  la t  14 — p a n o ra m , (o ia łe k  i  so ­
b o ta )  ; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) „ W in -  
n e to u  i  A p a n a c z i”  g. 17. 19 —  ju g  
o d  la t  11 (p ią te k )  ; ' H U T N IK  (S to i-  
c z y n )  „ Z  ta m te j s t r o n y  tę e z v ”  g. 
17. 19 — p o i. o d  la t  16; s o b o ta : 
„ J a k  ro z p ę ta łe m  I I  w o jn ę  ś w ia to ­
w y ”  g . 17. 19 —  cz. I I  i I I I  —  pa ­
n o ra m . : 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  „ B ia ły  
p t a k  z c z a rn y m  z n a m ie n ie m ”  g. 17.
19 — ra d ź . o d  la t  14 ( p ią t e k ) : B A J ­
K A  (P o lic e )  „ M a łż o n k o w ie  r o k u  I I ”  
g . 17. 19 — r u m . o d  la t  14 — (p ią ­
t e k  i  s o b o ta ) ; S Y R E N K A  (Ja s ie ­
n ic a )  „ T rz e b a  z a b ić  tę  m iło ś ć “  g. 
18 —  p o i. o d  la t  16 (p ią te k )  : Z A ­
T O K A  (N o w e  W a ro n o )  „W u ja s z e k  
W a n ia ”  g. 1« —  ra d ź . o d  la t  18 
( P ią te k ) :  S T O K R O T K A  ( S m ie rd n i-  
ca ) „ S z k la n a  k u la ”  g. 19 — p o i o d  
la t  14 ( o ia te k ) :  D A R  (S ta rg a rd )  
„ H e lg a ”  g. 16. 13 —  N R F  —  o d  la t  
14 : „ K w ia c ia r k a ”  g . 20 —  k o re a ń s k i 
o d  la t  14 — p a n o ra m , (p ią te k  i  so­
b o ta )  ; IN A  (S ta rg a rd )  „ G r a c z ”  g.
16.30. 18.30, 20.30 — ra d ź . od  la t  16 
(P ią te k  i  s o b o ta ) ; W IS Ł A  (G o le ­
m ó w )  „ P a r ty z a n t  z L e le is k ie i  G ó - 
r v ”  —  ju g .  o d  la t  16; s o b o ta : 
„W ó d z  In d ia n  T e c u m s e h "  — n r d  — 
o d  la t  11 — p a n o r a m .:  R O B O T N IK  
íP v rz v c e )  . .L a m n y  n a f to w e ”  e /.esk i 

o d  la t  16 (p ią te k  i  s o b o ta ) : G R Y F  
( G r y f in o )  „U c ie c  ja k  n a jb l iż e j ”  — 
p o i.  o d  la t  16 (p ią te k ) .

F O T O P L A S T Y K O N  —  W o j.  P o l 
„ C e j lo n "  g. 11— 18.

M u z e u m  —  S ta ro m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I —
X V I I  w . ;  S z tu k a  p o ls k a  o d  k o ń c a
X V I I I  w’ . ; S ta re  s re b ra  w  z b io ra c h  
M u z e u m  N a ro d o w e g o  w  S z c z e c in ie ;

W ła d z tw o  K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h  g. 
9—15; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 —
P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  1000 
la t ;  P r z y r o d a  i  g o s p o d a rk a  m o rs k a  
n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im  1945—1970; 
D a w n a  k u l t u r a  lu d o w a  n a  P o m o rz u  
Z a c h o d n im ;  K u l t u r a  A f r y k i  Z a ­
c h o d n ie j ;  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  i  
m o n e ty  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im ; 
G w in e js k ie  s a fa r i  — N ia n i  1973 
O tw a rc ie  w y s ta w y ,  Z a  w o ln o ś ć  i  
w y z w o le n ie  — p ią te k  g . 18; 
Ż y c ie  c o d z ie n n e  G w in e i w  r y s u n k u  
a r t .  p i. S te fa n a  S z m id ta  g . 9—15; 
Z A M E K  —  M a la rs tw o . g r a f ik a ,  
rz e ź b a  o k r ę g u  s z c z e c iń s k ie g o ; M a ­
la r s tw o  i  r y s u n e k  Y v a n a  E r p e ld in -  
g e ra  (F ra n c ja )  g . 10—18.

S Z P IT A L E

M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — 
W o jc ie c h a  7 ; W E W N . — A r k o ń s k a ;  
C H IR . —  u  P o m o rz a n y ; P O Ł O Ż ­
N IC T W O  — P o m o rz a n y ; N E U R O L O ­
G IA  — A r k o ń s k a ; D E R M A T O L O ­
G IA  — P o m o r z a n y ;  P R Z Y C H O D ­
N IE :  D Z IE C IĘ C A  —  W o js k a  P o l­
sk ie g o  72 — g. 10—17; D O R O S Ł Y C H  
J e d n . N a ro d o w e j 12 —  c a łą  d o b ę ; 
N R  2 N a d  O d rą  13 —  g . 15—8; 
S T O M A T O L O G IC Z N A  —  a l. P ia s ­
tó w  1 g. 20—7.

S O B O T A

K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  —  
U n i i  L u b e ls k ie j :  W E W N . — A r k o ń ­
s k a ;  C H IR . — i i i  P o m o rz a n y ; P O ­
Ł O Ż N IC T W O  —  P io t ra  S k a r g i ; 
N E U R O L O G IA  — U n i i  L u b e ls k ie j ; 
D E R M A T O L O G IA  —  A r k o ń s k a  
( p rz y c h o d n ie  te  sam e co  w  p ią te k ) .

A P T E K I

N R  46 ( o d t r u t k i  i  t le n )  —  W ie lk a  
17 — te l.  372-75; N R  4 —  a l. W o j­
s k a  P o ls k ie g o  14 — te l.  352-61 : N R  
6 — a l. W o js k a  P o ls k ie g o  134 — 
te l.  749-00: N R  l l  —  S z c z e c in -D ą - 
b ie , G r y f iń s k a  13.

P U N K T  IN F O R M A C Y J N Y  P Ż M  — 
347-16.

IN F O R M A C J A  U S Ł U G O W A  — 428-14.

IN F O R M A C J A  K O L E J O W A  — 460-21 
460-22. 460-23. 460-24; P o c ią g i p r z y ­
je ż d ż a ją c e  —  916; P o c ią g i o d je ż d ż a ­
ją c e  — 917.

P R O G R A M  P O L S K I

16.30 D z ie n n ik  T V . 16.40 „ P o r a  n a  
T e le s fo r a ” . 17.25 N ie  t y lk o  d la  p a ń . 
17.50 K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie ­
go. 18.19 T e le w iz ja  M ło d y c h . 18.45 
T e le re k la m a . 18.50 M a g a z y n  n a u k i 
i  te c h n ik i  19.20 D o b ra n o c  d z ie c io m  
(k o l) .  19.30 D z ie n n ik  T V  ( k o l) .  20.05 
„P r z e z  K o ło b rz e g  d ro g a  w io d ła ” .
24.45 „ P a n o r a m a ” . 22.25 D z ie n n ik  
T V ,  s p o r t .

P R O G R A M  I I

16.55 R e p o r ta ż  f i lm o w y  „ O p o w ia d a ł 
m i  o jc ie c ” . 17.15 „ Z a  m u n d u re m  
p a n n y  s z n u re m ” . 17.50 T V  k u r s  in ­
fo r m a t y k i.  18.20 W o js k o w y  f i lm  d o ­
k u m e n ta ln y .  18.55 E s tra d a  p o e ty c k a  
„ M o r z u  p o ś lu b ie n i” . 19.20 D o b ra n o c .
19.30 D z ie n n ik  T V . 20.05 R e p o rta ż  
f i lm o w y .  20.25 „ D z ia ło n ”  — re p .
20.45 „24 g o d z in y ” . 20.55 F i lm  p o i. 
„C z e rw o n e  b e r e ty ” .

S O B O T A

7.55 F i lm  T V P  „ P r o fe s o r  n a  d r o ­
d ze ”  ( k o l) .  8.55 S p ra w o z d a n ie  z po ­
s ie d z e n ia  S e jm u  P R L  ( k o l) .  11.05 
N a u k a  o d o v  le k u  d la  k la s . 8. 
14.20 i  14.55 . V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e .
15.30 F i lm y  o L S R R . 15.50 R e d a k c ja  
s z k o ln a  z a p o w ia d a . 16.05 F i lm y  o 
L S R R . 16.30 D z ie n n ik  T V . 16.40 
T e a t r  M ło d e g o  W id z a  „ P a m ię tn ik  
n a u c z y c ie lk i ” . 17.25 S p o tk a n ie  z 
p r z y ro d a . 17.50 P r z y p o m in a m y ,  r a ­
d z im y . 17.55 F i lm y  o L S R R . 18.35 
M a g a z y n  m u z y c z n y . 19.20 D o b ra n o c  
( k o l . ) .  19.30 M o n it o r  ( k o l) .  20.15 P r o ­
g ra m  z o k a z j i  D n ia  N a u c z y c ie la .
20.45 F i lm  T V P  „ P r o fe s o r  na  d r o ­
d ze ” . 21.45 D z ie n n ik  T V . s p o r t. 22.10 
K a b a re t  O lg i L ip iń s k ie j  . .O a l l i ix  
s h n w " .  23.05 F i lm  a n g . „ Ś m ie r ć  w  
r o d z in ie ” .

P R O G R A M  I I

17 M ło d z i d o k u m e n ta l iś c i.  17.35 R a ­
d z ie c k i p ro g ra m  r o z r y w k o w y .  18.20 
P o ty c z k i z f i lm e m  „ H u b a l ” . 18.50 
ź  c y k lu  „P o z w ó lm y  im  ż v ć ” . 19.20 
D o b ra n o c  ( k o l) .  19.30 M o n it o r  ( k o l) .
20.15 F i lm  an g . „ S p r ó b u jc ie  nas 
z ro z u m ie ć ” . 21.05 K o n c e r t  r o z r y w ­
k o w y  7. s a l i  F r ie d r ic h s ta d t  P a la s t 
w  B e r l in ie .  22.05 L u d z ie  i  s p ra w y .
22.35 „24 g o d z in y ”  ( k o l) .
U W A G A : T V  za s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.45 P ro g ra m  d la  w s i.  15.30 P r o ­
g ra m  d la  s z k ó ł. 17.05 „Z a o y ta . jm y  
p r o f .  K a u la " .  17.30 W ia d o m o ś c i.
17.35 G im n a s ty k a . 17.45 W id o w is k o  
d la  d z ie c i. 18.15 N o w o ś c i n a u k i  i  
te c h n ik i .  18.45 T e le re k la m a . 18.50 
P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19 
„ K o b ie t y  bez k w e fó w ” . 19.25 P r o ­
g n o za  p o g o d y , k r o n ik a .  20 „ W ie r  
c z ó r  z P o ld a ” . 21.18 M a g a z y n  k u l ­
t u r a ln y .  22 F i lm  f r  z F e rn a n d e le m  
„ D r u g ie  ż v e ie  M a rc a  A n to in e ” . 
23.25 K r o n ik a .

S O B O T A

7.55 L e k c ja  j .  ro s y js k ie g o .  8.50 G im ­
n a s ty k a . 9 T y  i  tw ó j  o g ró d . 9.25 
K r o n ik a .  10 „ W ie c z ó r  z P o ld ą ” . 11.10 
M a g a z y n  k u l t u r a ln y .  12 F i lm  z 
F e rn a n d e le m  „ D r u g ie  ż y c ie  M a rc a  
A n to in e ” . 13.30 N o w o ś c i n a u k i  i  te ­
c h n ik i .  13.55 P ro g ra m  m u z y c z n y . 
14.45 S p o tk a n ie  w  k in ie .  15.35 W ia ­
d o m o ś c i. 15.40 W id o w is k o  d la  d z ie ­
c i. 17 P ro g ra m  d la  m ło d y c h  lu d z i.  
17.30 W ia d o m o ś c i. 17.35 S p o r t. 18.50 
P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19 T e -  
le re k ia m a . 19.25 P ro g n o z a  p o g o d y , 
k r o n ik a .  20 P ro g ra m  z R o s to c k u . 
21.15 F i lm  k r y m in a ln y  „W ie m . że 
je s te ś  m o rd e rc ą ” . 22.55 K r o n ik a .  
23.05 J u g . f i lm  T V  „ S tu d e n t  i  d a ­
m a ” .

R A D I O

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 15, 16, 19.05, 20, 22, 
23, 24;
15.50 P rz e b o je  s ły n n y c h  o r k ie s t r .
15.30 L is t y  z P o ls k i.  15.35 E s tra d a  
p r z y ja ź n i .  16.10 W  k rę g u  p o ls k ie j 
m u z y k i  r o z r y w k o w e j.  16.30 S tu d io  
M ło d y c h  16.35 P ły t y  z ró ż n y c h  
s tro n . 17 s tu d io  M ło d y c h . 17.15 S tu ­
d io  N o w o ś c i. 17.50 Z  k s ię g a rs k ie j 
la d y .  18.05 W  ż o łn ie r s k ie j p ie ś n i.
18.30 F a la  73. 18.40 M a rs z o w e  r y tm y .
19.30 S ce na  i  f i lm .  20.15 W ie c z o rn e  
s p o tk a n ia  ja z z o w e . 20.50 K r o n ik a  
s p o r to w a . 21 M in ia tu r y  r o z r y w k o ­
w e . 21.25 A k tu a ln o ś c i  k u l tu r a ln e .
21.30 P o z n a ń  n a  m u z y c z n e j a n te n ie .
22.05 D ź w ię k o w y  p la k a t  re k la m o ­
w y .  22.35 P o z n a ń  na  m u z y c z n e j a n ­
te n ie . 23.10 K o re s p o n d e n c ja  z z a g ra ­
n ic y .  0.05—3.00 P r o g r a m  n o c n y .

P R O G R A M  U

W IA D O M O Ś C I: 18.30, 21.30. 23.30; 
S E R W IS  R Y B A C K I:  18.25. 0.01;
15 P ro g ra m  d la  m ło d z ie ż y . 15.40 
P io s e n k i ż o łn ie rs k ie .  16 A l fa  i  O rne 
ga . 16.15— 17.25 S z c z e c in -s te re o . 16.15 , 
M o r s k a  tu r y s t y k a .  16.35 H is to r ie  w  : 
d u r  i  m o l l .  17 P rz e g lą d  A k tu a l­
n o ś c i W y b rz e ż a . 17.15 S p ra w y  do 
z a ła tw ie n ia . 18.30 E c h a  d n ia . 18.40 
A n te n a  n o w a to ró w . 19 S tu d io  M ło ­
d y c h . 19.15 L e k c ja  j .  a n g ie ls k ie g o .
19.30 K o n c e r t  s y m fo n ic z n y . 19.55 
D y s k u s ja  f i lm o w a .  20.15 B .c . k o n ­
c e r tu .  22 S tu d io  M ło d y c h . 23 P o raz  
p ie rw s z y  na  a n te n ie . 23.40 P o ls k a  
m u z y k a  X X  w ie k u .

P R O G R A M  I I I

15.10 P o c z tó w k a  d ź w ię k o w a  z G re ­
c j i .  15.30 „C o ś  z M a z u r ” . 15.50 „ C a r -  
lo s  S a n ta n a  po  ra z  s z ó s ty ” . 16.05 
„ P ik o la k  z A d r i i " .  16.15 B a rb a ra  
w  n o w y m  re p e r tu a rz e . 16.45 „N a s z  
r o k  73” . 17.05 „ P ik n ik  n a  s k r a ju  
d r o g i” . 17.15 M ó j m a g n e to fo n . 17.40 
S re b rn e  w ese le . 18 M u z y k a ln y  de ­
te k ty w .  18.30 P o l i t y k a  d la  w s z y s t­
k ic h .  18.45 T y lk o  p o  h is z p a ń s k u .
19.05 „ P r z e m in ę ło  z w ia t r e m ” . 19.40 
M u z y c z n a  p o cz ta  U K F . 20 S p o tk a n ie  
ze  S ta n e m  B o ry s e m . 20.25 I lu s t ro ­
w a n y  ty g o d n ik  r o z r y w k o w y .  21.50 
O p e ra  ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 
22.08 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c z o ró w . 
22.15 T r z y  k w a d ra n s e  ja z z u . 23 N o ­
w e  to m ik i  p o e ty c k ie .  21.05 K o n c e r t  
B a b a d ż a n ia n a  d la  R o z tro p o w ic z a .

S O B O T A  

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 8. 12.05, 15. 1«. 19.05, 
20. 23. 24;
7.35 D z ie ń  d o b ry , k ie ro w c o . 7.40 S tu  
d io  N o w o ś c i. 8.05 S tu d io  M ło d y c h .
8.10 M e lo d ie  7 s to lic  8.35 W  k rę g u  
m u z y k i  in s t r u m e n ta ln e j  8.55 T ra n s ­
m is ja  z p o s ie d z e n ia  S e jm u  P R L . l i  
M u z y k a  p o ls k a . 11.15 „ T a rc z a  na  
n ie b ie ” . 11.25 R e f le k s y . 11.30 „ N a s i 
u lu b ie ń c y ” . 12.20 L u d o w e  m e lo d ie .
12.30 K o n c e r t  ż y c z e ń . 12.50 M u z y ­
czn e  p ro p o z y c je  na  w e e k e n d . 13.20 
R o ln ic z y  k w a d ra n s  13.35 W ę g ie r­
s k a  e s tra d a  m ło d y c h . 14 Ze ś w ia ­
t a  n a u k i j te c h n ik i .  14.05 S p o tk a n ie  
z p io s e n k ą  ra d z ie c k ą . 14.30 S p o r t to  
z d ro w ie . 14.35 „ C z y  m n ie  jeszcze 
p a m ię ta s z ” . 15.05 „ N o w y  O r le a n  i 
je g o  n a s tę p c y ” . 15.30 L is ty  z P o ls k i.
15.35 . .M in to n s  i  je g o  n a s tę p c a ” .
16.10 M u z y k a  i  p o e z ja . 17 S tu d io  
M ło d y c h . 17.15 F o n o te k a . 17.50 
R v tm . r y n e k ,  re k la m a . 18.20 D y s k u ­
s ja  n a  te m a ty  m ię d z y n a ro d o w e .
18.35 M u z y c z n e  n o w o ś e i ze św ia ta .
19.30 W ę d ró w k i m u z y c z n e  do  k r a iu .
20.15 G w ia z d y  ś w ia to w y c h  e s tra d . 
21 P ro g ra m  z d y w a n ik ie m . 22.05 S o ­
b o tn ia  re w ia  ta n e c z n a . 23.10 K o re ­
s p o n d e n c ja  z z a g ra n ic y . 0.05—3.00 
P ro g ra m  n o c n y .

P R O G R A M  U

W IA D O M O Ś C I: 6.30 . 7.30, 8.30, 11.30.
13.30. 18.30 . 21.30 . 23.30:
S E R W IS  R Y B A C K I:  12.58. 18.25. 0.01:
7.35 M u z y c z n e  o d w ie d z in y .  7.45 S tu ­
d io  B a ł ty k .  8.35 „ W  k rę g u  spra w ­
n ie  t y lk o  r o d z in n v c h ” . 8.55 M u z v k a  
s o o d  s trz e c h y . 9 M u s ic a l p o  p o ls k u . 
9.40 S tu d io  M ło d y c h . 10 T e a tr  PR 
„ D u ż a  p r z e rw a " .  10 45 M u z y k a  ro z -  
r y w k o w a .  11 H is to r ia  d la  k la s  V .
11.35 „M ie d z y  t r a d y c ją - a  p rz y s z ło ś ­
c ią " .  11.40 „O d  T a t r  d o  B a ł ty k u ” .
12.05 K o n c e r t  ż ycze ń . 13 J . p o ls k i 
d la  k la s  I I I  i IV . 13.20 S o ie w a  p io ­
s e n k a rk a  ru m u ń s k a . 13.35 W y s tą ­
p ie n ie  I  s e k re ta rz a  L S R R . 14.42 
T w ó rc z e  p o w ią z a n ia  ło te w s k ic h  i 
p o ls k ic h  p is a rz y . 14 „ W e d łu g  zasad 
ro b o tn ic z e g o  h o n o r u ” . 14.15 R e p o r ­
ta ż  l i te r a c k i .  14.35 S c e n y  o o e ro w e .
15 P ro g ra m  d la  m ło d z ie ż y . 15.40 L u ­
d o w e  p io s e n k i f ra n c u s k ie . 15.50 
P rz e g lą d  czaso D ism  re g io n a ln y c h .
16 S tu d io  M ło d y c h . 16.15 „ I s k r a ” .
16.35 „P r e z e n t  d la  R v g i” . 17 P A W .
17.15 K o m e n ta rz  a k tu a ln y .  17.25 
„ C z w a r ta  z m ia n a ” . 18.15 K o n c e r t  ż y ­

czeń . 18.40 W id n o k rą g . 19 S tu d io  
M ło d y c h . 19—21.30 S z c z e c in -s tc re o .
19.15 L e k c ja  j .  f r a n c u s k ie g o . 20 
„U ś m ie c h y  n a  m a r tw e j z ie m i” . 20.15 
K o n c e r t  o r k ie s t r y  k a m e ra ln e j p /d  
T . L iw s z y c a . 20.45 ..P egaz” . 21 Ś p ie ­
w a  Ż e rm e n a  H e jn e -W a g n e r .  21.55 
R a d io w y  p r z e w o d n ik  k o n c e r to w y .
22.30 Z e s p ó l D z ie w ią tk a . 23 K a r t k i  
z m u z y c z n e g o  a lb u m u . 23.40 P rz e b o ­
je  z n a d  S e k w a n y .

P R O G R A M  I I I

7.05 M u z y c z n a  z e g a ry n k a . 7.30 L u ­
d z ie  z w y o b ra ź n ią . 7.40 M u z y c z n a  
z e g a ry n k a . 8.05 M ó j m a g n e to fo n .
8.35 R y tm ic z n e  p rz e b o je  po  f r a n ­
c u s k u . 9 „ P ik n ik  n a  s k r a ju  d r o g i” .
9.10 T r a d y c jo n a l iś c i .  9.30 N a s z  r o k  
73. 10.10 E c h a  k la s y k ó w  w  p io s e n ­
ce. 10.35 D z ie ń  ja k  co d z ie ń . 11.45 
„ D z ia ła  N a v a ro n y ” . 12.25 Z a  k ie ­

r o w n ic ą . 13 N a  b y d g o s k ie j a n te n ie .
15.10 G ra  ze s p ó ł C o lle g iu m  M u s i-  
c u m . 15.30 P a s je  B r a z y l i jc z y k ó w .
15.45 P ie ś n ia rz e  S a n t ia g o . 16 P ły ta  
ze s p o łu  „W e s t,  B ru c e  a n d  L a in g ” . 
16.25 J a z z o w e  im p r e s je  p o  p o ls k u .
16.45 N asz r o k  73. 17.05 „ D z ia ła  N a -  
v a r o n y ” . 17.15 M ó j m a g n e to fo n . 17.50 
P ó ł" ż a r te m , p ó ł s e r io . 18.10 „ S a m i 
te g o  c h c ie l iś c ie ” . 18.20 S o lo  na  
b a n jo .  18.30 P o l i t y k a  d la  w s z y s t­
k ic h .  18.45 P ie ś n i F r .  S c h u b e r ta .
29.05 W ie rs z e  śp ie w a n e . 19.20 K s ią ż ­
k a  ty g o d n ia . 19.35 M u z y c z n a  p o c z ta  
U K F . 20 K o ro w ó d  ta n e c z n y . 21.10 
„B e z k r w a w e  Io w y ” . 21.20 P io s e n k i 
z m ia s te m  w  h e rb ie . 21.45 N o w e  to ­
m ik i  p o e ty c k ie .  21.50 O p e ra  ty g o ­
d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w ia z d a  
s ie d m iu  w ie c z o ró w . 22.15 „ P r z e m i­
n ę ło  z  w ia t r e m ” . 22.50 „ O s ja n  w  
F i lh a r m o n ii ” . 23.20 W o k a liś c i d a w ­
n e g o  i  w sp ó łc z e s n e g o  ja z z u ” .

N A U K A
W P IS Y  n a  zao czn e  (k o ­
re s p o n d e n c y jn e )  k u r s y  
p r o je k ta n tó w  ( k a lk u la ­
to ró w )  k o s z to ry s o w y c h , 
a s y s te n tó w  p r o je k ta n ­
tó w  ( in ż y n ie ró w  b u d o w ­
la n y c h  i  m e c h a n ik ó w ), 
k r e ś la r z y  m a s z y n o w y c h , 
k o n s t r u k c y jn y c h ,  b u d ó w  
la n y c h ,  in t a la c y jn y c h — 
p r z y jm u je ,  szczeg ó ło ­
w y c h  in fo r m a c j i  p is e m ­
n y c h  u d z ie la  „ W IE D Z A ”  
31-139 K r a k ó w ,  u l .  S p a - 
s o w s k ie g o  8 (b o czn a  
Ł o b z o w s k ie j) .  3893-K 
M A  T E M A T  v K ,  p o s ia d a ­
ją c y  4 0 - le tn ie  d o ś w ia d ­
cz e n ie  p r z y g o to w u je  do  
l ic e ó w ,  te c h n ik ó w  (m a ­
tu r ,  s tu d ió w  z a o c z n y c h ), 
K o re p e ty c je :  f r a n c u s k i,  
n ie m ie c k i,  ła c in a , a n g ie l 
s k i.  T e l.  359-53. 13537-G
K O R E S P O N D E N C Y J N IE  
k s ię g o w o ś ć , s te n o g ra f ia ,  
ję z y k i .  Ł ó d ź  1, s k r y tk a  
297 130-P

P R A C A

G O S P O S IA  w  ś re d n im  
w ie k u ,  u c z c iw a  na  s ta le  
d o  4 osó b . W a r u n k i  b a r ­
dzo  d o b re , o d d z ie ln y  p o ­
k ó j ,  re fe re n c je  k o n ie c z ­
ne. W a rs z a w a , Ś w ie r ­
c z e w s k ie g o  61/5 M a l i ­
n o w s k a . 4377- K
P O T R Z E B N A  o p ie k u n k a  
d o  3 - le tn ie g o  d z ie c k a . 
W ia d o m o ś ć : u l.  M a ło p o l­
s k a  61/3 w  g o d z . 16—19.

13752-G

S P R Z E D A Ż

B O J L E R  e le k t r y c z n y  5 1 
s p rz e d a m . T e l.  742-48.

12723-G
O W C Z A R K I n ie m ie c k ie  
ro d o w o d o w e  7 - ty g o d n io -  
w e  s p rz e d a m . S u k a  d w u  
k r o tn a  z ło ta  m e d a lis tk a , 
p ie s  c h a m . z w . N R D  
N IT O . T e ł.  P rz e le w ic e  
16, K ło d z in o  p o w . P y ­
rz y c e . 129-P

L O K A L E

M A R Y N A R Z  z ż o n ą  p o ­
s z u k u je  k a w a le r k i  lu b  
p o k o ju  z o s o b n y m  w e j ­
ś c ie m . N a jc h ę tn ie j  — 
c e n tr u m . O fe r ty :  B iu ro  
O g ło sze ń  S zcze c in  13357.
Ś w i n o u j ś c i e  — w a r -  
szó w , M -4 , p ie c e  z a m ie ­
n ię  na  m ie s z k a n ie  w  
Ś w in o u jś c iu .  M oże  b y ć  
s o ó łd z ie lc z e . W ia d o m o ś ć : 
Ś w in o u jś c ie  4, M o d rz e ­
je w s k ie j  10/3 125-P
B A R L IN E K  —  p o k ó j,  
k u c h n ia  i ła z ie n k a  w  
n o w y m  b u d o w n ic tw ie ,  
z a m ie n ię  na  n o d o b n e  w  
S z c z e c in ie . O fe r t y :  B iu ­
ro  O g ło sze ń  S zcze c in  
124-P
M Ł O D Y  p a n  p r a c u ją c y  
i u c z ą c y  s ię  p o s z u k u je  
p o k o ju  u m e b lo w a n e g o . 
O fe r ty :  B iu r o  O g ło szeń  
S zcze c in  13446.

M A Ł Ż E Ń S T W O  b e z d z ie t 
ne  ( c z ło n k o w ie  s p ó łd z ie l 
n i  m ie s z k a n io w e j)  poszu 
k u je  o o k o ju .  W ia d o m o ś ć  
te l.  753-50. 13442-G
Z A iy f lE N IE  m ie s z k a n ie  
M -5 , 4 -p o k o jo w e  n a  2 
m ie s z k a n ia  2 -p o k o jo w e . 
O fe r t y :  B iu r o  O g ło sze ń  
S zcze c in  13439. 
M IE S Z K A N IE  4 - t» o ko io -  
w e , k o m fo r t  z a m ie n ię  
na  n o d o b n e  3 -p o k o io w e  
w z g lę d n ie  na  2 m ie s z k a ­
n ia :  3 -p o k o jo w e  i  1 -p o - 
k o io w e . W ia d o m o ś ć : te l.  
201-14. 13437-G
P A N I p o s z u k u je  n ie k rę -  
p u ja r e g o  p o k o ju .  O fe r ty  
te l.  62-372 w  g o d z . 8—15.

13433-G
M IE S Z K A N IE  M -4  2-do -  
k o jo w e  w  ś ró d m ie ś c iu  
z a m ie n ię  na  M -4  3 -n o k o -  
jo w e . p a r te r  w y k lu c z o ­
n y . O fe r t y :  B iu r o  O g ło ­
szeń S zcze c in  13432.
M - l ,  k o m fo r t ,  ś ró d m ie ­
ś c ie  z a m ie n ię  na  n o d o b ­
ne . T e l 433-92 g o d z . 18— 
22. 13428-G
M IE S Z K A N IE  s p ó łd z ie l­
cze M -3  w  B y to m iu  za­
m ie n ię  na  p o d o b n e  k w a  
te ru ń k o w e  lu b  w ła s n o ­
ś c io w e  w  Ś w in o u jś c iu  
lu b  S z cze c in ie . W a r u n k i  
d o  u z g o d n ie n ia  S w in o -  
u iś c ie .  te l.  8395, Szcze­
c in  te l.  38-941. 13448-G

M A T R Y M O N IA L N E

N A J W IĘ C E J  o f e r t  p o ­
s ia d a  B iu r o  M a t r y m o ­
n ia ln e  „ S Y R E N K A ” ,

K o l.

Marianowi Szramie
w y ra z y  g łębokiego  w spó łczuc ia  

z pow odu  ś m ie rc i

M a t k i
s k ł a d a j ą :

D y re k c ja , P odstaw ow a  O rgan iza­
c ja  P a r ty jn a , Rada Z a k ła d o w a  
i  w s p ó łp ra co w n icy  z D z ie ln ico ­
wego Za rządu  B u d y n k ó w  M iesz­

k a ln y c h  Szczecin N ad O drą.

8 p aźd z ie rn ika  1973 r .  z m a rł nag le

S f P
E D M U N D  IW A N

przeżyw szy la t  51 
o  czym  za w ia da m ia ją  pogrążen iu  

w  sm u tku

żona, synow ie  i  rodz ina .

8 p aźd z ie rn ika  1973 r. z m a rł nag le  
K o l.  K R Y S T Y N  M A Z U R E K  

W yrazy  g łębokiego  ża lu  R odzin ie  
Zm arłego

s k ł a d a j ą :

Zarząd, Rada Za k ła do w a  i  w sp ó ł­
p ra c o w n ic y  z W o je w ó d z k ie j S pó ł­
d z ie ln i O grodn iczo-P szcze la rsk ie j 

w  Szczecinie.

W szys tk im , k tó rz y  w y ra z il i w sp ó ł­
czucie i  w z ię li u d z ia ł w  o s ta tn ie j 
drodze

S | P

S T A N IS Ł A W Y  Ś W IĄ T E K  

serdeczne p od z ię kow an ia  sk ła da ją : 

M Ą 2  I  C Ó R K A .

W a rs z a w a , E le k to r a ln a  
11. In fo r m a c je  10 z ł 

z n a c z k a m i p o c z to w y m i.
4363- k

R Ó Ż N E

T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie . T e l.  43-826. M o c h o l.

11680-G
P O G O T O W IE  T e le w iz y j ­
ne . E d w a rd  D y d o , te l.  
367-18. 11489-G
P O G O T O W IE  T e le w iz y j ­
ne . S ła w iń s k i,  te l.  25-814 

12001-G
U S Z C Z E L N IA N IE  o k ie n  
ta ś m ą  m e ta lo w ą , in s ta ­
lo w a n ie  k a rn is z y .  U l. 
L in d e g o  18. te l 758-40 od 
g o d z . 8—10 i  17—19.

12904-G
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie . M a r ia n  U z n a ń s k i, 
te l.  759-59. P ó łro c z n a  
g w a ra n c ja .  13012-G
P O G O T O W IE  T e le w iz y j ­
ne  Z U R T  u l .  O b r.  S ta ­

l in g ra d u  12 te l. 356-96 od 
go dz . 8—20. Z a  e ksp re s  
d o d a tk o w a  z a p ła ta  t y lk o  
25 p ro c . k o s z tó w  ro b o ­
c iz n y . 6 -m ie s ię c z n a  g w a ­
r a n c ja .

476-K
U S Z C Z E L N IA N IE  o k ie n  
ta ś m ą  m e ta lo w ą . Z g ło ­
s z e n ia : F e lc z a k a  29/11 
g o d z . 16—17. 12834-G

Z G U B Y

Z G U B IO N O  p rz e p u s tk ę  
s to c z n io w ą  n r  10031, na  
n a z w is k o  A n d r z e j  S ta ­
w ic k i .  132-P
5.10.73 R . w  o k o l ic a c h  
N ie b u s z e w a  z a g in ę ła  s u ­
c z k a  ra s y  p e k iń c z y k ,  
b ia ła  w  la ty .  P ro s z ę  o 
z w r o t  za w y n a g ro d z e ­
n ie m . N a ru s z e w ic z a  14/8.

13864-G
H E N R Y K  G R A C Z Y K
z g u b ił  d u p l ik a t  le g i t y ­
m u j !  s tu d e n c k ie j PS  n r  
10408. 13857-G

C Z E S Ł A W  Z U B IE L  zgm.
b i ł  p rz e p u s tk ę  w y d a n ą  
p rz e z  Z  PS Sncaec in .

13*63-0
Z G U B IO N O  p rz e p u s tk ą
s to c z n io w ą  n a  n a z w is k «  
S w ie t ła n a  K ę d z ie rs k a .

13825-0
Z G U B IO N O  p rz e p u s tk ę
s to c z n io w ą  n a  n a z w is k o  
J a n  B a ła . 13824-G

S.X.1973 R . z g u b io n e
p o r t fe l,  w  k tó r y m  z n a j­
d o w a ły  s ię  r a c h u n k i  za 
z a k u p io n ą  b e n z y n ę . U cz­
c iw y  z n a la z c a  p ro s z o n y  
je s t  o  z w r o t  p o d  a d re ­
sem  C . H a r tw ig  u l.  M a l­
c z e w s k ie g o  5. 13823 - 0
9.X .1973 R . w  ta kso w e ©  
ja d ą c e j u l .  B r o d z iń s k ie ­
go z o s ta w io n o  to re b k ę  
d a m s k ą  z d o k u m e n ta m i 
na  n a z w is k o  L e o n a rd a  
S o ro k u ls k a  U c z c iw e g ę  
z n a la z c ę  p ro szę  o  z w ro t  
za w y n a g ro d z e n ie m  po d  
a d re se m  S t. Z a rz e c k a , 
S zcze c in , u l .  B r o d z iń ­
s k ie g o  76a. 13810-0
Z G U B K jS lO  p rz e p u s tk ę  
s to c z n io w ą  na  n a z w is k o  
A n d r z e j  B o m b a .

13788-G
Z G U B IO N O  p rz e p u s tk ę  
S to c z n i S z c z e c iń s k ie j na 
n a z w is k o  F ra n c is z e k  
O su ch . 13776-G
S E T E R  — g o rd o n  17- 
m ie s ię c z n y , c z a rn y , p o d ­
p a la n y  z g in ą ) w  o k o l i ­
c a c h  P a rk u  K a s p r o w i­
cza d n ia  30.09.73 r. W ia ­
d o m o ś ć : te l.  230-20.

13769-G
10 P A Ź D Z IE R N IK A  b r .
z g u b io n o  w ię k s z ą  s u m ę  
p ie n ię d z y . Z w r o t  za w y ­
n a g ro d z e n ie m , te l.  450-51 
w e w n . 64.
Z G U B IO N O  S tu d e n c k ą  
K s ią ż e c z k ę  P r a c y  n r  
198/6184. na  n a z w is k o  
A le k s a n d e r  S z y ło .

13899-G

W Y D A W C A : R SW  „P r a s a  — K s ią ż k a  — R u c h " .  S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  w  S z cze c in ie  R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S zcze c in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8. 
s k r y tk a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M  w  s k ła d z ie :  Z  C z a o liń s k i ( re d a k to r  n a c z e ln y ) ,  I .  J e lo n e k  (zas tę p ca  re d  na cz .), M . S z y m c z y k  ( s e k re ta rz  r e d a k c j i) .  J  T im e n , 
E. W itu s z y n s k i,  A . Z b o ro ń  T E L E F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d  n a c z e ln e g o  457-41; s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 83); d z ia ł m ie js k i 
462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o r to w y  37-950; d z ia ł łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O g ło szeń  466-14; re d a k c ia  p o ra n n a  (po  godz. 6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. P re ­
n u m e ra tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu r y  „ R u c h ” . D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra f ic z n e  E - l
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Dzielnicowy Szkolny
Ośrodek Ruchu Drogowego
na Pogodnie
tuż gotow y 1
PRZED niespełna miesiącem in ­

formowaliśmy o zorganizowaniu, z 
inicjatywy KD M O  i ORMO dzie l­
nicy Pogodno, z okazji XXIX rocz­
nicy M O  i SB, przy Szkole Pod­
stawowej nr 16 przy ul. Chobolań- 
skiej. szkolnego ośrodka ruchu dro 
gowego. Szkoła ta, nosząca im ię 
por. M O  Zdzisława Przybylaka, 
znajdu je  się pod patronatem Ko­
mendy Wojewódzkiej M ilic ji O by­
watelskiej.

Na zamieszczony przez nas apel 
o  pomoc przy organizowaniu o- 
środka odpow iedzia ło w ie le zakła­
dów  pracy: MZD iM , ZZM, „P o l- 
m o" SSR „G ry fia ", Huta Szczecin, 
W ojewódzkie Zakłady Transportu 
M leczarskiego. N ie zabrakło też 
pomocy ze strony mieszkańców Po 
godna ; jak nas poinformował 
główny in ic ja tor, pro jektant i wy­
konawca ośrodka, ppor. Konrad 
Marynowski z KD M O  Pogodno, 
w pracach wyróżnili się o fiarno­
ścią m. in. radny MRN W alde­
mar Celiński, inspektorzy d/s ruchu 
drogowego ORMO Zygmunt Po- 
cheć, M arian Matuszak, Franciszek 
Dąbrowski, Kazimierz Baranowski, 
Stefan Łuczak, Stanisław Jarosz, 
Henryk Sokoliński i inni.

Termin wykonania prac — 6 paź- 
Oziernika — został dotrzymany. Pa­
tronat nad ośrodkiem ob ją ł hu- 

Ifiec ZHP Szczecin-Pogodno.
NA ZDJĘCIU: Dzielnicowy Szkol 

my Ośrodek Ruchu Drogowego, 
pierwszy w  naszym mieście — w 
ca łe j okazałości. D rugi etap prac, 
planowany na rok 1974, przewi­
d u je  jeszcze wyasfaltowanie u li­
czek i oznakowania poziome. Już 
teraz służyć on będzie młodzieży 
Pogodna do pog łębian ia  znajomo 
ści zasad ruchu drogowego, od­
bywać się tu będą zajęcia prak­
tyczne harceiskich drużyn MSR, 
egzaminy na uzyskanie karty ro­
werowej itd. (ap)

(Foto — Z. Jodkowski)

Z obrad
Prezydium i  RM

PREZYDIUM MRN na swoim 
wczorajszym posiedzeniu podjęło 
próbę ustalenia jednolitych i kon­
sekwentnych zasad budowy garaży 
i«a terenie naszego miasta. Jest to 
problem który sprawia wciąż w ie­
je  kłopotów urbanistom (kwitnące 
Idzikie budownictwo garażowe) i 
lokatorom budynków, wokół któ­
rych, jak  grzyby po deszczu, wy­
rasta ją  wciąż nowe garaże. W  o- 
Iparciu o materiały przedłożone 
przez architekta miasta inż. A, 
Malinowskiego, podjęto szereg bar 
dzo istotnych wniosków porządku­
jących tę dziedzinę.

Prezydium MRN zatw ierdziło też 
p ro jek t podziału miasta na okręgi 
Wyborcze « obwody głosowania.

KTO ZGUBIŁ?
*  B M . n a  p r z y s ta n k u  a u to b u s o ­

w ym  w S z c z e c in ie -Z d ro ja c h  z n a le -  
* io » o  b i le t y  na  p rz e d s ta w ie n ie  
„ D is c o r a m y ”  n a  d z ie ń  25 .X . b r .  z a ­
k u p io n e  p rz e z  in s ty t u c je  p a ń s tw o ­
w ą . W ia d o m o ś ć : K o m i te t  Z a k ła d o ­
wy „ W is k o r d u ” . te ł.  62-930.

29.0», z n a le z io n o  d a m s k a  to re b k ę  
t p ie n ię d z m i — w ia d o m o ś ć  te ł. :  
*21-767, po  g o d z . 16.

7 b m . p r z y b łą k a t  s ię  m a ły .  c z a r ­
n y  p ie s e k  r. r u d y m  p y s z c z k ie m . 
W ła ś c ic ie la  p r o s im y  o o d e b ra n ie  psa 
P rz y  u l.  KoJUig?*»a 7/14.

20-lecie działalności

Z tu rystyką  
górską na ty
W Ę D R O W A N IE  po g ó ra c h  mie je s t 

IB praw ą b e z p ie c z n a , w y m a g a  d u że g o  
d o ś w ia d c z e n ia , p o c z u c ia  o d p o w ie ­
d z ia ln o ś c i za lu d z k ie  ż y c ie . S z k o le ­
n ie  w  te j  d z ie d z in ie  m a  w ię c  d u ż e  
z n a c z e n ie  p ra k ty c z n e .

P r z y jm u ją c  ta k ie  z a ło ż e n ie , osa d ­
n ic y  n a p ły w a ją c y  d o  S zcze c in a  w  
r o k u  1945 z ró ż n y c h  te re n ó w  a  r o z ­
m iło w a n i  w  g ó ra c h , p o s ta n o w i l i  za ­
ło ż y ć  na  te re n ie  na szeg o m ia s ta  s i l ­
n ą  o r g a n iz a c ję  tu ry s ty c z n ą .  Z a m ie ­
rz e n ie  z o s ta ło  u w ie ń c z o n e  s k u t k ie m  
i  o b e c n ie  O k rę g o w a  K o m is ja  T u r y ­
s t y k i  G ó rs k ie j,  d z ia ła ją c a  p r z y  szcze 
c iń s k iim  o k r ę g u  P T T K .  o b c h o d z i 20- 
le c ie  s w e j d z ia ła ln o ś c i.  C e le m  g łó w ­
n y m  s to w a rz y s z e n ia  b y ła  p o p  u la  r y -

Problemu z balustradą... nie było

Samochodem przez Bulwar
Piastów Pomorskich

I
 B IE G N Ą C Y  tuż  nad ka na łe m  O d ry  (p o n iże j u l. Vasco da  

G am a) zu pe łn ie  dotychczas n ie  w y k o rz y s ty w a n y  B u lw a r P ia ­
s tów  P om orsk ich  s tan ie  się w k ró tc e  now ą  a rte r ią  p rzys to ­
sowaną d la  sam ochodów osobow ych i  in n y c h  po jazdów  o 
m n ie jszym  tonażu — oto  decyz ja  pod ję ta  przez w ładze  m ie j­
sk ie  w  g ru d n iu  ub. roku .

R ozw iązan ie  ta k ie  p o w in n o  cą, w y ró w n a ć  b ru k  i  następnie 
p rzyczyn ić  się do częściowego p o k ryć  go a sfa ltem . Do w y k o - 
zm n ie jszen ia  „k o rk ó w “  u lic z - nan ia  ty c h  p rac  zobow iązany 
nych  na  sk rzyżo w a n iu  p rzy  M o  zosta ł Zarząd  N abrzeży i M e lio - 
ście D łu g im . A b y  m ożna b y ło  ra c ji M ie js k ic h . Rozpoczęte ro - 
udostępn ić  b u lw a r sam ochodom  b o ty  w  p ew n ym  momencie...' 
na leża ło : u m ocn ić  nabrzeże, u sta ły . P rzechodn ie  spog ląda ją -
w yko na ć  in s ta la c ję  o d w a d n ia ją - cy  na  rozgrzebany b u lw a r po­

czę li ju ż  p o w ą tp jew ać  w  to, czy 
będzie on g o to w y  w  b ieżącym

Obędzie sią bez medali

Niewiseie refleksji
z wycieczki do Palle

N IE D A W N O  u d a liś m y  się w ra z  z d r  B. G ó rznym  —  k ie ro w ­
n ik ie m  m ie jsk ieg o  W y d z ia łu  Z d ro w ia  do P o lic , b y  zobaczyć no­
w ą  p rzych od n ię  zak ładow ą . N a  o b ie k t ten  czeka ło  ła ta m i 6 tys. 
p ra c o w n ik ó w  Z a k ła d ó w  C hem icznych, „ In s la lu “ , N adod rzań- 
skiego P rze ds ię b io rs tw a  B u d o w n ic tw a  P rzem ysłowego, poznań ­
skiego „M o s to s ta lu “ , p u ła w s k ie j „C he m o bu d ow y“  o raz l i )  in n y c h  
p rze ds ię b io rs tw  uczestn iczących w  budow ie  ko m b in a tu . S ta ra  
p rzych od n ia  m ieśc i się w  dw óch  p ro w izo ryczn ie  sk leconych  
dom kach , racze j —  b arakach. T ru d n o  w p ro s t opisać ścisk p a n u ­
ją c y  w  poczeka ln i.

—  C H O D Ź M Y  panow ie , o be j­
rz y m y  naszą now ą s iedzibę —  
p o w ita ł nas k ie ro w n ik  p rzychód  
n i M a ria n  H o lic k i.  —  Tego się 
n ie  da opow iedzieć, to  trzeba  
zobaczyć...

D oc ie ram y na te ren  zak ładu , 
gdzie  pow s ta je  c a ły  zespół bu ­
d y n k ó w  soc ja lnych . W ch o dz im y 
do przestronnego p a w ilo n u  no­
w e j p rzychodn i. O gó ln y  w id o k  
w n ętrza  z  e fe k to w n y m  a tr iu m  
pośrodku  może się podobać.

Kroniko wypadków
W C Z O R A J  o k o ło  go dz . 14.45 U 

zb ie g u  u l ic  S ik o rs k ie g o , K o rd e c k ie ­
go  i  B o h a te ró w  W a rs z a w y , s a m o ­
c h ó d  „ W a rs z a w a - p ic k  u p ”  n r  re j.  
M R  1588 ja d ą c  z G u m ie n ie c  u l .  S i­
k o rs k ie g o , p r z y  s k r ę c a n iu  w  &1. 
B o h a te ró w  W a rs z a w y  n ie  u s tą p ił  
p ie rw s z e ń s tw a  p rz e ja z d u  ja d ą c e m u  
w  ty m  s a m y m  k ie r u n k u  t r a m w a jo ­
w i  n r  „ 8 “ , co  d o p ro w a d z iło  d o  zd e ­
rz e n ia . K ie ru ją c a  s a m o c h o d e m  19- 
le tn ia  T e re s a  T .  w y s z ła  c a ło  z g ro ź ­
n e j o p r e s j i ,  n a to m ia s t je j  pa saże r, 
6 3 - le tn i J a n  K  d o z n a ł s k o m p lik o ­
w a n e g o , w ie lo o d ła m o w e g o  z ła m a n ia  
k o ś c i tw a r z y  i  p rz e b y w a  w  s z p ita lu .

K i lk a  p o w a ż n y c h  w y p a d k ó w  w y d a ­
r z y ło  s ię  ta k ż e  n a  d ro g a c h  w o je w ó d z  
tw a . W  K ic k u ,  p o w . S ta rg a rd , na  
p r z y s ta n k u  a u to b u s o w y m  P K S , d o ­
s ta ł s ię  p o d  k o la  p rz y c z e p y  ru s z a ­
ją c e g o  z p r z y s ta n k u  a u to b u s u  p i ja ­
n y  m ę ż c z y z n a , 2 5 - le tn i E d w a rd  S., 
m ie s z k a n ie c  w s i G ra b o w o . P o n ió s ł 
o n  ś m ie rć  n a  m ie js c u . W  L ip ia n a c h ,  
p o w . P y rz y c e , m o to c y k l is t a  W ła d y ­
s ła w  S. s k rę c a ją c  w  b o k  n ie  w s k a ­
z a ł r ę k ą  k ie r u n k u  ja z d y  i  w  k o n ­
s e k w e n c ji  z d e r z y ł s ię  z w y p rz e d z a ­
ją c y m  go  „ W a r tb u r g ie m “ . M o to c y ­
k l is ta  o ra z  d w o je  p a s a ż e ró w  s a m o ­
c h o d u  d o z n a li  p o w a ż n y c h  o b ra ż e ń . 
W  W ie rz b ię c in ie ,  p o w . N o w o g a rd  
w y b ie g ł  n ie s p o d z ie w a n ie  n a  je z d n ię  
i  d o s ta ł s ię  p o d  k o ła  s a m o c h o d u  10- 
le tn i  K r z y s z to f  Z . I  te n  w y p a d e k  
s k o ń c z y ł s ię  c ię ż k im i o b ra ż e n ia m i 
i  s z p ita le m .

W  R E S T A U R A C J I „ Ż e g la rs k a ”  d o ­
s z ło  w c z o ra j d o  p i ja c k ie j  b ó jk i ,  w  
w y n ik u  k tó r e j  d o z n a ł o b ra ż e ń  25- 
le tn i  J a n  Ż . P ie rw s z e j p o m o c y  u -  
d z ie l i l  p o tu rb o w a n e m u  d y ż u r n y  c h i­
r u r g  p o g o to w ia .

G R O Ź N Y  p o ż a r  w y b u c h ł  w c z o ra j 
w e  w s i B ro jc e ,  p o w . G r y f ic e .  P a ­
s tw ą  o g n ia  p a d ła  s to d o ła  i  c z ę ś c io ­
w o  o b o ra  m ie js c o w e g o  r o ln ik a .  Z  
d y m e m  p o s z ły  p ło d y  ro ln e ,  m a s z y ­
n y  ro ln ic z e , 6 s z tu k  b y d ła  i  d ró b . 
S t ra ty  w y n o s z ą  o k . 150 ty s .  z ł .  N ie  
w y k lu c z o n e , iż  p r z y c z y n ą  b y ło  z ło ś ­
l iw e  p o d p a le n ie  p rz e z  n ie  u s ta lo ­
ną  n a  ra z ie  oso bę . D o c h o d z e n ie  w  
to k u .    (ap )

z a c ja  na  o b s z a ra c h  n iz in n y c h  w ie lu  
p r o b le m ó w  z w ią z a n y c h  z g e o g ra f ią  
o ra z  e t n o g r a f ią  T a t r  i  c a ły c h  K a r ­
p a t,  S u d e tó w , a ta k ż e  G ó r  Ś w ię to ­
k r z y s k ic h .  Z a in te re s o w a n ie  t u r y s t y ­
k ą  g ó rs k ą  m ło d z ie ż y  i  z a k ła d ó w  
p r a c y  p r z y b ie r a ło  c o ra z  b a r d z ie j na 
s ile ,  d z ię k i o rg a n iz o w a n y m  p rze z  
O K T G  p r e le k c jo m , f i lm o m ,  w y c ie c z  
k o m  ( ta k ż e  z a g ra n ic z n y m ) , w y s ta ­
w o m  o ra z  c ie k a w y m  g a w ę d o m , k t ó ­
r e  p r o w a d z i ł !  a u te n ty c z n i g ó ra le .  
P o m o c  fin a n s o w a  s z c z e c iń s k ie g o  
o k r ę g u  P T T K  o ra z  W o je w ó d z k ie j 
R a d y  Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  i  
s z k o ln ic tw a  —  p o z w o li ła  u a t r a k c y j ­
n ić  p ro g ra m  s z k o le n io w y .

T a k  w ię c  w  b ie ż ą c y m  r o k u  z b ie ­
g ły  s ię  d w ie  ro c z n ic e  z w ią z a n e  z 
t u r y s t y k ą :  o g ó ln o p o ls k a  — 100-lecie 
p o ls k ie j  t u r y s t y k i  i s z c z e c iń s k a  — 
20-1 e c ie  O K T G .

P o ls k ie  T o w a rz y s tw o  T u r y s ty c z -  
n o - K  ra jo z n a w c z e  w  S z c z e c in ie  o b ­
c h o d z ić  b ę d z ie  w  d n iu  13 i  14 bm . 
s w o je  ś w ię to .  W  p ro g r a m ie  o b c h o ­
d ó w  p rz e w id z ia n o  m . in .  o d c z y t o 
h i s t o r i i  t u r y s t y k i  g ó r s k ie j  o ra z  w y ­
s ta w ę  n a  te n  sam  te m a t  w  Z a m ­
k u  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h , (w y s )

- Z A R Ó W N O  p ro je k ta n t, ja k  i 
w yko na w ca  d a li pop is n ie u d o l­
ności i  n ieso lidnośc i. N ie  w id z i 
m y  w ię c  pow odu, a by  w in o w a j 
cy pow ażnych  us te rek  i  opóź­
n ie ń  pozos ta li a no n im o w i. A  za­
te m  p rz e d s ta w ia m y : a u to r do­
k u m e n ta c ji B iu ro  P ro je k tó w  
B u d o w n ic tw a  P rze m ys łu  C he­
m icznego „P ro ch em “ , g łó w n y  
p ro je k ta n t inż. arch . J. K ra ­
je w s k i, w yko na w ca  —  N ado- 
d rza ńsk ie  P rzeds ięb io rs tw o  B u ­
d o w n ic tw a  P rzem ysłow ego (no­
tabene jeden  z p rzysz łych  uży t­
k o w n ik ó w  o b ie k tu ). A  6 tys. 
p ra c o w n ik ó w  z P o lic  nadal cze­
ka  na sw o ją  p rzychodn ię .

(ław )

— Z u p e łn ie  n ie ź le  — p o ś p ie s z y łe m  
z k o m p le m e n te m  le c z  tu  w ła ś n ie  
p r z e rw a ł m i,  z m a r k o tn ą  m in ą , 
d o k to r  H o lic k i.

—  N ie c h ż e  p a n  s p o jr z y  n a  te n  d a ­
s ze k  z d re w n a  n a d  a t r iu m .  Z g o d n ie  
z n a szym  ż y c z e n ie m  m ia ł b y ć  ze 
s z k lą . T a n ie j to  a p rz e d e  w s z y s tk im  
fu n k c jo n a ln ie .  T u  m a  b y ć  fo n ta n n a , 
k w ie tn ik i,  m o że  n a w e t p a lm y .  P r z y ­
d a ło b y  s ię  tro c h ę  s ło ń c a . P r o je k ­
ta n t  je d n a k  u p a r ł  s ię  p r z y  sw o im , 
Z re s z tą  to  d ro b ia z g ...

W C H O D Z IM Y  do przyszłego 
gab inetu  la ryngo log icznego. U  
wagę p rz y k u w a  od razu  prze 
d z iw n a  g m a tw a n in a  okna , ru r  
ogrzewczych i k a lo ry fe ró w . O k ­
no przeogrom ne, sk ła da  się aż 
z  trzech  poz iom ów . Sęk w  tym , 
że o tw a rc iu  g ó rne j części zapo­
b iega sku teczn ie  p e r fid n ie  
w m on tow a n a  ru ra . D o ln a  część 
o kna  to  sw o is te  k u r io z u m  bu ­
dow lane . O k ie ne k  ty c h  n i o tw o ­
rzyć, n i dom knąć, bo tuż p rzy 
szyb ie  um ieszczono k a lo ry fe ry . 
P om ińm y  in ne  de ta le  w nętrza , 
aby n ie  g m a tw ać obrazu.

—  T a k  je s t  w  k a ż d y m  p o k o ju  — 
u p rz e d z a  m o je  p y ta n ie  k ie r o w n ik  
p rz y c h o d n i.

P rz e c h a d z k a  po  in n y c h  g a b in e ta c h  
p o tw ie rd z a  z d a n ie  g o s p o d a rz a  p r z y ­
c h o d n i. W szę d z ie  le ż  je d n y m  z  g łó w  
n y c h  a k c e n tó w  w n ę tr z a  są r u r y  w y ­
z ie ra ją c e  ze ś c ia n . K o t ło w n ia  to ,  c z y  
p rz y c h o d n ia  le k a rs k a ?

W  g a b in e c ie  ra d io lo g ic z n y m , g d z ie  
ś c ia n y  i  s u f i t  s ta n o w ią  jeszcze  g o łe  
c e g ły , k r ę c i s ię  k i l k u  m u r a r z y  i  i n ­
s ta la to ró w . N ie  m a  co , ła d n ie  p r z y ­
g o to w a li  d o  o d b io ru .

—  N ie  w ie m y ,  j a k  o s ło n ić  te  o k n a
—  d o d a je  d o k to r  H o l ic k i .  —  T u  p rz e  
c ię ż  m u s i b y ć  c ie m n o . W ia d o m o , 
re n tg e n ...

W c h o d z im y  d o  p r a c o w n i d ia g n o ­
s ty c z n e j. T u  z k o le i  p a n u je  n ie m a l 
p ó łm r o k ,  c h o ć  na  d w o rz e  je s t  w ła ­
ś n ie  s ło n e czn a  p o g o d a . N ic  d z iw n e ­
go  — o k n a  la b o r a to r iu m  w y g lą d a ją  
n a  o s ło n ię te  d a c h e m  a t r iu m .  P rz e z  
c a ły  d z ie ń  lu d z ie  b ę d ą  tu  p ra c o w a ć  
p r z y  s z tu c z n y m  ś w ie t le . . .  Iś c ie  k a r ­
k o ło m n a  lo g ik a  p ro je k ta n ta .

— A  te ra z  p ro s z ę  p o s łu c h a ć  — tu  
d o k to r  H o l ic k i  p rz e k rę c a  je d e n  z 
w łą c z n ik ó w  w  śc ia n ie . R o z le g a  s ię 
g łu c h y  ło s k o t,  p r z y p o m in a ją c y  w a r ­
k o t  k i l k u  s i ln ik ó w  s a m o c h o d o w y c h .
— T o  nasza w e n ty la c ja . . .

—  G d y b y  p r z y n a jm n ie j  o d d a li  to  
w  te rm in ie ,  to  z n a c z y  2 la ta  te m u . 
W ów cza s  p a l sześć b r a k i,  c ó ż  s p ie ­
s z y l i  s ię . A le  te ra z .—

Premiera filmy
„W pustyni 

i w puszczy“
S Z C Z E C IŃ S K A  p re m ie ra  no­

wego d w use ry jne go  f i lm u  p o l­
skiego „W  p u s ty n i i w  puszczy“  
w g  znanej pow ieśc i H e n ryka  
S ie nk ie w icza  (scenariusz i re ży­
seria  W ł. S ies ick i) odbędzie się 
w e  w to re k  16 bm . w  k in ie  K os­
mos o  godz. 17.30. W prow adze ­
n ie  w y g ło s i d r  E razm  K uźm a  z 
PW SP w  Szczecinie.

Po raz trzeci...
N IE  W Y K O R Z Y S T A N Y  od w ie  

łu  m ies ięcy k io sk  p rz y  u l. K o ń ­
s k i K ie ra t  (n a jp ie rw  sprzedaw a­
no  tu  ch e m ika lia , p óźn ie j —  p ie  
czywo) zosta ł znów  o tw a r ty . Po 
now n ie , pod  f irm ą  HS I, p ro w a ­
dzona tu  je s t sprzedaż kosm e ty­
k ó w  i  w y ro b ó w  chem icznych  
d la  u ż y tk u  gospodarstwa dom o­
wego.

W Zamku i w Nowogardzie

Koncerty chóru
,,Ave Soł“

z  O K A Z J I  25 -le o ia  d z ia ła ln o ś c i 
Z w ią z k u  Ś p ie w a c z e g o  na  P o m o rz u  
Z a c h o d n im  na  z a p ro s z e n ie  o rg a n iz a ­
to ró w .  p rz y  w s p ó łu d z ia le  Z W  T P P R  
i  W D K . p r z y je c h a ł  d o  S zcze c in a  je ­
d e n  z n a jle p s z y c h  c h ó r ó w  Z w ią z k u  
R a d z ie c k ie g o . C h ó r  K a m e r a ln y  
..A v e  S o ł”  z  R y g i.  w ie lo k r o t n y  la u ­
re a t  k o n k u r s ó w  i  f e s t iw a l i  a m a to r ­
s k ic h  ze s p o łó w  a r ty s ty c z n y c h ,  p r a ­
c u ją c y  p o d  k ie r u n k ie m  sw e g o  d y ­
ry g e n ta  — z a ło ż y c ie la ,  z a s łu żo n e g o  
d z ia ła c z a  k u l t u r y  Z S R R . Im a n ts a  
K o k a  rsa .

D Z IŚ  12 B M ., o  go dz . 20.15 
ro z p o c z n ie  s ię  k o n c e r t  w  S a li  A n n y  
J a g ie l lo n k i  Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o r ­
s k ic h ,  zaś n a s tę p n e g o  d n ia .  13 b m ., 
o go dz . 18 -te j p rz e w id z ia n o  p o w tó ­
rz e n ie  k o n c e r tu  w  N o w o g a rd z ie .

(U p .)

roku .
P R Z E D S T A W IC IE L  n a s z e j r e d a k c j i  

u c z e s tn ic z y ł w  ty c h  d n ia c h  w  s p o t­
k a n iu  in ic ja to r ó w ,  p r o je k ta n tó w  i  
w y k o n a w c ó w  a d a p ta c ji  b u lw a r u  d la  
ru c h u  k o ło w e g o . Z e  s p o tk a n ia  w y n i- r  
k a  je d n o z n a c z n ie : b ę d z i e  g o t o ­
w y .  A  d la c z e g o  sw e g o  czasu  p rz e r  
w a n o  r o b o ty ?  N a  to  p y ta n ie  d y r e k ­
to r  Z N iM M  J . G a n c a rc z y k  o d p o ­
w ia d a  :

—  O d w o ła n o  na s  d o  in n y c h ,  je sz ­
cze p i ln ie js z y c h  p ra c  w  m ie ś c ie . J a ­
k o  re a ln y  te r m in  z a k o ń c z e n ia  r c m o n  
tu  B u lw a r u  P ia s tó w  P o m o rs k ic h  u -  
w a ż a m y  d z ie ń  15 l is to p a d a  b r .

P o  o d e jś c iu  b ry g a d  Z N iM M  p ra ­
c o w n ic y  M ie js k ie g o  Z a rz ą d u  D ró g  i  
M o s tó w  m u s z ą  je szcze  p o k r y ć  je z d ­
n ię  a s fa lte m . Ń a  te g o  ty p u  tra s ie  
je s t  to , że w z g lę d ó w  b e z p ie c z e ń ­
s tw a , n ie o d z o w n e . Z a s tę p ca  d y r e k to ­
ra  M Z D iM  R . Z a w a d z k i t w ie r d z i :

— W y k o n a m y  to  s z y b k o  i  bez t r u d  
n o ś c i, Z N iM M  p o w in ie n  je d n a k  s ta ­
ra ć  s ię  m a k s 5 'm a łn ie  p rz y s p ie s z y ć  
s w o je  r o b o ty ,  b o  w  l is to p a d z ie  b ą d ź  
g r u d n iu  a u ra  m o że  p rz e s z k o d z ić  w  
k ła d z e n iu  a s fa ltu .

—  P o s ta ra m y  s ię  p rz y s p ie s z y ć  —  
o d p o w ia d a  d y r e k to r  J . G a n c a rc z y k .

PO TE J trw a ją c e j k i lk a  m i­
n u t, w y m ia n ie  zdań w yd a w a ło  
się że sp raw a  została z a ła tw io ­
na. N ies te ty , p rze kon a liśm y  się 
raz jeszcze, że nasi inw e s to rzy  
i w y ko n a w cy  lu b ią  sobie je d n a k  
m aksym a ln ie  k o m p lik o w a ć  ży ­
cie. Rozgorza ła  w ię c  trw a ją c a  
k ilk a d z ie s ią t m in u t d yskus ja  na 
tem at... b a lu s tra dy , k tó ra  o ta ­
czać m a b u lw a r. W y k o n a w ­
cy  b a lu s tra d y  —  M ie js k ie ­
m u P rze ds ię b io rs tw u  P ro d u k c ji 
Pom ocn icze j b ra k u je  na ten  cel 
21 ton  s ta li (o ty m  iż  p ro je k t  
p rz e w id u je  budow ę tak iego  o - 
b ie k tu  w ie d z ian o  od począ tku).

C z y  ty m c z a s o w o  n ie  m o ż n a  p o s ta ­
w ić  b a lu s t r a d y  t y lk o  n a  w ę ż s z y m  
o d c in k u  b u lw a r u ,  a re s z tę  z m o n to ­
w a ć  g d y  n a d e jd z ie  s ia l?  O k a z u je  s ię , 
że m o żn a . C zy  je s t  szansa z a s to so ­
w a n ia  z a m ia s t s ta li  in n e g o  m a te r ia ­
łu ?  O k a z u je  s ię , że je s t.

W  c z y m  t k w i  n ro b ie m ?  D la cze g o  
p r o je k ta n t  w e s p ó ł z in w e s to re m  ju ż  
d a w n o  n ie  p o d ję l i  o d p o w ie d n ic h  d e ­
c y z j i?

— P r o je k ta n to w i n ie  z le c o n o  p e ł­
n ie n ia  n a d z o ru  a u to rs k ie g o  n a d  p rz e  
b ie g ie m  p ra c  — w y ja ś n io n o .  (?)

O j,  p a n o w ie  s p e c ja liś c i. . .

S po tkan ie  zakończy ło  się op­
ty m is ty c z n y m  akcentem . In w e ­
storzy, p ro je k ta n c i i  w y k o n a w ­
cy rozeszli się z p rzekonan iem , 
że... p ro b le m u  z b a lu s tra dą  n ie  
ma i  B u lw a r P ias tów  P om or­
sk ich  będzie  udos tępn iony  d la  
ru ch u  jeszcze w  ty m  ro ku . T y l­
ko  o to  nam  w s z y s tk im  chodzi.

(taw o)

Komunikat MPK
W  Z W I Ą Z K U  z p ra c a m i z ie m n y ­

m i p r o w a d z o n y m i n a  u l .  O b r. S ta ­
l in g r a d u  i re m o n te m  s ie c i t r a k c y j ­
n e j n a d  s k rz y ż o w a n ie m  a l. B u c z k a  
i  a ł. W y z w o le n ia  o d  12 b m . go dz . 
23.40 d o  13 b m . go dz . 4.30 l in ie  t r a m  
w a jo w e  n r  1, 2, 3. 4 i  5 b ę d ą  k u r ­
s o w a ły  p o  z m ie n io n y c h  tra s a c h . I . I -  
N IA  N R  1 — z G łę b o k ie g o  p rze z  
B ra m ę  P o r to w ą ,  u l .  D w o rc o w ą . N a ­
b rze że  W e le c k ie  d o  S to c z n i „ W a r -  
s k ie g o ” . I . I N I A  N R  3 — z P o m o ­
rz a n  b ę d z ie  k u r s o w a ła  ty lk o  d o  p l.  
Ż o łn ie r z a :  n a  tra s ie  o d  p l.  Ż o łn ie ­
rza  p rze z  a l. W y z w o le n ia , u l .  K o ł­
łą ta ja ,  A s n y k a . O rz e s z k o w e j. K r a ­
s iń s k ie g o . R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn ik o ­
w e j  do  L a s k u  A rk o n s k tie g o  b ę d z ie  
k u r s o w a ł a u to b u s . L I N I A  N R  4 —  
na  o d c in k u  u l .  P o tu lic k a  — u l.  
W a w rz y n ia k a  z o s ta n ie  z a s tą p io n a  
a u to b u s a m i.  U N I A  N R  5 — z K r z e -  
k o w a  p rz e z  B ra m ę  P o r to w ą .  N a b rz e  

W e le c k ie  d o  S to c z n i R e m o n to ­
w e j.

P o za  ty m  w  n o c y  z 13 n a  14 b m . 
w  g o d z . od  23.40 do  4.30 z p o w o d u
p ra c  s ie c io w y c h  p ro w a d z o n y c h  na  
p l.  K o ś c iu s z k i,  t r a m w a je  l in ia  n r  4 
(n a  o d c in k u  p l.  K o ś c iu s z k i — u l.  
F ry s z ta c k a )  ł  l i n ia  8 (c a ła  tra s a ) 
zo s ta n ą  z a s tą p io n e  a u to b u s a m i.  N a ­
to m ia s t  t r a m w a je  l i n i i  n r  6 w  d n iu  
14 b m . w  g o d z . od  10.30 d o  13 b ę d ą  
k u r s o w a ły  tra s a : G o c ła w  — S to c z ­
n ia  „W a rs k ie g o ”  — D u b o is  — M a l­
c z e w s k ie g o  — p l.  Ż o łn ie y z a  — B r a ­
m a  P o r to w a  —  P o m o rz a n y .
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W i d o w i s k o  za po w ia d a ło  
s ię  n ie z w y k łe . W ąska  w stę  
ga d ro g j o b ra m o w a n e j la ­

sem  w zbudza  pod św ia d om ie  
n ie p o k ó j. J a k  na te j k ilk u m e tro ­
w e j szerokości w stędze  a s fa l­
t u  w y lą d u je  c ię żka  a p rz y  ty m  
n ie z w y k le  szybka  m aszyna bo­
jo w a . J a k  w y s o k im i k w a l i f ik a ­
c ja m i m u s i s ię  le g ity m o w a ć  p i­
lo t?  Ja ką  m u s i posiadać o d w a ­
gę, o pa no w a n ie  i  p re cyz ję  w  
p ro w a d z e n iu  sw e j s re b rn e j b ły ­
s k a w ic y ?  N a  te  p y ta n ia  za k i l ­
k a  m in u t  dadzą  o dp ow ie dź  p i­
lo c i 2 P u łk u  M y ś liw s k ie g o  „K ra  
k ó w “ .

W szys tko  d z ie je  s ię  n ie z w y ­
k le  szybko. Już  w  o d d a li w i ­
d ać  sam olot. B ły s k a w ic z n ie  z b l i­
ża s ie  i  p rzyz ie m ia . Potem  sreb ­
rn y  b o lid  pędzi d a le j w y t ra ­
c a ją c  szybkość. T e ra z  lą d u je  
k o le jn y  m y ś liw ie c . G łu che  u -  
derzen ie . a w ła ś c iw ie  m uśn ięc ie  
z ie m i i  c h m u rk a  sinego  d y m u  
unosząca s ię  sood kó ł. L o tn ic y  
m e ld u ją  s ię  k o le jn o  ja k  na  pa ­
ra d z ie . O g ląd a jący  p ó ź n ie j te  
p o p is y  z a g ra n ic z n i goście po ­
w ie d zą , że to  c y rk  lo tn ic z y , że

je s t w p ro s t rzeczą n ie m o ż liw ą  
b y  do  ta k ie j p e r fe k c ji d osz li 
„ z w y k l i ”  p ilo c i.  U d ow od n ion o  
im  je dn a k , iż są to  „ z w y k l i “  p i­
lo c i i  że ta k  la ta ją  p ilo c i w szy ­
s tk ic h  p u łk ó w  w  Polsce. T rzeba  
tu  je d n a k  dać św ia d ec tw o  p ra w  
d z ie  —  p ie rw s j b y l i  z  2 P u łk u  
M y ś liw s k ie g o  „K ra k ó w “ .

L ą d o w a n ie  na  d rogach  p u b li­
cznych, na  au tostradach , n ie  
zosta ło  p o d y k to w a n e  ch ęc ią  po ­
p is ó w  s p o rto w ych , w ch od z i ono  
do n o rm a lne g o  w y s z k o le n ia  p i­
lo ta  bo jow ego. S ta n o w i dalsze 
d z ia ła n ie  n a  rzecz o bronności 
k ra ju ,  pod n ies ien ia  gotow ości 
b o jo w e j naszego lo tn ic tw a .

G D Y  R O Z M A W IA M  w  2 P u łk u  
L o tn ic t w a  M y ś liw s k ie g o  „ K r a k ó w ”  
o  o s ią g n ię c ia c h  s z k o le n ia  b o jo w e ­
g o , m o i ro z m ó w c y  p o d k r e ś la ją  z 
d u m ą  że p u łk  le g i t y m u je  s ię  n a j ­
le p s z y m  w s k a ź n ik ie m  w y k o r z y s ta ­
n ia  d n ia  lo tó w ,  j a k  to  f o r m u łu ją  — 
n a jw ię k s z ą  l ic z b ą  n a la ta n y c h  g o ­
d z in  n a  1 z m ia n ę  lo tn ic z a .  P rz e ­
k ła d a ją c  n a  p o to c z n e  s fo r m u ło w a ­
n ie  o z n a c z a  to  je d n ą  z n a j le o s z v c h  
o r g a n iz a c j i  p r a c y  n a  lo tn is k u ,  
s p ra w n o ś ć  s łu ż b  n a z ie m n y c h ,  d y ­
s c y p l in ę  i  w y s o k ie  u m ie ję tn o ś c i n i-  
lo tó w .  T o  p r z o d o w n ic tw o  w  W o j ­
s k a c h  L o tn ic z y c h  p r e d e s ty n o w a ło  2

P u łk  do  z o rg a n iz o w a n ia  n a  je g o  
te re n ie  w  t> m  r o k u  S z k o le n ia  d o ­
w ó d c ó w  p u łk ó w  W o js k  L o tń ic z y e h  
i  O b ro n y  P o w ie t r z n e j  K r a ju .

Ż o łn ie r z e  z g o le n io w s k ie j  je d n o ­
s tk i  p r z o d u ją  ta k ż e  w  d z ia ła n ia c h  
s p o łe c z n y c h . P o s ia d a ją  je d n o  z 
p ie rw s z y c h  m ie js c  w  h o n o r o w y m  
d a w s tw ie  k r w i ,  b r a l i  u d z ia ł w  l ic z ­
n y c h  c z y n a c h  s p o łe c z n y c h  na  rze cz  
ś r o d o w is k a ,  o ta c z a ją  s ta łą  o p ie k ą  
m ło d z ie ż  ze s z k ó ł p o d s ta w o w y c h , 
u c z e s tn ic z ą  w  l i c z n y c h  s p o tk a ń  a ch  
z m ło d z ie ż ą  i s p o łe c z e ń s tw e m . M ło ­
d z ie ż  z p o w ia tu  g o le n io w s k ie g o  
czę s to  te ż  g o śc i w  s a l i  h is to r i i  p u ł ­
k u ,  p o d z iw ią  e k s p o n o w a n y  n a  d z ie  
d z iń c u  s a m o lo t,  n a  k tó r y m  to  t y ­
p ie  m a s z y n y  lo tn ic y  p u łk u  w a l ­
c z y l i  je szcze  p o d cza s  I I  w o jn y  ś w ia  
to w e j .

S z e ro k o  r o z w i ja n a  je s t  w  p u łk u  
p ra c a  s z k o le n io w o -p ro p a g a n d o w a . 
N a jle p s z e  w y n ik i  w  r e a l iz a c j i  s zko ­
le n ia  id e o  w o - p o ł i  ty c z n e g o  u z y s k a ła  
g r u p a  p o r .  S te fa n a  O ls z a k a  o ra z  
g r u p a  k p t .  A n to n ie g o  L ip s k ie g o . W 
z a ję c ia c h  W  U M L  u c z e s tn ic z y ło  w ie lu  
o f ic e r ó w .  W  z w ią z k u  z p o p u la r y ­
z a c ją  u c h w a ły  V I  Z ja z d u  P Z P R . 30- 
le c ia  L W P  i  t r a d y c j i  2 p lm  „ K r a ­
k ó w ”  p r z e p ro w a d z o n o  85 s p o tk a ń , 
w  k t ó r y c h  o b o k  ż o łn ie r z y  b r a l i  ta k  
że u d z ia ł  c z ło n k o w ie  ro d z in  w o j ­
s k o w y c h ,  m ło d z ie ż  s z k o ln a  i  s p o ­
łe c z e ń s tw o  c y w i ln e .

W S P Ó Ł Z A W O D N IC T W O  i 
p rz o d o w n ic tw o  b y ło  zawsze do­
cen iane  i  ro z w ija n e  przez do ­
w ó d z tw a  w s z y s tk ic h  szczebli te j

je d n o s tk i. Co c z w a rty  żo łn ie rz  
s łu ż b y  zasadniczej jes t pos iada­
czem  o d z n a k i „W z o ro w y  Ż o ł­
n ie rz “ , liczne  są D ru ż y n y  S łu ż ­
b y  S oc ja lis tyczn e j a jeszcze licz  
n ie jszę  d ru ż y n y  ub iega jące  się 
o  to  m iano . D o tyczy to  także 
K lu c z y  S łu żby  S oc ja lis tyczn e j. 
Duże znaczenie  p rz y p is u je  się 
z d o b y w a n iu  ty tu łó w  k la sow ych  
s p e c ja lis tó w  ja k .  ró w n ie ż  zdo­
b y w a n iu  d ru g ic h  specja lnośc i.

Z  w y ró ż n ia ją c y c h  s ię  p ilo tó w  
■należy m. in . w y m ie n ić  o fic e ­
ró w : Z b ig n ie w a  K lo ca . Z b ig n ie ­
w a  B oczu la  i  Ryszarda  K rz e ­
sze w skiego, Ja cka  C e m b rzyń - 
skiego, S ta n is ła w a  P odgajnego. 
M ieczys ła w a  L ew czu ka  i  R o­

m u a lda  Podgórskiego. W a rto  te ż  
p rzyp om n ie ć , ¿e d łu g o le tn ią  s łu ż  
bą w  p u łk u  le g ity m u ją  się ta ­
cy  o fic e ro w ie  ja k :  S ta n is ła w  
F lo rcza k . Z y g m u n t P ią te k . Cze­
s ła w  N apo ra  i Z b ig n ie w  B ie d ­
rz y c k i.

2 P u łk  L o tn ic tw a  M y ś liw s k ie ­
go „K ra k ó w -  s ta c jo n u ją c y  na. 
Z ie m j S zczecińsk ie j dobrze  s trze  
że po lsk iego  n ieba . Jego p ilo c i 
będący w  s ta ły m  p og o to w iu  bo­
jo w y m  g o to w i są w  ka żde j 
c h w il i  d o  s ta rtu , na w y p a d e k  
g dyby  n iep roszony gość n a ru ­
szy ł obszar p o w ie trz n y  k ra ju ,, 
lu b  g dyby  z b liż y ł s ię  do n ie ­
go w  sposób w s k a z u ją c y  n a  
w rog ą  d z ia ła lność . (w it)

ZR U D Z IA Ł E , s tra to w a n e
gąs ie n ica m i p o ja zd ów  
pan ce rnych  po la  po ligo n u . 

P o ry te  l in ia m i o kop ów , w zm o c­
n io n e  sch ro na m i b o jo w y m i i 
s ta n o w is k a m i dow odzen ia . W  
ty c h  n a tu ra ln y c h  w a ru n k a c h  la ­
te m  i  z im ą  doskona lą  sw e u -  
m ie ję tn o ś c i żo łn ie rze  W o jska  
P olsk iego . D a w n o  ju ż  m in ę ły  la  
ta , gdy p iech o ta  c h o d z iła  na 
p iecho tę . D z iś  n ieco  ̂ inaczej w y ­
g ląda  a ta k  i p rze ła m a n ie  p ozy- 

. c j i  n ie p rz y ja c ie la .
Zza w zgórz, z  u k ry c ia  w y ta ­

c za ją  s ię  po ja zd y  pancerne  z  
za m o n to w a n y m i sprzęż/ooym i 
d z ia ła m i p rz e c iw lo tn ic z y m i ste­
ro w a n y m i ra d a re m . C h ro n ić  bę­

dą one  n ac ie ra ją ce  o d d z ia ły  
p rzed  napadem  z p ow ie trza . 
S zybk ie  s k o ty  i  c z o łg i rusza ją  
nap rzód . P o w ie trz e  aż d rg a  od 
h u k u  w y s trz a łó w . O gień  p ro ­
w adzą  czo łg i, zanoszą s ię  ja zgo ­
tem  d z ia łk a  i k a ra b in y  m aszy­
n ow e  w o zów  b o jo w ych  p iecho ty . 
W  p e w n y m  m om encie  sk o ty  sta 
ją , w y s y p u ją  s ię  z n ic h  s p ra w ­
n ie  f ig u r k i żo łn ie rzy . Za lega ją , 
a le  ty lk o  po to  by rozoocząć 
og ień  z  pos iadane j b ro n i. Z  ja z ­
gotem  lecą w  k ie ru n k u  „ w r o ­
ga“  p o c is k i z  d z ia łe k  bezod- 
rz u to w y c h , z  w y rz u tn i p rz e c iw ­
pan ce rnych  p oc iskó w  k ie ro w a ­
n ych , zanoszą się a u to m a ty . Ce­
le  zo s ta ją  zn iszczone. Z  ta rc z  po

z o s ta ją  d rza zg i. P odc iąga ją  sko­
ty . R ó w n ie  s p ra w n ie  żo łn ie rze  
z a jm u ją  w  n ic h  m iejsca. A ta k  
na następne l in ie  „n ie p rz y ja ­
c ie la “  trw a .

D o w ó dcy  k ie ru ją c y  ćw icze n ia ­
m i s tw a rz a ją  różne  sy tua c je  bo­
jo w e . O to  n ac ie ra jące  o d d z ia ły  
a ta k u ją  sa m o lo ty , w ychodzą  na ­
p rz e c iw  k o n tra ta k i w zm ocn ione  
b ro n ią  pancerną , n a tra f ia  się 
na  p o ła  m ino w e , ro w y  p rz e c iw - 
czo łgow e. N a w szystko  je s t spo­
sób. W p ro w a d za  się o d w o d y  
p rze c iw p an ce rne , d rogę  przez 
m in y  to ru ją  c z o łg i ze s p e c ja ln y ­
m i t ra ła m i,  ro w y  p o ko n u ją  c z o ł­
g i i  sk o ty  pi-zez b łyska w iczn ie  
p o ło żo ny  m ost, k tó ry  dostarcza 
sam obieżne  urządzenie.

O P O Z IO M IE  i  te m p ie  m e c h a n i­
z a c j i  n a s z e j a r m i i  n ie c h  ś w ia d c z ą  
n a s tę p u ją c e  d a n e : w  1939 r o k u  na  
je d n e g o  ż o łn ie r z a  p rz y p a d a ło  n ie  
w ię c e j  n iż  0,2 k o n ia  m e c h a n ic z n e g o , 
w  1986 o k o ło  4 K M ,  a w  1970 r o k u  
o k o ło  5 K M . N a  100 ż o łn ie r z y  p r z y ­
p a d a  o k o ło  20 r ó ż n y c h  m a s z y n  b o ­
jo w y c h .  W z ro s ła  p o n a d to  ja k o ś ć  s y ­
s te m u  u z b r o je n ia  i  w y p o s a ż e n ia  
te c h n ic z n e g o  o ra z  s t r u k t u r y  te g o  
s y s te m u  i  je p o  e f e k ty w n o ś c i .  L u d o ­
w e  W o js k o  P o ls k ie  w  s w e j t r z y d ^ o  
s to le tn io j  h i s t o r i i  p rz e s z ło  o rz e z  k i l ­
k a  p r o g ó w  te c h n ic z n e j r e k o n s t r u k ­

c j i  m o to r y z a c j i ,  u p a n c e r n ie n ia ,  ra -  
k ie t y z a c j i ,  e le k t r o n iz a c j i ,  w re s z c ie  
a u to m a ty z a c j i  i u n o w o c z e ś n ie n ia  sy 
s te m ó w  k ie r o w a n ia  i  d o w o d z e n ia  
s i ła m i z b r o jn y m i.

N a  u k s z ta ł to w a n ie  s ię  w y s o k ie g o  
p o z io m u  o r g a n iz a c y jn e g o  te c h n ic z ­
n e g o  i  b o jo w e g o  n a szeg o  w o js k a  de 
c y d u ją c y  w p ły w  m ia ła  je g o  k a d ra . 
D z ię k i w y s i łk o m  p a r t i i  i  s p o łe c z e ń ­
s tw a , w y s i łk o m  r e s o r tu  o b r o n y  n a ­
r o d o w e j ,  w s p ó łp r a c y  i  p o m o c y  
p a ń s tw  s o ju s z n ic z y c h  p o w s ta ła  s ieć 
w y ż s z y c h  u c z e ln i w o js k o w y c h  o -  
b e jm u ją c a  14 o ś ro d k ó w  n a u k o w y c h , 
7 in s ty t u tó w  : 6  o '  '5> .ó w  n a u k o w o -  
b a d a w c z y c h  o ra z  s y s te m  »vr\isko - 
w e g o  s z .k o ln ic tw a  ś re d n ie g o  i  p o a - 
s ta w o w e g o  (34 s z k o ły  c h o rą ż y c h  i  
p o d o f ic e r ó w ) .  N asze  u c z e ln ie  i  oś- 
ś r o d k i  n a u k o w o -b a d a w c z e  m o g ą  
s ię  p o s z c z y c ić  w s p a n ia ły m i o s ią ­
g n ię c ia m i w  r o z w o ju  t e o r i i  i  p r a k ty  
k i  ż y c ia  w o js k o w e g o .  W ie le  ty c h  
o s ią g n ię ć  z p o w o d z e n ie m  s p o ż y tk u ­
je  na sza  g o s p o d a rk a  n a ro d o w a .

W o js k o  je s t  p o w a ż n ą  s z k o łą  w y ­
c h o w a n ia  o b y w a te ls k ie g o  i  p r z y c z y ­
n ia  s ię  w y d a tn ie  d o  p o d n ie s ie n ia  
o o z io m u  p r a c v  z  m ło d z ie ż ą  w  s k a ­
l i  c a łe g o  k r a ju .  S y s te m  w y c h o w a ­
n ia  o b y w a te ls k ie g o  s ta n o w i n ie o d ­
łą c z n ą  część s y s te m u  s z k o le n ia  n a ­
s z y c h  s i ł  z b r o jn y c h .

N ie  p r z y p a d k ie m  p rz e d s ta w ic ie le  
s ta rs z e g o  p o k o le n ia  od  la t  m ó w ą  
— w o js k o  o d m ie n n o  c b ’ « p a k a . 
W d r o - p p ip  d o  d " s e y o ! in v .  
d z ia ła ln o ś c i za  w ła s n e  p o s tę p o w a n ie  
i  d z ia ła n ie  k o le g ó w  ro z s z e rz e n ie  ho

r y z o n tó w  p o l i t y c z n y c h ,  s p o łe c z n y c h  
i z a w o d o w y c h  to  e le m e n ty  k tó r e  
w p a ja n e  m ło d e m u  c z ło w ie k o w i 
p rz y n o s z ą  e f e k ty  w  je g o  p ó ź n ie j ­
s z y m  ż y c iu .  W y s o k a  ś w ia d o m o ś ć , 
d o  k tó r e j  d ą ż y  s ię  w  w o js k o w y m  
w y c h o w a n iu ,  p o z w a la  ż o łn ie r z o w i 
na  ła tw ie js z e  z n o s z e n ie  t r u d ó w ,  po ­
m a g a  w  z d y s c y p l in o w a n iu  i  o p a n o ­
w y w a n iu  k w a l i f i k a c j i  i  n a w y k ó w  
b o jo w y c h .

Ż O Ł N IE R Z E  12 D y w iz j i  Z m e ­
ch an izo w a ne j im . A rm i i  Lud o ­
w e j, o k tó ry c h  w  Szczecinie m ó ­
w i się „n a s i żo łn ie rze  * a o ic h
/ . W ią z k a  v u k t , y „ i . a . £ i s a  d y
w iz ja “ , re p re z e n tu ją  w y s o k i po 
z io m  w yszko le n ia  bo jow ego i po 
lityczn eg o . D ysp on u ją  też dos­
ko n a ły m  u zb ro je n ie m . Ic h  go- 
tow ość> b o jo w a  je s t rę k o jm ią  
naszego spoko jnego  poko jo w e go  
życia , naszej o w o cn e j p ra cy . 
In ic ja ty w y  je dn o s te k  te j d y w i­
z ji,  a dotyczące u m a cn ia n ia  go­
tow ośc i b o jo w e j, p ra c y  społecz­
n o -w y c h o w a w c z e j i  gospodarnoś 
c i, znane są w  c a łym  W o js k u  
P o lsk im . D y w iz ja  i  je j  je d n o s t­
k i  p rz o d u ją  w  w ie lu  d z ie d z i­
nach  sp ra w no śc i i  życ ia  w o js k o ­
w ego w  P o m o rsk im  O kręgu  
W o js k o w y m  i  w  W o js k u  P o l­
sk im . (w it )

Z T E G O  Z A P R O S Z E N IA  
tru d n o  b y ło  n ie  sk o rz y ­
stać. Podczas p o b y tu  o - 

k rę tó w  M a g n a c k i W o je n n e j w  
Szczecin ie  z fla g o w y m  o k rę te m  
O R P  „W a rs z a w a “  dow ódca, w i ­
c e a d m ira ł L u d w ik  Janczyszyn  
z a p ro s ił p rz e d s ta w ic ie li re d a k ­
c j i  w  c e lu  d ok ła d n ie jsze g o  za ­
p ozn an ia  s ię  z  życ ie m  za łog i, 
p ra cą  i  szko len iem  poszczegól­
n y c h  d z ia łó w  je d n o s tk i, na  k ró t ­
k i  re js.

W  śro d ku  nocy o  w yzn aczo ­
n e j porze  m e ld u je m y  s ię  z  fo ­
to re p o rte re m  na  b u rc ie  „W a r ­
szaw y“ . Potężna s y lw e tk a  n isz ­
c zyc ie la  w y ra ź n ie  o d c in a  saę na 
t le  o ś w ie tlo n y c h  u rządzeń  i  za ­
b ud ow ań  p o r tu . P rz y jm u je  nas 
o f ic e r  w a c h to w y , p rz y d z ie la ją  
m łodego  i rz u tk ie g o  o fice ra , 
k tó r y  p rzez c a ły  czas p o b y tu  na  
o k rę c ie  będzie  n am  to w a rzyszy ł, 
p o k a z y w a ł i  o b ja ś n ia ł p racę 
s k o m p lik o w a n y c h  u rządzeń  e le ­
k tro n ic z n y c h . m aszyn, napędu 
g łów ne g o, w yposażenia  b o jo w e ­
go i a r ty le ry js k ie g o .

P IE R W S Z E  W R A Ż E N IE  —  to  n ie ­
u s ta n n y  Szum  o r a c u ją c y c h  a g re g a ­
tó w  i  u rz ą d z e ń  łą c z n o ś c i.  T r u d n o  
n a z w a ć  g o  n a w e t  s z u m e m . R a c z e j 
to  s o ^ e u f ic z n a  m e lo d ia ,  d o  k t ó r e j  

-sz* t>i*n s ie  n rzvz» w cz ->  ja m y ,  a  p rz e ­
w o d n ik  n a sz  o k r e ś la  ją  m ia n e m  r y t ­

m u  o k r ę tu .  P o  s t r o m y c h  s c h o d a c h  
d o s ta je m y  s ię  n a  g ó r n y  p o k ła d  d o  
k a b in y  n a w ig a c y jn e j ,  k tó r a  tu ,  na  
o k r ę c ie  n a z y w a  s ię  g łó w n y m  s ta ­
n o w is k ie m  d o w o d z e n ia , w  p ó łm r o ­
k u ,  ja r z ą  s ię  t y l k o  s ła b y m  ś w ia t łe m  
z e g a ry  u rz ą d z e ń  k o n t r o ln o - p o m ia ­
r o w y c h ,  s y lw e t k i  o f ic e r ó w  i  m a r y ­
n a r z y  p o c h y la ją  s ię  w  s k u p ie n iu .  
W s z y s c y  p r z y  s w o ic h  s ta n o w is k a c h ;  
te le g r a f ie  d o  s i ło w n i ,  u rz ą d z e n iu  
s te ro w y m , u r z ą d z e n ia c h  u t r z y m u ją ­
c y c h  łą c z n o ś ć  z  p o s z c z e g ó ln y m i p o ­
m ie s z c z e n ia m i,  s ta n o w is k a m i m a ­
n e w r o w y m i  i  b o jo w y m i  o k r ę tu .  O f i ­
c e r  n a w ig a c y jn y  p o c h y la  s ię  n a d  
m a p ą , s p ra w d z a  g łę b o k o ś c i t r u d ­
n ie js z y c h  p r z e jś ć , r o d z a j  ś w ia te ł  i  
o z n a k o w a n ia  t o r u  w o d n e g o .

P o d c h o d z ą  h o lo w n ik i  je d e n  z  
d z io b u ,  d r u g i  z  r u f y ,  p o d a ją  h o l.  
M a r y n a rz e  w c ią g a ją  n a  p o k ła d  t r a p .  
O k r ę t  rz u c a  c u m y  i  s z p r in g i .  P o ­
w o l i  n a p in a ją  s ię  h o le . N a jp ie r w  
r u fa ,  p ó ź n ie j d z ió b  o d r y w a ją  s ię  
od  n a b rz e ż a , ro ś n ie  p rz e s trz e ń  w o d ­
n a  d z ie lą c a  o k r ę t  o d  lą d u .  H o lo w ­
n i k i  w y c ią g a ją  s ta lo w e g o  k o lo s a  na  
sze rszą  w o d ę . W  r o z w id le n iu  k a ­
n a łu  p o r to w e g o  n a s tę p u je  o d w ró c e ­
n ie  je d n o s tk i ,  d z m b e m  w  k ie r u n ­
k u  Z a le w u ,  n a  p e łn e  m o rz e . Jesz ­
cze  p rz e z  k i l k a  c h w i l  k o r z y s ta m y  
z  p o m o c y  „ C y k lo p a ”  1 „ N ie d ź w ie ­
d z ia ”  i  o k re *  m s z a  d a le j  s a m . M a ­
s z y n y  p r a c u ją  w  J ę z y k u  r e g u la m i­
n ó w :  „ u w a g a  n a p rz ó d ” . S t e r n ik  sze ­
r z e j  s ta je  n a  n o g a c h , p o w ta r z a  k o ­
m e n d ę  „ le w o  15” . M  ja m y  n a b rz e ­
ża s to c z n i,  h u t y ,  p a p ie rn i  I z a k ła ­
d ó w  c h '>,‘yi!c » r iv c h .  w y c h o d z - m y  na  
Z a le w .  N a  o k r ę c ie  czas  o d m ie rz a ­
ją  w a c h ty ,  o d  s łu ż b y  d o  o d p o c z y n ­
k u ,  o d  z a ję ć  s p e c ja l is ty c z n y c h  d o  
k o le jn e g o  p o s i łk u .

C a ła  z a ło g a  — m ó w i na sz  p rz e ­
w o d n ik  — m a  ś c iś le  w y z n a c z o n e  
r o le .  W s z y s c y  m a r y n a rz e ,  p o i a f -  
c e r o w ie  i  o f ic e r o w ie  p r z y p is a n i są 
d o  p o s z c z e g ó ln y c h  d z ia łó w  o k r ę to ­
w y c h :  n p .  d z ia ł  e le k t r o m e c h a n ic z ­
n y  m a  za z a d a n ie  za b e zp  e c z y ć  r u c h  
i  f u n k c jo n o w a n ie  ca łe g o  o k r ę tu ,  
d z ia ł a r t y le r y j s k i ,  b r o n i  p o d w o d n e j,  
k w a te r m is t r z o w s k i ,  z d r ó w ‘.a . c h e ­
m ic z n y ,  łą c z n o ś c i i  o b s e r w a c j i ,  n a ­
w ig a c y jn y  —  ja k  sam e n a z w y  w s k a ­
z u ją  z a jm u  ja  s ię  o b s łu g ą  b r o n i  i 
p e w n y c h  ś c iś le  o k r e ś lo n y c h  u r z ą ­
d z e ń  c z y  c z y n n o ś c i.  O p ró c z  te g o  
c a łą  z a ło g ę  o b o w ią z u ją  tz w .  r o z k ła ­
d y  a la rm o w e  n p .  m a n e w r o w y ,  b o ­
jo w y .

C zas s łu ż b y  i  o d p o c z y n k u , g d y  o -  
k r e t  j ^ s t  w  r u c h u ,  w v z n a c z a ja  2 
c z te ro g o d z in n e  w a c h ty .  W  m a r y n a r ­
s k im  ję z y k u  n a z w a n e : p o d w a e h ta  
—  to  ta  k tó r a  o b e jm u je  s łu ż b ę , w a ­
c h ta  —  p e łn ią c ą  s łu ż b ę  i n a d w a c h -  
ta  —  p o  s łu ż b ie . P o dcza s  w y k o ­
n y w a n ia  z a d a ń  b o jo w y c h  z a ło ra  
d z ie l i  s ie  je s z c -e  n a  p ra w ą  i  le w ą  
b u r tę .  G d y  ć w ic z e n ia  t r w a ją  d łu ż e j  
je d n a  b u r ta  n o .  p ra w a  o d p o c z y w a , 
a le w a  o b s łu g u je  w s z y s tk ie  u r z ą ­
d z e n ia  z w ią z a n e  z  ru c h e m  i  g o to ­
w o ś c ią  b o jo w ą .

R o z m o w ę  p r z e ry w a  m e ta l ic z n y  
s tu k  w  g ło ś n ik u  i  s ło w a :

—  Z b ió r k a  b a k o w y c h  p rz e d  k u c h ­
n ią ,  w y d a w a n ie  ś n ia d a n ia .

T o  te ż  s p e c y f ic z n y  p o d z ia ł,  t y m  
ra z e m  n a  p o m ie s z c z e n ia . W  k a ż d y m  
z  p o m ie s z c z e ń , w  k tó r y c h  m ie s z k a  
d o  k i lk u n a s tu  m a r y n a r z y  w y z n a ­
c z o n y  je s t  je d e n  b a k o w y  (o d  b a ­
k ó w  n a  p o s i łk i)  p rz y n o s z ą c y  z  k u c h

n i  d la  s w o ic h  k o le g ó w  ś n ia d a n ia , 
o b ia d y  i  k o la c je .  Ś n ia d a n ie  je s t  o 
g o d z . 7, o b ia d  o  12, k o la c ja  o  18, 
a  p o s i łe k  n o c n y  m ię d z y  22—24.

„W A R S Z A W A “  w eszła  w  
g łó w k i K a n a łu  P iastow skiego. 
Zarządzono  a la rm  m a n e w ro w y . 
O k rę t za cum ow a ł w  w yznaczo ­
n y m  m ie jscu  p o r tu  w o jennego  
w  Ś w in o u jś c iu . M a ry n a rz e  i  o - 
f ic e  ro w ie  w  g a lo w y c h  m u n d u ­
rach  p rz y g o to w y w a li s ię  do  z e j­
ścia na la d . T u  w  p o rc ie  w o  ea 
n y m  w  Ś w in o u jś c iu , no  zakon 
czen ia  ćw iczeń  b a jo w y c h  na 
B a łty k u  i  w iz y ty  w  Szczecinie 
m a ry n a rz e  m ie li z m ie rz y ć  s ię  
Dodcz^s za w o d ó w  s p o rto w ych , 
w a lc z y ć  o  p ry m a t g a rn izo n u  
św in o u jsk ieg o , gdyńsk iego , n i­
szczyc ie li, t ra ło w c ó w  i  ścigaczy.

O trz y m a liś m y  zaproszenie  na

zaw ody. W śród  k ilk u n a s tu  k o n ­
k u re n c ji w y b ra liś m y  k i lk a  O -  
g lądaJiśm y p łe tw o n u rk ó w , k tó ­
rz y  pod w odą  w y s z u k iw a li i  o b d  
n a li k o lo ro w e  p ła w y , rega ty  ło ­
d z i w io s ło w y c h , sz ta fe tę  na  po ­
z io m e j l in ie  ro zp ię te j nad  w o -. 
dą. w a łk i na bom ie, m ecz p i łk i  
nożnej p om ięd zy  zespo łam i Swi 
n o u jśc ia  i G d y n i. Czas nasze j 
w iz y ty  w ś ró d  m a ry n a rz y  O R P  
„W a rs z a w a ”  d ob ie ga ł końca . N i«  
b y ł to  może ty p o w y  dz ień  m a ­
ry n a rs k i ego tru d u  i o d p o w ie ­
d z ia ln e j s łu żby  na m orzu , a le  có ił 
—  n ie  zawsze s ię  s trze la , p ro ­
w a d z i g ry  w o je nn e , u czes tn iczy  
w  m a n ew rach . C y t io  dz ień , g d y  
m a ry n a rz e  s p o tk a li s ię  ze spo­
łeczeństw em . Z a dz ie rzg n ię to  m oo 
ną  i  serdeczną w ię ź  z  lu d ź m i 
p ra c y  naszego re g ion u . (A g )
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P R Z Y S IĘ G A  w  S ie lcaćh  nad  O ką  —  ro k  1943.

q  P A Ź D Z I E R N I K A  —
|  D z ień  W o js k a  P olsk iego  

—  p rz y w o d z i nas p a m ię ­
c ią  do p ó l b ite w n y c h  pod Le^ 
n ino . N a  z ie m i ra d z ie c k ie j bo­
w ie m  s fo rm o w a ła  się, a potem  
p rzesz ła  chrzest b o jo w y  1 D y ­
w iz ja  P ie cho ty  im . Tadeusza 
K o ś c iu s z k i.

D Z IE Ń  T E N  je s t n ie  ty lk o  
p rz y p o m n ie n ie m  h is to ryczne go  
fa k tu  w y s tą p ie n ia  re g u la rn y c h  
o d d z ia łó w  lu d o w y c h  s ił z b ro j­
n y c h  na fro n c ie  n a jw a ż n ie j­
s z y m  d la  losów  P o ls k i i  E u rop y  
le cz  s ta n o w i sy m b o l o szer­
szym  znaczeniu. Z  b itw ą  pod 
L e n in o  w ią że  s ię  n o w y  k s z ta łt 
s to s u n k ó w  p o ls k o -ra d z ie c k ic h  
o p a rty c h  na  p rz y ja ź n i i  b ra ­
te rs tw ie  b ro n i na  p la t fo rm ie  
^w spólne j id e i.

P e łną  c h w a ły  d rogę  ż o łn ie rz y  
lu d o w e j a rm ii k u  n o w e j Polsce 
■wytyczały d a le k o w z ro c z n y  p ro ­
g ra m  i  d yn a m ic z n a  dz ia ła ln o ść  
P o ls k ie j P a r t i i R o bo tn icze j, k tó  
ra  w  w a lce  o  w y z w o le n ie  spo­
łeczne  i  n a rod ow e  n a w ią z y w a ­
ła  do  c h lu b n y c h , pos tępow ych  
i  re w o lu c y jn y c h  t ra d y c j i n a ro ­
d u  i  oręża polskiego.

B O J O W E  S Z T A N D A R Y  L u d o w e ­
g o  W o js k a  P o ls k ie g o  o k r y w a ła  ju ż  
p rz e c ie ż  s ła w a  C e d y n i,  G ło g o w a , 

P s ie g o  P o la  i  G r u n w a ld u .  O d d z ia ­
łó w  S . C z a rn ie c k ie g o , T . K o ś c iu s z ­
k i ,  J . B e m a , J .  D ą b ro w s k ie g o ,  ż o ł­
n ie r z y  W ie lk ie j  R e w o lu c j i  P a ź d z ie r ­
n ik o w e j .

S ła w a  z ro d z o n a  w s z ę d z ie  ta m , 
g d z ie  łą c z y ła  s ię  w a lk a  o p o s tę p  spo  
le c z n y  i  w o ln o ś ć  n a ro d ó w .

Z  h o n o re m  n ie ś l i  s w e  b o jo w e  
s z ta n d a r y  ż o łn ie r z e  1 i  2 A r m i i  

i u k U i g u ,  s W ia d o m i s"Wej 
h is to r y c z n e j  m is j i .  U  w r ó t  k r a ju  w  
l ip c u  1944 r .  n a d  T a n w ią  i  B u g ie m  
m ę ż n ie  w a lc z y l i  p o ls c y  a r ty le r z y ś c i  
w s p ie ra ją c  s w y m  o g n ie m  w y z w o l i -  
c ie ls k ą  A r m ię  R a d z ie c k ą .

W k ro c z e n ie  d o  u m ę c z o n e g o  i z n i ­
s z czo n e g o  o k u p a c ją  k r a ju  o tw ie ra  
n o w ą  k a r tę  w  h i s t o r i i  lu d o w y c h  s i ł  
S b ro jn y c h .

Z  p o łą c z e n ia  lu d o w e j  p a r ty z a n tk i  
•— A r m i i  L u d o w e j  i  P o ls k ie j  A r m i i  
w  Z S R R  p o w s ta je  o d ro d z o n e  I .u d o -  
p e  W o js k o  P o ls k ie ,  p o w o ła n e  d o

Wolność p rz n m n a
na isfrzach bagnetów

ż y c ia  p rz e z  K r a jo w ą  R a d ę  N a r o d o ­
w ą .

Ż o łn ie r z e  1 A r m i i  W P  w a lc z ą  o 
z u o n y c ie  p r z y c z ó łk ó w  n a u  W  .s ią .
T o c z ą  b o je  p o d  P u ła w a m i i  D ę b ­
l in e m ,  W a r k ą  i  M a g n u s z e w e m , s.<ąd 
r u s z y ła  za n ie s p e łn a  p ó ł  r o k u  w y ­
z w o le ń c z a  o le n s y w a .  P o  z d o b y c iu  
P r a g i,  p r a w o b r z e ż n e j d z ie ln ic y  W a r ­
s z a w y , ż o łn ie r z e  1 A r m i i  W V  n .o są  
p o m o c  w a lc z ą c e j s to l ic y .  W  ty m  
cza s .e  f o r m u ją  s ię  n o w e  o d d z ia ły  k iego . 
IX A r m i i  W o js k a  P o ls k ie g o . ¿ p w

S ty c z e ń  1945 r o k u  p r z y n o s i n o w y

ra w s k im  na jeźdźcą  u w ie ń czo - s ią tk i tys ię cy  p a r ty z a n tó w  
n e j o s ta tecznym  zw yc ię s tw e m  i  ż o łn ie rz y  L u d ow eg o  W o js k a  Pol

skiego. Z k r w i przez n ic h  p rze ­
la n e j w y ro s ła  n ow a  L u d o w a  
P o lska , o w o ln o śc i k tó re j m a ­
rz y l i żo łn ie rze  p o lscy  w a łczą cy  
na  w s z y s tk ic h  fro n ta c h  i  p a r­
ty z a n c k ic h  sz lakach , na m orzu  

w  p o w ie trz u , n a  w szys tk ich  
f ro n ta c h  d ru g ie j w o jn y  ś w ia to -

p o w s ta n ie m  L u d ow eg o  P ań s tw a  
P o lsk iego  w  s p ra w ie d liw y c h  
g ra n ica ch  na  O drze, N ys ie  Ł u ­
ż y c k ie j i  B a łty k u  o de gra ła  
w szechs tronna  pom oc i p o p a r­
c ie  ze s tro n y  Z w ią z k u  R adziec- 

N ig d y  n ie  za po m n im y , 
b o jach  z  faszys to w sk im

e ta p  w y z w o le ń c z y c h  ‘ w a lk i '^ Z o in ie -  o kup an tem  oddało  swe życ ie  na w e j. 
r z o m  p o ls k im  p r z y p a d a  w  u d z ia le  nasze j z ie m i sześćset tys ięcy
Ww Wp ó lS u ’ t t rSw S 'o w c a n il toc,., K & n ie rz y  ra d z ie c k ic h  o ra z  d z ie - P p łk  Z b ig n ie w  C Z E R N IA W S K I
b o je  p o d  B y d g o s z c z ą , a n a s tę p n ie  
p o  p r z e k ro c z e n iu  d a w n e j  g r a n ic y  
w  r e jo n ie  Z lo to w a  n io s ą c  w o ln o ś ć  
Z ie m i  P o m o r s k ie j .

T y s ię c y  o f ia r  w y m a g a  p r z e ła m a ­
n ie  h i t le r o w s k ic h  f o r t y f i k a c j i  W a ­
łu  P o m o rs k ie g o  je g o  p o z y c j i  r y g lo ­
w e j ,  z d o b y c ie  K o ło b rz e g u  i  K a m ie ­
n ia  P o m o rs k ie g o .

D w u m ie s ię c z n e  w a lk i  u w ie ń c z o n e  
z o s ta ją  w y z w o le n ie m  G d y n i  i  G d  u i  
s k a , K o ło b rz e g u , d o jś c ie m  d o  B a ł t y  
k u  i  p o n o w n y m  h is to r y c z n y m  z a ś lu ­
b ia n ie m  g o , a  n a s tę p n ie  z a c ią g n ię ­
c ie m  s t r a ż y  n a  b rz e g u  O d r y  i  m o ­
rz a .

K w ie t n io w e  d n i  p ro w a d z ą  ż o łn ie ­
r z y  p o ls k ic h  s ta r y m  p ia s to w s k im  
o b r o n n y m  s z la k ie m , p ro w a d z ą  ta m , 
g d z ie  p r a w ie  p rz e d  ty s ią c e m  la t  
s to c z o n o  p : ',»w szą  I . t e r y  csn ą  b i t -  
v .a . >® u C e d y n ią . S tą d  w ła ś n ie ,  sp o d  
S ie k ie r e k  ru s z ą  w  o s ta tn ią  z w y ­
c ię s k ą  o p e r a c ję  —  o p e ra c ję  b e r l iń ­
s k ą . B io r ą  w  n ie j  u d z ia ł j u ż  d w ie  
a r m ie .  W a lc z ą  o n e  n a  p o la c h  B r a n ­
d e n b u r g i i  i  Ł u ż y c .

K o ś c iu s z k o w c o m  p r z y p a d a  w  u -  
d z ia le  z a t k n ię c ie  n a r o d o w y c h  s z ta n ­
d a r ó w  n a  g r u z a c h  B e r l in a .

Ż o łn ie r z e  I I  A r m i i  W P  n io s ą  w o l ­
n o ś ć  b r a tn ie j  C z e c h o s ło w a c ji.

W  D N IU  ż o łn ie rs k ie g o  ś w ię ­
ta  zd a je m y  sobie sp raw ę, że za­
sadn iczą  ro lę  w  w a lc e  z  h i t le -  Ź O  ł .N IE R Z Ę  P O L S C Y  id ą  do s z tu rm u  pod  L e n in o . (C A F -a rc h .)

*  *

*

I PRZYSZŁA WIOSNA.
Pamiętna wiosna 1943 
roku. Po mroku klęski 

wrześniowej, czasie tułaczki i 
wygnania, przyszła wiosna 
nad Okę do siełeckiego obo­
zu. Wczorajszy tułacz stawał 
się żołnierzem polskiej arm ii 
-  1 Dywizji Piechoty im. Ta­
deusza Kościuszki. Dom agali 
się polskiego wojska, chcieli 
walczyć u boku Arm ii Ra­
dzieckiej w oswobodzeniu O j­
czyzny z hitlerowskiego na­
jazdu. Znali cenę niedoli. 
W iedzie li już teraz, że nie za 
w iodą swojego w ie lkiego so­
jusznika, że braterstwo wy­
kuwa się w boju , krw ią i że­
lazem w obliczu wspólnego 
wroga.

Nastało  la to. Lipcowy dzień 
15. W  rocznicę grunwaldzkie j 
w ikto rii p rzysięgali:

S K Ł A D A M  u ro czys tą  
p rzys ięgę  z ie m i p o ls k ie j,  
broczące j w e k rw i,  n a rod o ­
w i p o ls k ie m u , um ęczonem u  
w  n ie m ie c k im  ja rz m ie , że 
n ie  ska lam  im ie n ia  P o laka , 
że w ie rn ie  będę s łu ż y ł O j­
czyźn ie .

...p rzys ięgam  d ochow ać  
b ra te rs tw a  b ro n i s o ju s z n i­
cze j C z e rw o n e j A rm ii. ..

SPŁYNĘŁA październikowa 
noc. Kościuszkowcy po raz 
pierwszy w te j w o jn ie  luzo- 
w ali żołnierzy radzieckich. 
Pod osłoną ciemności zajm o­
w a li pierwszą lin ię . Tam z 
przodu byl tylko wróg. Z le ­
wego i prawego boku sojusz 
nicza A rm ia Czerwona. Jak 
wielka spoczęła na nich od ­
powiedzialność. Następnego 
dnia , 12 października m ieli 
pokazać światu ja k  b ije  się 
polski żołnierz. M ie li zadoku­
mentować niezłomną wolę 
zwycięstwa, wolę i lin ię  Pol­
skiej Partii Robotniczej.

Poszli w krwawy bó j. Poszli 
najkrótszą drogą do ojczyzny. 
Pod Lenino spełn ił się sen 
o zwycięstwie, spełni! się so­
jusz ze Związkiem Radzieckim 
wykuty stalą i przypieczęto­
wany krw ią w walce przeciw 

jednemu wrogowi Słowian.
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JO W IA L N Y  P A N  w  

o k u la ra c h  p rzed  30- 
la ty  m ia ł z a le d w ie  18 

la t ,  g dy  p rzez  Tom sk i  N o ­
w o s y b irs k  je c h a ł w ra z  z 
w ie lo m a  je m u  p o d o b n y m i 
do  S ie lc , do fo rm u ją c e j się 
I  D y w iz j i  im . Tadeusza K o ­
śc iu szk i. Potem  b y ły  w z ru ­
szenia  na w id o k  p o ls k ie j 
f la g i,  g od ła  n arodow ego  p ie  
c z s ło w ic ie  u łożonego z t łu ­
czo ne j ceg ły . W zruszen ia , 
g dy  nad  obozem  ro z le ga ł 
s ię  zn a jo m y , i  ja k ż e  p o ls k i 

j  h e jn a ł z W ie ż y  M a r ia c k ie j.

A L B E R T  Ż U B R Y K , dz iś  d y ­
re k to r  do sp ra w  s p o łe czn o -w y­
ch ow a w czych  Z a rzą du  W o je ­
w ó dzk ieg o  L O K  w  Szczecinie, 
s e k re ta rz  Z W  L O K , t r a f i ł  d o  5 
k o m p a n ii,  d ru g ie g o  b a ta lio n u , 
1 p u łk u  p ie c h o ty  dow o d zon e j 
p rzez  ppo r. Z w ie rz y ń s k ie g o . B y ­
ło  to  ok. 20 m a ja  1943 r .  N ie  
zag rza ł ta m  d łu g o  m ie jsca . R e ­
zo lu tn eg o  i ene rg icznego c h ł l i ­
ca  s k ie ro w a n o  do  p u łk o w e j szko 
Jy p o d o fic e rs k ie j ju ż  po 3— 4 
d n ia c h . W  p o ło w ie  s ie rp n ia  o d ­
b y ła  się p ro m o c ja  i  na  n a ra ­
m ie n n ik a c h  m łodego  żo łn ie rza  
z n a la z ły  s ię  d w ie  b e lk i —  od­
zn aka  s top n ia  k a p ra la . W ró c ił 
d o  sw e j k o m p a n ii o b e jm u ją c  
d o w ó d z tw o  d ru ż y n y  f iz y lie ró w . 
S łużba  by ła  c iężka. In te n s y w n e  
szko len ie , ćw ic z e n ia  i w  k o ńcu  
m a n e w ry . D y w iz ja  b y ła  s p ra w ­
n a  do  b o ju .

— W Y R U S Z Y L IŚ M Y  z  S ie lc  1 tu rz e  
ś n ią  — w s p o m in a  A lb e r t  Z u b r y k .  —  
M  p o c z ą tk u  je c h a l iś m y  p o c ią g ie m , a

o d  S m o le ń s k a  c ią g n ę liś m y  ju ż  na  
p ie c h o tą ■ S z l iś m y  m a rs z e m  u b e z p ie ­
c z o n y m  n a jp ie r w  w e  d n ie . a g d y  
b y ło  ju ż  b l is k o  f r o n t u  n o c a m i,  m a ­
s k u ją c  s ię  na  k a ż d y m  p o s to ju ,  o k o ­
p u ją c  i  p r z y g o to w u ją c  d o  b o ju  W  
c z a s ie  p rz e m a rs z u  d y w iz j i  t r w a ło  
je s z c z e  in te n s y w n e  p r a k ty c z n e  s z k o ­
le n ie .  M a rs z  b y l  t y m  b a r d z ie j u c ią ­
ż l iw y ,  że  n ie  za io sze  b y l iś m y  s y c i. 
N a sza  k o lu m n a  m ia ła  szczę śc ie  — 
h i t le ro w s c y  lo tn ic y  j e j  n ie  w y p a ­
t r z y l i .  In n e  k o lu m n y  b y ły  a ta k o w a ­
n e  z p o w ie tr z a .

— B y ło  to  c h y b a  z  10 na  11 p a ź ­
d z ie rn ik a ,  g d y  z a ję l iś m y  d r u g ą  l in ią

o b ro n n ą . N a s tą p n e j n o c y  p rz e s u n ę ­
l iś m y  s ią  d o  p rz o d u . N a s z  b a ta lio n  
m ia ł  a ta k o w a ć  w  d r u g im  rz u c ie . 
P rz e d  n a m i b y l  1 b a ta lio n  1 p u łk u  
p ie c h o ty .  O k o ło  4 ra n o  p rz y s z e d ł d o  
m n ie  m ó j b ra t,  s łu ż ą c y  w  te j  s a m e j 
k o m p a n ii  le c z  w  p lu to n ie  k a r a b i­
n ó w  m a s z y n o w y c h . P o ż e g n a liś m y  
s ię . Z je d liś m y  ta k ż e  o s ta tk i p rz e d  
b i tw ą  p o s i łe k . P a m ię ta m , że b y ła  to  
n ie ś m ie r te ln a  z u p a  z  k a s z y  ja g la n e j,  
k tó rą  n a  d o m ia r  z łe g o  k u c h a rz e  za ­
p o m n ie l i  p o s o lić .

— R o z p o c z ę ło  s ię  p rz y g o to w a n ie  
a r t y le r y js k ie .  P o  ra z  p ie rw s z y  w i ­
d z ia łe m  w te d y  j a k  s t r z e la ły  „ K a t iu -  
sze“ . N ie b o  b y ło  c z e rw o n e . R u s z y ł

C Z Ę S T Y M I G O Ś Ć M I A lb e r ta  Z u b ry k a  są u c z n io w ie  szcze­
c iń s k ic h  szkó ł. N a  n aszym  z d ję c iu : t rw a  ro zm o w a  o w o je n ­
n y c h  p rze życ iach  A lb e r ta  Ż u b ry k a  i  je go  obecne j p a s ji —  p ra ­
cy  nad  p a tr io ty c z n y m  w y c h o w a n ie m  m łodz ieży . W d z ię c z n y m i 
s łu ch a cza m i są u c z n io w ie  S z k o ły  P o d s ta w o w e j n r  2 w  Szczeci­
n ie .

p ie rw s z y  b a ta lio n .  J e g o  ś la d e m  m y .  
P rz e s z l iś m y  M ie r e ję  p o  pa s  w  w o ­
d z ie . B ó j b y l  s tra s z n y . N ie  m in ę ło  
w ie le  cza s u  g d y  i  m y  z n a le ź l iś m y  
s ię  w  p ie rw s z e j l i n i i  s p ie s z ą c  na  p o  
m o c  1 b a ta lio n o w i.  N a  s to k u  w z g ó ­
rz a  le ż a ły  c ia ła  n a s z y c h  c h ło p c ó w ,  
j a k  s n o p y  d o ro d n e g o  ż y ta . Z d o b y ­
l iś m y  w z g ó rz e  i  t r z y  c z w a r te  w s i  
T r e g u b o w a : .  N ie s te ty ,  m u s ie l iś m y  s ię  
w y c o fa ć .  N ie m c y  u k r y l i  w  s to g a c h  
„ T y g r y s y '1. C zęść ż o łn ie r z y  o to c z o ­
n o  i  w z ię to  d o  n ie w o l i .  P rz e d  w s ią  
u m o c n i l iś m y  s ię  na  l i n i i  o b ro n n e j.  
S z ły  na  na s  c ię ż k ie  k o n t r a t a k i  p ie ­
c h o ty  w z m o c n io n e j c z o łg a m i,  a ta k o ­
w a ły  s a m o lo ty .  W ię k s z o ś ć  n a s z y c h  
c z o łg ó w  i  d z ia ł u g rz ę z ło  w  b ło c ie .  
B y l iś m y  z d a n i n a  w ła s n e  s i ły .  P ó  
g o d z in ie  14 n ie  d o w o d z iłe m  ju ż  
w ła s n ą  d r u ż y n ą  le c z  ż o łn ie rz a m i,  
k tó r z y  z n a le ź l i  s ię  o b o k . K i lk a n a ś ­
c ie  m e tr ó w  d a le j  w  o k o p ie  w y d a ­
w a l i  r o z k a z y  B e r l in g  i  K ie n ie w ic z .  
Z o s ta łe m  w te d y  r a n n y  w  g ło w ę , r ę ­
k ę  i n o g ę  o d ła m k a m i z m in y  m o ź ­
d z ie rz o w e j.  D o  d z iś  m a m  s z ty w n e  
d w a  p a lc e  u  n o g i a i  na  g ło w ie  
m a m  ś la d y .  W  t y m  s a m y m  cza s ie  
r a n io n o  m e g o  b ra ta . Z n a la z łe m  s ię  
w  le ju  p o  b o m b ie . T r a f i ł  ta m  ta k ż e  
p p o r .  Z w ie r z y ń s k i .  —  Le ż  —  m ó w i  
—  z a ra z  z a b io r ą  c ię  s a n ita r iu s z e .  
A le  w ia d o m o  ja k  to  b y w a  z  s a n ita ­
r iu s z a m i.  N ie  z n a le ź l i .  Z a b r a ły  m n ie  
d o p ie r o  r a d z ie c k ie  s a n i ta r iu s z k i .  
Z n a la z łe m  s ię  w  r a d z ie c k im  s z p ita lu  
p o to w y m , k t ó r y  e w a k u o w a n o  d o  
W ią ż m y .  S ta m tą d  t r a f i łe m  d o  s z p i­
ta la  w  K a łu d z e . B y ło  na s  d w ó c h  
p o ls k ic h  ż o łn ie r z y .  J e d y n y m  ,,d o k u ­
m e n te m "  ś w ia d c z ą c y m  o ty m .  że  
je s te ś m y  P o la k a m i b y ły  nasze  r o ­
g a t y w k i  z o r z e łk a m i.  S t rz e g l iś m y  
j e  j a k  o k a  w  g ło w ie . P o  r e k o n w a ­
le s c e n c j i  z k o ń c e m  g r u d n ia  w y s ia n o  
m n ie  d o  29 z a p a s o w e g o  p u łk u  A r m i i  
R a d z ie c k ie j w  S m o le ń s k u . Z  P o la ­
k ó w  s fo rm o w a n o  c a łą  k o m p a n ię .  
J a k  to  b y w a  p r z y je c h a ł  „ k u p ie c "  i  
t a k  z n a la z łe m  s ię  w  p lu to n ie  d o w o ­
d z e n ia  3 d y w iz jo n u  1 p u łk u  a r ty le ­
r i i  le k k ie j,  p o te m  t r a f i łe m  d o  8 ba ­
t e r i i  p p o r .  P io t ra  P o ta p s k ie g o  ja k o  
d o w ó d c a  d r u ż y n y  łą c z n o ś c i.

a l b e r t  Z u b r y k  w  s k ła d z ie  te j  
b a t e r i i  o d b y ł  d łu g i  s z la k  b o jo w y .

W a lc z y ł  n a  P ra d z e , p o d  H e n r y k o ­
w e m  i  J a b ło n n ą ,  n a  P e lc o w iż n ie ,  
s k ą d  u s i ło w a n o  u d z ie l ić  p o m o cy , 
w a lc z ą c y m  p o w s ta ń c o m  W a rs z a w y . 
W  cza s ie  w a lk  n a  k ie r u n k u  M iło s ­
n a  — P ra g a  p o ło w a  l in ia  te le fo n ic z ­
n a  k p r .  Ż u b r y k a  b y ła  n a jd łu ż s z a  i  
n a jb a r d z ie j  s p r a w n a .  N ią  w ła ś n ie  
p o s łu g iw a ł  s ię  d o w ó d c a  a r t y l e r i i  
d y w iz y jn e j  k ie r u ją c  o g n ie m  n a ­
s z y c h  d z ia ł.  Z a  te n  w y c z y n  A lb e r t  
Z u b r y k  o t r z y m a ł  K r z y ż  W a le c z ­
n y c h .

P o te m  b y ła  o fe n s y w a  s ty c z n io w a :  
T o r u ń ,  B y d g o s z c z , W a ł P o m o r s k i,  
J a s t ro w ie ,  P o d g a je , c ię ż k ie  b o je  o  
l o tn is k o  w  M ie r o s la w c u ,  g d z ie  g in ie  
b r a t  A lb e r ta  Ż u b r y k a .  Ś w ię ta  W ie l ­
k a n o c n e  1945 r o k u  sp ę d z a  A lb e r t  
Ż u b r y k  w  R e c ła w iu  po d  W o lin e m , 
w  W o l in ie  są je s z c z e  N ie m c y .  S z la k  
b o jo w y  p r o w a d z i  g o  p rz e z  M y ś l i ­
b ó rz  i  S ie k ie r k i,  g d z ie  b ie rz e  u d z ia ł  
w  fo rs o w a n iu  O d r y  d o  B e r l in a .  T u  
w a lc z y  n a  u l ic a c h  m ia s ta . N a s tę p ­
n ie  je g o  je d n o s tk a  zdą ża  w  k ie r u n ­
k u  Ł a b y .  D w a  d n i  po  o g ło s z e n iu  
k a p i t u la c j i  N ie m ie c  o t r z y m u je  s k ie ­
ro w a n ie  d o  s z k o ły  o f ic e r ó w  p o l i ­
t y c z n y c h .  K o ń c z y  ją  w  s ie r p n iu  i  
w ra c a  z p o w ro te m  d o  1 P r a s k ie g o  
P u łk u  P ie c h o ty ,  k t ó r y  s ta c jo n u je  w  
B ia ły m s to k u .  W  r o k  p ó ź n ie j z e  
w z g lę d u  n a  s ta n  z d r o w ia  z o s ta je  
z d e m o b il iz o w a n y .

W c ią g a  g o  w i r  p r a c y  s p o łe c z n e j.  
P r a c u je  w  O b w o d o w y m  U rz ę d z ie  
I n f o r m a c j i  i  P ro p a g a n d y  w  C h o szcz ­
n ie ,  p o w ia to w y m  K o m ite c ie  P P S  i  
O M T U R  w  W a łc z u , p e łn i  ta m  p o te m  
fu n k c ję  p rz e w o d n ic z ą c e g o  Z P  Z M P . 
W  la ta c h  50 p rz e n o s i s ię  d o  
S z c z e c in a , g d z ie  je s t  k o m e n d a n te m  
m ie js k im  „ S łu ż b a  P o ls c e ”  a p o te m  
za s tę p c ą  k o m e n d a n ta  b r y g a d y  S P  
d o  s p ra w  p o l i t y c z n y c h .  O d  1955 ro ^  
k u  d z ia ła  w  I .P Ż  a  p o te m  L O K .

A lb e r t  Ż u b r y k  p o s ia d a  ob o le  
w s p o m n ia n e g o  K r z y ż a  W a le c z n y c h , 
l ic z n e  o d z n a c z e n ia  i  m e d a le  p o ls k ie  
i  r a d z ie c k ie ,  p o d z ię k o w a n ia  o d  n a ­
c z e ln e g o  d o w ó d c y  A r m i i  R a d z ie c ­
k ie j  S ta l in a ,  a ta k ż e  za s w ą  p ra c ę  
p o  w o jn ie  K r z y ż  K a w a le r s k i  O rd e ­
r u  O d ro d z e n ia  P o ls k i.  Z ło t y  K r z y ż  
Z a s łu g i i  b r ą z o w y  m e d a l „ Z a  Z a ­
s łu g i  d la  O b ro n n o ś c i K r a ju ” ,  ( w i t )



OD 28 LAT żołnierze Szczeciń­
skiego Garnizonu pełn ią za­
szczytną służbę Ojczyźnie, 

iu  na najbardz ie j na zachód wy­
suniętej rubieży Rzeczypospolitej. 
W spólnie z dowódcam i, którzy w 
okresie II wojny światowej w krwa 
wych zmaganiach z zaborcą przy­
w racali Ziemię Szczecińską M acie ­
rzy, służą także oficerowie wyrośli 
i wychowani w Szczecinie. Również 
pełn iący zasadniczą służbę wojsko 
wq młodzi ludzie w n iem ałej licz­
b ie są rodowitym i szczeciniana­
mi. W ielu  o jców  tych m łodych o- 
bywateli w mundurach było p io ­
nieram i polskości na te j ziemi, za­
gospodarowywało ją  i przywraca­
ło  do życia.

Z OKAZJI 30-lecia LWP zwróci­
liśmy się do dowódcy Garnizonu 
Szczecińskiego gen. bryg. Mieczy­
sława Urbańskiego i jego  zastęp­
cy do spraw politycznych p łk mgr 
Zenona Rożko z prośbą o rozmo­
wę.

G E N . M . U R B A Ń S K I :  — O s ile  
w s p ó łc z e s n e j a r m i i  d e c y d u ją  lu d z ie  
r e p re z e n tu ją c y  w y s o k ą  ś w ia d o m o ś ć , 
d y s p o n u ją c y  w y s o k im i k w a l i f i k a ­
c ja m i  i  n ie z a w o d n y m  s p rz ę te m . 
S łu ż b a  w o js k o w a  o b o k  w y r a b ia n ia  
n a w y k ó w  i  u m ie ję tn o ś c i  p o t r z e b ­
n y c h  w e  w s p ó łc z e s n e j a r m i i  k s z ta ł ­
t u je  o s o b o w o ś ć  m ło d e g o  c z ło w ie k a .  
J e d n ą  7. c e c h  sz c z e g ó ln ie  c e n n ą  je s t  
b e z g ra n ic z n e  o d d a n ie  s w y c h  s i ł  i  
u m ie ję tn o ś c i  s o c ja l is t y c z n e j  O jc z y ź ­
n ie .  Z n a jd u je  to  s w ó j  w y r a z  w  c o ­
d z ie n n e j w z o r o w e j  s łu ż b ie  i  su ­
m ie n n y m  w y p e łn ia n iu  n ie ła tw y c h  
p rz e c ie ż  o b o w ią z k ó w .  W  s y s te m a ­
ty c z n y m . ż m u d n y m  p ro c e s ie  s z k o ­
le n ia  d o s k o n a lą  s ię  u m ie ję tn o ś c i 
o f ic e r ó w ,  p o d o f ic e r ó w  i s z e re g o w ­
c ó w . w y k u w a  s ię g o to w o ś ć  b o jo w a  
n a s z y c h  je d n o s te k .  W y k o r z y s tu ją c  
n o w o c z e s n ą  te c h n ik ę  ż o łn ie r z e  po

Żołnierze naszego garnizonu

W służbie Ojczyźnie 
i Ziemi Szczecińskiej

m is t rz o w s k u  o p a n o w u ją  p o w ie r z o ­
n ą  im  b r o ń  i  s p rz ę t.  W y k a z a n e  n a  
p la c a c h  ć w ic z e ń  i  p o l ig o n a c h  u m ie ­
ję tn o ś c i  ż o łn ie r s k ie  ś w ia d c z ą , że 
ż o łn ie rz e  n a sze g o  g a r n iz o n u  w y p e ł ­
n ić  m o g ą  k a ż d e  z a d a n ie  n a  w s p ó ł­
c z e s n y m  p o lu  w a lk i .

Ż o łn ie r s k i  t r u d  m a te r ia l iz u je  s ię  
r ó w n ie ż  w  d a ls z y m  r o z w o ju  b a z y  
s z k o le n io w e j  i  k u l t u r a ln o - o ś w ia to ­
w e j .  S p o łe c z n y m  w y s i łk ie m  p ię k ­
n ie ją  na sze  r e jo n y  z a k w a te r o w a n ia .  
S tw a rz a m y  ż o łn ie r z o m  c o ra z  to  b a r ­
d z ie j  d o g o d n e  w a r u n k i  s o c ja ln o -b y ­
to w e .  W  r o k u  3 0 - le c ia  L W P  g a r n i ­
z o n  n a sz  r e p re z e n tu ją c  P o m o r s k i 
O k r ę g  W o js k o w y  s ta n ie  d o  k o n ­
k u r s u  o m ia n o  „ M is t r z a  G o s p o d a r ­
n o ś c i”  w  W o js k u  P o ls k im .  D o b re  
w a r u n k i  b y t u .  c o d z ie n n a  t r o s k a  o 
z a s p o k o je n ie  s o c ja ln y c h  i  k u l t u r a l ­
n y c h  p o t r z e b  ż o łn ie r z a ,  w y s o k i  p o ­
z io m  e s te ty c z n y  k o s z a r  k s z ta łt u ją  
n a w y k i  k u l t u r a ln e  i  s p r z y ja ją  b a r ­
d z ie j  e f e k t y w n e j  p r a c y  n a d  z d o b y ­
w a n ie m  n ie z b ę d n y c h  ż o łn ie r z o w i 
u m ie ję tn o ś c i.

— JEDNOSTKI Garnizonu Szcze­
cińskiego przyczyniły się do 
rozwoju naszego regionu, zna j­
duje  to  odzw ierciedlenie w licz­
nych o fic ja lnych  podziękowaniach 
i pam iątkowych odznakach „G ry ­

fa  Pom orskiego" nadanych przez 
Prezydium WRN...

P Ł K  Z . R O Ż K O : —  T r a d y c ja  
w s p ó łp r a c y  i  p o m o c y  s p o łe c z e ń ­
s tw u  s ięg a  p ie rw s z y c h  l a t  po  w o j ­
n ie ,  g d y  ż o łn ie r z e  w y c h o d z i l i  n a  
p o la , b y  p o m ó c  r o ln ik o m ,  o d g r u z o ­
w y w a l i  m ia s ta  i  o s ie d la . O d  ta m ­
ty c h  l a t  n o tu ją  s ię  ta k ż e  ś c is łe  
z w ią z k i  je d n o s te k  ze  s z k o ła m i i  
m ło d z ie ż ą  s z k o ln ą , o r g a n iz a c ja m i 
m ło d z ie ż o w y m i i  z a k ła d a m i p r a c y . 
D z iś  f o r m y  w s p ó łp r a c y  są u ro z ­
m a ic o n e . Ż o łn ie r z e  b y w a ją  g o ś ć m i 
w  z a k ła d a c h  p r a c y  i  s z k o ła c h . W  
je d n o s tk a c h  r o b o tn ic y  i  m ło d z ie ż  
z a p o z n a ją  s ię  z h is to r ią  L W P . ż y ­
c ie m  i  p ro c e s e m  s z k o le n ia  ż o łn ie ­
r z y .

N ie  b r a k  ż o łn ie r s k ic h  r ą k  w  c z y ­
n a c h  n a  rz e c z  m ia s ta  i  s p o łe c z e ń ­
s tw a .  B ie rz e m y  u d z ia ł  w  b u d o w ie  
p a r k u  k u l t u r y  i  w y p o c z y n k u ,  p o ­
r z ą d k o w a l iś m y  m ia s to , b u d o w a liś m y  
m o s ty ,  d r o g i ,  w łą c z a liś m y  s ię  d o  
a k c j i  ż n iw n y c h  i  w y k o p k o w y c h .  
K o m u n iś c i  w  ż o łn ie r s k ic h  m u n d u ­
r a c h  w ra z  z  c a łą  s z c z e c iń s k ą  o r g a ­
n iz a c ją  p a r t y jn a  s ta n ę l i  30 w rz e ś n ia  
do  c z y n u  p a r ty jn e g o

Z n a n e  są p o w s z e c h n ie  f a k t y  n ie ­
s ie n ia  p o m o c y  w  c z a s ie  k lę s k  ż y ­
w io ło w y c h .  Ż o łn ie r z e  n ie ś l i  r ó w n ie ż  
p o m o c  in d y w id u a ln ie ,  re a g u ją c  w e

w ła ś c iw y  sp o só b  n a  c h u l ig a ń s k ie  i  
b a n d y c k ie  n a p a d y  n a  p r z e c h o d n ió w ,  
r a tu ją c  to n ą c y c h ,  w y k a z u ją c  o d w a ­
gę . o p a n o w a n ie  i  s p o łe c z n e  w y r o ­
b ie n ie  c h a r a k te r y z u ją c e  o b y w a te la  
w  m u n d u rz e .

-  WIELE UMIEJĘTNOŚCI i na­
wyków zdobytych w wojsku przy­
da je  się młodym ludziom pa  po ­
wrocie do cywila. Jak ocenia się 
funkcję  wojska w przygotowywa­
niu kadr d la  gospodarki narodo­
wej?

G E N . M . U R B A Ń S K I :  —  T r u d n o  
tu  p r z y ta c z a ć  l ic z b y  m ło d y c h  spe ­
c ja l is tó w  w y k s z ta łc o n y c h  w  w o js k u  
i  k ie r o w a n y c h  d o  g o s p o d a r k i n a r o ­
d o w e j.  J e s t ic h  b a rd z o  w ie lu  i  r e ­
p r e z e n tu ją  s z e ro k i w a c h la r z  z a w o ­
d o w y .  P r z y g o to w u je m y  z a ró w n o  
o p e r a to r ó w  c ię ż k ie g o  s p rz ę tu  j a k  i  
k u c h a r z y ,  r a d io te c h n ik ó w  i k ie r o w ­
c ó w . N ie  bez z n a c z e n ia  są ta k ż e  
p o w r o ty  d o  z a k ła d ó w  p r a c y  re z e r ­
w is tó w ,  k t ó r z y  w  czas ie  o d b y w a n ia  
z a s a d n ic z e j s łu ż b y  w o js k o w e j  p o d ­
n ie ś l i  s w o je  k w a l i f i k a c je  z a w o d o ­
w e  j a k  te ż  n a b y l i  u m ie ję tn o ś c i k ie ­
ro w a n ia  z e s p o ła m i lu d z i  i w s p ó łż y ­
c ia  z k o le k ty w e m .  D o  o r g a n iz a c j i  
m ło d z ie ż o w y c h  p r z e k a z u je m y  m ło ­
d y c h  d z ia ła c z y  p rz e s z k o lo n y c h  w 
d y w iz y jn e j  i  p u łk o w y c h  s o k o ła c h

a k t y w u  p o s ia d a ją c y c h  d o św ia d cz# »  
n ia  w  p r a c y  s p o łe c z n e j.

-  W  POLSKIM SPOŁECZEŃ­
STWIE mundur żołnierski m ia ł I 
ma szacunek i uznanie. Czy zawo­
dowa służba wojskowa, w której 
upatrywano niegdyś w iele rom an­
tyzmu nie s traciła  dziś na a trak­
cyjności?

P Ł K  Z . R O Ż K O : — C h o c ia ż  
d z iś  o f ic e r  n ie  p o b r z ę k u je  sz a b lą  i  
o s t ro g a m i,  a t r a k c y jn o ś ć  z a w o d u  je s t  
o  w ie le  w ię k s z a . W p ły w a  n a  to  bez 
w ą tp ie n ia  w y s o k i  p o z io m  te c h n ik i ,  
n o w o c z e s n e  i  s k o m p lik o w a n e  u r z ą ­
d z e n ia , p r o b le m y ,  d o  ro z w ią z a n ia  
k t ó r y c h  t r z e b a  s ię  le g i ty m o w a ć  w y ­
s o k ą  w ie d z ą  1 s p e c ja l is ty c z n y m  
p r z y g o to w a n ie m . W s p ó łc z e s n y  d o ­
w ó d c a  to  te c h n ik ,  in ż y n ie r ,  a p r z y  
ty m  p e d a g o g  i  w y c h o w a w c a .  D z i­
s ie js z y  r o m a n ty z m  k r y je  s ię  z  p e w ­
n o ś c ią  w  m o ż liw o ś c i p o d p o rz ą d k o ­
w a n ia  s o b ie  o lb r z y m ic h  m o c y  te c h ­
n ic z n y c h  z d o ln y c h  p rz e o b ra ż a ć  k r a j .

G E N . M . U R B A Ń S K I :  —  K o ń c z ą c  
naszą  r o z m o w ę  c h c ia łb y m  je s z c z e  
p rz e k a z a ć  p o d z ię k o w a n ia  s p o łe c z e ń ­
s tw u  m ia s ta  i  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j 
za  s e rd e c z n o ś ć  i  s y m p a t ię ,  ja k ą  d a ­
rz ą  n a s , ż o łn ie r z y ,  w ła d z o m  p a r t y j ­
n y m  i  p a ń s tw o w y m  za  z r o z u m ie n ie  
n a s z y c h  ż o łn ie r s k ic h  p o tr z e b  i  e f e k ­
ty w n ą  p o m o c  w  r o z w ią z y w a n iu  ży­
w o tn y c h  p r o b le m ó w  g a r n iz o n u .  
P ra g n ę  r ó w n ie ż  p o d z ię k o w a ć  l ic z ­
n e j  rz e s z y  d z ia ła c z y  i  c z ło n k ó w  o r ­
g a n iz a c j i  s p o łe c z n y c h  i  m ło d z ie ż o ­
w y c h  z a  p o p u la r y z o w a n ie  t r a d y c j i  
o rę ż a  p o ls k ie g o  i  lu d o w e j  o b r o n ­
n o ś c i.  C h c ia łb y m  p o d z ię k o w a ć  s e r ­
d e c z n ie  w s z y s tk im  ż o łn ie r z o m  Szcza 
c iń s k ie g o  G a rn iz o n u  za  w y n ik i  w  
s z k o le n iu  i  s łu ż b ie  o ra z  o b y w a te l­
s k ą , z a a n g a ż o w a n ą , g o d n ą  ż o łn ie ­
rz a  p o ls k ie g o , p o s ta w ę . Z  o k a z j i  
3 0 - le c ia  L u d o w e g o  W o js k a  P o ls k ie ­
g o  g o rą c o , p o  ż o łn ie r s k u ,  p o z d ra ­
w ia m  k o m b a ta n tó w  i  r e z e r w is tó w ,  
p r a c o w n ik ó w  c y w i ln y c h  i  r o d z in y  
w o js k o w e ,  k tó r e  z p e łn ą  w y r o z u ­
m ia ło ś c ią  o d n o s z ą  s ię  d o  specyfik i 
n a s z e j n ie ła tw e j  s łu ż b y .

Było nas 4 braci
A L O J Z Y  S R O G A , a u to r  o b s z e rn e j m o n o g r a f i i  o  b i t ­

w ie  p o d  L e n in o  p t .  „P o c z ą te k  d r o g i — L E N IN O ”  
w y d a n e j  w  u b . r .  n a k ła d e m  M O N , n a  s t r .  340 p is z e :
...R a z  p o  r a z  r w ie  s ię  łą c z n o ś ć , a le  p rz e c ie ż , g d y  

t y l k o  ją  n a w ią ż ą , p a d a ją  s ta n o w c z e  r o z k a z y  C z e r w iń s k ie ­
g o  o p o r z ą d k o w a n iu  o a la l io n ó w . R o z p a c z a  w  p lu to n ie  łą c z ­
n o ś c i 3 b a ta lio n u  H e n r y k  K im b e r .  R a z e m  z b ra te m , m ło d ­
s z y m  o d  n ie g o  o d w a  la ta  W a c ła w e m , p r z y s z l i  d o  l  d y ­
w i z j i  p o  r ó ż n y c h  g o r z k ic h  ż y c io w y c h  d o ś w ia d c z e n ia c h , p o  
ś m ię r c i  s w o ic h  b l is k ic h .  T r z y m a li  s ię  ra z e m , h o łu b i l i ,  je ­
d e n  d r u g ie g o  o szczę d za ł i  w y rę c z a ł.  H e n r y k  p rz e d  w o jn ą  
s łu ż y ł  ta k ż e  w  łą c z n o ś c i,  ja k o  te le fo n is ta ,  w  1 p p  le g io n ó w  
w  W iln ie ,  a w  1939 z m o b il iz o w a n o  g o  d o  K O P - u .  W a c e k  
n a to m ia s t  b y l  u ła n e m . U la n e m  z p r z y d z ia łu  — 4 Z a n ie -  
m e ń s k i  P u łk  U la n ó w  w  W iln ie  — a le  ta k ż e  u ła n e m  z  c h a ­
r a k te r u .  B r a w u r o w y ,  s z c z e ry , k o le ż e ń s k i. . .

— T y !  id ź ,  z w ią ż  k a b e l  — p o p r o s ił  k to ś  W a c ła w a  K im -  
b e ra . N a w e t n ie  t r z e b a  b y ło  p o w ta r z a ć  m u  te g o  d w a  r a z y .  
S k o c z y ł,  ja k b y  na  z a w o d a c h  s p o r io w y c h ,  z n ik ł  im  z  o c z u .  
W id a ć  u s z k o d z e n ie  b y ło  b l iż e j  r z e k i .  D łu g o  n ie  w ra c a ł.  
J e s t łą c z n o ś ć , to  w a ż n e . P o  g o d z in ie  z n ó w  b o m b y  p r z e ­
c ię ły  k a b e l.  T y m  ra z e m  p o s z l i  p u łk o w i  łą c z n o ś c io w c y .  
W r ó c i l i  p o  k i lk u n a s tu  m in u ta c h .

— T a m  le ż y  te n , c o  p o s z e d ł w c z e ś n ie j  —  p o w ie d z ie l i  
o b o ję tn ie . . . “

P R Z E D E  M N Ą , w  r e d a k c j i  s ie d z i s ta rs z y , s z c z u p ły  m ę ż ­
c z y z n a . I o f . i r y k  K im b e r .  D o b ie g a  s w o ic h  la t  i  z a s łu ż o n e j 
e m e r y tu r y  w  P r e z y d iu m  M ie js k ie j  R a d y  N a r o d o w e j,  w  
W y d z ia le  F in a n s o w y m . T o  o  n im  i  je g o  m ło d s z y m  b r a ­
c ie  W a c ła w ie  p is a ł A lo jz y  S ro g a .

— Ż  M O J E G O  P L U T O N U  — m ó w i  —  z g in ą ł  t y l k o  m ó j  
b r a t .  P a m ię ta m  b i tw ę  p o d  L e n in o ,  ja k b y  to  b y ło  w c z o r a j.  
W ie c z o re m  11 p a ź d z ie rn ik a  z a ję l iś m y  s ta n o w is k a .  P rz e d  
n a m i b y l i  ju ż  t y l k o  N ie m c y . R a n k ie m , p rz e d  w s c h o d e m  
s ło ń c a  z a g ra ła  a r t y le r ia .  N a sze  o k o p y  i  z ie m ia  t r z ę s ły  
s ię  o d  w y b u c h ó w . P o  p r z y g o to w a n iu  a r t y le r y js k im  p o ­
s z l iś m y  d o  s z tu rm u .  Z  p o c z ą tk u  w s z y s tk o  s z ło  d o & rz e .  
G d y  p o d e s z l iś m y  je d n a k  d o  z a m a s k o w a n y c h  s ta n o w is k  
w ro g a ,  s p a d la  n a  n a s  is tn a  la w in a  o g n ia . A t a k ie m  o so ­
b iś c ie  k ie r o w a ł  p i k  K ie n ie w ic z .  W  d r a m a ty c z n e j  c h io i l i  
r z u c i ł  na s  n a  z ie m ię  i  r o z k a z a ł c z o łg a ją c  s ię  z d o b y w a ć  p o ­
z y c je  n ie m ie c k ie .  W y w ią z a ła  s ię  c ię ż k a  ic a lk a .  Z d o b y l iś m y  
w te d y  p ie rw s z ą  i  d r u g ą  l in ię  n ie p r z y ja c ie ls k ie j  o b r o n y ,  
d o s z l iś m y  d o  t r z e c ie j.  D ru g ie g o  d n ia  w a lk i ,  w  n ó c y  z lu z o ­
w a ły  na s  o d d z ia ły  r a d z ie c k ie .

H E N R Y K  K IM B E R  w y c ią g a  p ie c z o ło w ic ie  s k ła d a n e  d o ­
k u m e n ty ,  k s ią ż e c z k ę  w o js k o w ą ,  le g i ty m a c je  m e d a li  i  o d ­
z n a c z e ń  p o ls k ic h  i  r a d z ie c k ic h .  Z a  s w ą  w o je n n ą  d ro g ę  
o t r z y m a ł  K r z y ż  W a le c z n y c h , M e d a l z a  W a rs z a w ę , M e d a l 
Z w y c ię s tw a ,  M e d a l za  O d rę , N y s ę  i  B a ł t y k ,  O d z n a k ę  
K o ś c iu s z k o w s k ą ,  .O d z n a k ę  G r u n w a ld z k ą ,  p o ls k i  i  r a d z ie c k i  
M e d a l za  U d z ia ł w  W a lk a c h  o B e r l in ,  d y p lo m y .  M a  w y ­
c ią g  z ro z k a z u  z d a tą  25 k w ie tn ia  1945 r . ,  w  k tó r y m  
m a r s z a łe k  S ta l in  w y r a z i ł  p o d z ię k o w a n ie  I  A r m i i  W o js k a  
P o ls k ie g o  za  w z o ro w e  w y k o n a n ie  z a d a ń  b o jo w y c h .

G d y  w  l is to p a d z ie  1945 r .  i c h  p u łk  z d e m o b il iz o w a n o  
© t r z y m a ł k r ó t k ą ,  a le  ja k ż e  w y m o w n ą  c h a r a k te r y s t y k ę  
s łu ż b y :  „ . . . b r a ł  u d z ia ł  w  b o ju  p o d  L e n in o . . .  k o ń c z ą c  w  
B e r l in ie .  W  cza s ie  b o ju  b y l  w z o re m  o d w a g i i  m ę s tw a .. . ”
I  d a le j d o p is e k  r ę k ą  d o w ó d c y  b a ta lio n u  k p t .  T a d e u s z a  
C y n k in a  —  „ P lu t .  K im b e r  je s t  c z ło w ie k ie m  b e z w z g lę d n ie  
u c z c iw y m , b a rd z o  p r a c o w ity m .  W  s p r a w ie  w y w a lc z e n ia  
w o ln o ś c i  w y b i t n ie  z a s łu ż o n y , z a s łu g u je  n a  p o p a r c ie ” .

—  W  W O J S K U  P O L S K IM  — d o d a je  —  s łu ż y ło  n a s  c z te ­
r e c h  b r a c i.  J a  i  W ła d y s ła w , ( w  3 b a ta lio n ie  2 p p ) ,  1 D y ­
w i z j i  im .  T a d e u s z a  K o ś c iu s z k i,  a  J ó z e f w  3 D y w iz j i  i  
T e o d o r  w  6 D y w iz j i .  Z  w y ją t k ie m  W ła d y s ła w a , k t ó r y  z g i­
n ą ł  p o d  L e n in o  i  T e o d o ra , ra n n e g o  p o d  K o ło b rz e g ie m  ja  
i  J ó z e f p rz e s z liś m y  c a ły  s z la k  b o jo w y .  P o  d e m o b il iz a c j i  
z J ó z e fe m  i  d w ie m a  s io s t r a m i p r z y je c h a l iś m y  d o  S z c z e c in a . 
Z a m ie s z k a l iś m y  tc s z y s c y  ra z e m  n a  Ż e le c h o w ie .

W  1947 R . H E N R Y K  K IM B E R  ro z p o c z ą ł p ra c ę  w  szcze­
c iń s k im  Z a rz ą d z ie  M ie js k im .  P r z y ją ł  g o  d o  W y d z ia łu  
W o js k o w e g o  ó w c z e s n y  p r e z y d e n t  m ia s ta  P io t r  Z a re m b a . 
W  d o m u  p ie c z o ło w ic ie  p r z e c h o w u je  p ie rw s z y  d e k r e t  z je g o  
p o d p is e m . Z a jm o w a ł k o le in o  s ta n o w is k a  k ie r o w n ik a  r e fe -  
r a lu  k a d r  i  s z k o le n ia , k ie r o w n ik a  P a ń s tw o w e g o  D o m u  
R e n c is tó w , a  o d  1960 r .  p r a c u je  w  W y d z ia le  F in a n s o w y m .

W o jn a ,  o k u p a ­
c ja ,  p ó ź n ie j s z la k  
b o jo w y  o d  L e n i­
n o  d o  B e r l in a  1 
p r a c a  w  w y z w o ­
lo n y m  S z c z e c in ie  
m o c n o  z a w a ż y ły  
n a  lo s a c h  H e n r y ­
k a  K im to e ra . P o  
p r o s tu  c ią g ła  
s łu ż b a  O jc z y ź n ie  
n ie  s p r z y ja ła  p la ­
n o m  m a t r y m o ­
n ia ln y m .  Z a ło ż y ł  
r o d z in ę ,  g d y  j a k '  
ż a r tu je  s tu k n ę ła  
m u  ju ż  „ c z te r ­
d z ie s tk a ” . M a  14- 
le tn ie g o  s y n a , a 
m ie s z k a  w  p u n k ­
to w c u  p r z y  p l .  
Ż o łn ie r z a .  W y s o ­
k o .  z o k ie n  je g o  
m ie s z k a n ia  w id a ć  
r o z le g łą  p a n o ra ­
m ę  m ia s ta , o  k t ó ­
r e  w a lc z y ł  p o d  
L e n in o .  (A g .)

Le n i n o  —  St u ­
d z i a n k i  —  B E R ­
L I N ,  t a k  w  n a j ­
w ię k s z y m  s k ró c ie  

m o ż n a  b y  p o w ie d z ie ć  o  
e p o p e i ż o łn ie r s k ie j  J ó ­
z e fa  S ie n k ie w ic z a . Z a ­
n im  je d n a k  z p o ls k im  
w o js k ie m  o s w o b a d z a ł
nasze  z ie m ie  s łu ż y ł  w  
sze re g a ch  A r m i i  R a d z ie ­
c k ie j  p o d c z a s  c ię ż k ic h  
w a lk  1941 i  42 r o k u .  
Z g ło s ił  s ię  d o  w o js k a  
s a m , n a  o c h o tn ik a .

— M IA Ł E M  w te d y  18 
la t .  M ie s z k a l iś m y  z  
o jc e m  i  s io s t r ą  w  w o ­
ły ń s k im  m ia s te c z k u
O s tro ż e c . J a  i  d w ó c h  
m o ic h  r ó w ie ś n ik ó w  z g ło ­
s i l iś m y  s ię  d o  k o m is a ­
rz a  w o je n n e g o  w  D u b ­
n e j,  a b y  na s  p r z y ją ł  d o  
w o js k a .  K o m is a rz  w y ­
s łu c h a ł p r o ś b y ,  z a p is a ł  
n a z w is k a . P o  m n ie j  w ię ­
c e j  t r z e c h  m ie s ią c a c h ,  

je s ie n ią  1940 r o k u  p r z y s z ła  o d p o w ie d ź . W e z w a n o  m n ie  n a  
k o m is ję  w o js k o w ą  i  p o w o ła n o  d o  430 p u łk u  c ię ż k ie j  a r t y ­
l e r i i  w  D n ie p r o p ie t r o w s k u .  W  c z e rw c u  1941 r .  p o d e r w a ł na s  
z  p o l ig o n u  a la r m .  A r m ie  h i t le r o w s k ie  p r z e k r o c z y ły  g r a ­
n ic e  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o , p a r ły  n a  w s c h ó d .

Lenino — Studzianki — Berlin
C IĘ Ż K I  P R Z Y S Z E D Ł  C Z A S  w  n ie u s ta n n y c h  m a rs z a c h , 

z a jm o w a n iu  c o ra z  to  n o w y c h  s ta n o w is k , a r t y le r y js k ic h  
p o je d y n k a c h  w  o b r o n ie  p r z e p r a w  n a  D n ie s trz e , m ie js c o ­
w o ś c i N ik o la je w o  n a  U k r a in ie  w re s z c ie  D n ie p r o p ie t r o w s k a  
i  O d e ssy . S z c z e g ó ln ie  k r w a w e  w a lk i  to c z y ły  s ię  p o d  O d es­
są . A r t y le r y j s k i  o s t rz a ł t r w a ł  40 d n i  i  40 n o c y . J ó z e f S ie n ­
k ie w ic z ,  w ó w c z a s  m ło d s z y  s ie r ż a n t  A r m i i  R a d z ie c k ie j s t r a ­
c i ł  w  w a lc e  w ie lu  to w a r z y s z y .  J e d n o s tk ę  w y c o fa n o  d o  
o d w o d u  i  u z u p e łn ie n ia  p o d  K u jb 5 's z e w .

— W IO S N Ą  1943 R . d o ta r ły  d o  na s  —  m ó w i J .  S ie n ­
k ie w ic z  —  ra d o s n e  w ia d o m o ś c i.  W  S ie lc a c h  p o d  M o s k w ą  
tw o r z y  s ię  a r m ia  p o ls k a . S k ie ro w a n o  na s  d o  I  D y w iz j i  
P ie c h o ty  im .  T a d e u s z a  K o ś c iu s z k i.  W  s to p n iu  p lu to n o ­
w e g o  w c ie lo n y  z o s ta łe m  d o  1 p u łk u  c z o łg ó w . S ia d łe m  na  
„ T -3 4 “  d o  o b s łu g i  d z ia ła .

— N a s z  p u łk  w  s i le  20 c z o łg ó w  z a ją ł p rz e d  b i tw ą  w y ­
z n a c z o n e  s ta n o w is k a .  N o c ą  z lu z o w a liś m y  o d d z ia ły  ra d z ie c ­
k ie .  R a n k ie m  12 p a ź d z ie rn ik a  p o  p r z y g o to w a n iu  a r t y le r y j ­
s k im  c z o łg i r u s z y ły  z p ie c h o tą  d o  a ta k u . T e re n  b y l  c ię ż k i,  
b a g n is ty ,  w  d o l in ie  rz e c z k a  M ie r e ja ,  k tó r ą  t r z e b a  b y ło  
s fo rs o w a ć  i  d a le j  n ie p r z y ja c ie ls k ie  g n ia z d a  o p o r u .  K i lk a  
r a z y  a ta k o w a ły  n a s  h i t le r o w s k ie  s a m o lo ty .  M ó j c z o łg  p rz e ­
s ze d ł s z c z ę ś liw ie  c ię ż k ie  w a lk i ,  z d o b y l iś m y , p o  o d p a r c iu  
k i l k u  k o n t r a t a k ó w  w ie ś  T r ie g u b o w o .

—  C zy  w te d y  b a le m  s ię?  T a k . N ie  p ie rw s z y  r a z  w i ­
d z ia łe m  r a n n y c h  i  p o le g ły c h , w ie d z ia łe m  j a k  w y g lą d a  
ś m ie r ć  z b l is k a ,  m y ś la łe m , że m o g ą  m n ie  z a b ić . P rz y c h o ­
d z i  je d n a k  t a k i  m o m e n t,  g d y  p o  o t r z y m a n iu  ro z k a z u  o d  
p rz e ło ż o n e g o  ż o łn ie r z  s ta je  s ię  n ie c z u ły  n a  s tra c h , id z ie  
d o  p rz o d u , s tr z e la ,  z a  w s z e lk ą  c e n ę  i  w s z y s tk im i  s p o s o b a ­
m i  c h c e  z n is z c z y ć  p r z e c iw n ik a .

P O  B IT W IE  P Ó D  L E N IN O  p o ls k ie  c z o łg i s z ły  w  tz w .  
d r u g im  rz u c ie .  P u łk  w  ty m  c z a s ie  ro z ra s ta ł s ię  d o  b r y g a d y  
p a n c e r n e j l ic z ą c e j o k .  »0 p o ja z d ó w . W k ro c z y li  n a  z ie m ie  
p o ls k ie ,  p r z e ż y li  ra d o ś ć  p o w ita ń  w  m a ły c h  w io s k a c h  i  
m ia s te c z k a c h , w  C h e łm ie  i  L u b l in ie .  N a  w ła s n e  o c z y  z o ­
b a c z y l i  d o  c ze g o  z d o ln y  b y ł  fa s z y z m  w  o b o z ie  k o n c e n ­
t r a c y jn y m  n a  M a jd a n k u .  Z a  to  w s z y s tk o  w z ię l i  k r w a w y  
o d w e t  w  p a n c e rn e j b i tw ie  p o d  S tu d z ia n k a m i.  Z d o b y l i  p r z y ­
c z ó łe k  W a re c k o -M a g n u s z e w s k i,  o tw o r z y l i  w r o ta  d o  W a r ­
s z a w y .

—  R O D  S T U D Z IA N K A M I  s ta l u d e rz y ła  o s ta l  —  m ó w i  
J .  S ie n k ie w ic z .  P rz e d  s o b ą  m ie l iś m y  p a n c e rn ą  d y w iz ję  
S S  ..H e rm a n n  G o e r in g “ . L in ia  f r o n t u  p rz e b ie g a ła  p o ln y m i  
ś c ie ż k a m i,  w ś ró d  z a g a jn ik ó w  i  d rz e w . Z a c z a i liś m y  s ię  w  
k ę p ie  d r z e w .  Z a m a s k o w a l iś m y  c z o łg . P o  ja k im ś  c z a s ie  
u s ły s z e l iś m y  w a r k o t .  W  o k u la r z e  p e r y s k o p u  z o b a c z y łe m  
w  o d le g ło ś c i o k .  50 m e t r ó w  w y ła n ia ją c ą  s ię  s y lw e tk ę  „ t y ­
g r y s a “ . P ie rw s z y  p o c is k  z a c h w ia ł  s ta lo w y m  p u d le m , p o  
d r u g im  „ t y g r y s “  z a c z ą ł d y m ić .  Z  p a lą c e g o  s ię  c z o łg u  
w y s k o c z y ło  d w ó c h  N ie m c ó w . P o d n ie ś li rę c e  d o  g ó r y .  
W z ię l iś m y  ic h  d o  n ie w o l i .

P O  S T U D Z IA N K A C H  b y ła  B y d g o s z c z , w a lk i  n a  W a le  
P o m o r s k im ,  o  G d y n ię  i  G d a ń s k . P o ty c z k a  p o d  W a łc z e m  
s k o ń c z y ła  s ię  d la  J . S ie n k ie w ic z a  p ó łto ra m ie s ię c z n a  k u r a ­
c ją  w  s z p ita lu .  Z o s ta ł r a n n y .  Z d ą ż y ł je d n a k  p o  p r z e n ie ­
s ie n iu  d o  4 p u łk u  b ić  w ro g a  w  B e r l in ie ,  a 9 m a ja  w  
D n iu  Z w y c ię s tw a  u c z e s tn ic z y ć  w  „ ż o łn ie r s k im  b a n k ie c ie ”  
z o r g a n iz o w a n y m  p rz e z  p a n c e r n ia k ó w  w  p o d b e r l iń s k im  
le s ie .

D o  S z c z e c in a  t r a f i ł  w  k w ie tn iu  1946 r o k u ,  p r a c o w a ł 
p rz e z  d w a  la ta  w  S z c z e c iń s k im  U rz ę d z ie  W o je w ó d z k im ,  
a w  s ie r p n iu  1948 r .  w s tą p i ł  w  s ze re g i M i l i c j i  O b y w a te la  
s k ie j .  P o  25 la ta c h  s łu ż b y , w  s ie r p n iu  b r .  r o z s ta ł s ię  
z m u n d u re m  ju ż  w  s to p n iu  k a p i ta n a  r e z e rw y ,  p rz e s z e d ł 
n a  z a s łu ż o n ą  e m e ry tu r ę .

Z A  S W Ą  D Ł U G O L E T N IĄ  S Ł U Ż B Ę  I  W A L K Ę  O trz y m a ł 
w ie le  w y ró ż n ie ń  i  o d z n a c z e ń . M a  K r z y ż  K a w a le r s k i  O rd e ­
r u  O d ro d z e n ia  P o ls k i,  Z ło t y  K r z y ż  Z a s łu g i,  K r z y ż  W a le c z ­
n y c h ,  s r e b r n y  i  b r ą z o w y ,  m e d a le :  Z a s łu ż o n y  n a  P o lu  
C h w a ły ,  Z a  U d z ia ł w  W a lk a c h  o  B e r l in ,  Z a  O d rę , 
N y s ę  i  B a ł t y k ,  Z a  W a rs z a w ę , Z a  B e r l in ,  z ło te g o  „ G r y f a  
P o m o r s k ie g o ” ,  M e d a l 10 00 -le c ia  P a ń s tw a  P o ls k ie g o . (A g )

Z Hiszpanii do Polski
DA L E K Ą  D R O G Ę  o d b y ł  7 0 - Ie tn i d z iś  F ra n c is z e k  G ó r»  

s k i  z a n im  s ta n ą ł n a  o jc z y s te j  z ie m i.  P o c h o d z i n  
b ia ło s to c k ie j  w s i S to k i,  k tó r a  w ó w c z a s , w  la ta c h  
2 0 - lc c ia  m ię d z y w o je n n e g o  n ie  m o g ła  z a p e w n ić  m a  

C h le ba . P o d o b n ie  j a k  i  s e tk i je m u  p o d o b n y c h  w  1929 r .  
o p u ś c i ł  O jc z y z n ę , w y je c h a ł  n a  k o n t r a k t  d o  F r a n c j i  n a  r o k *  
p a rę  la t .  T y m c z a s e m  tw a r d y  lo s  z u p e łn ie  p o k r z y ż o w a ł  m a  
s z y k i.  D o p ie r o  p o  15 la ta c h  tu ła c z k i  z n o w u  p o k ło n i ł  s i#  
o jc z y s te j  z ie m i.  S ta n ą ł n a  n ie j  z  p ia s to w s k im  o r łe m  n a  
c z a p c e  z k a r a b in e m  w  r ę k u .

D O  F R A N C J I  w y je c h a ł  w  la ta c h  k r y z y s u .  N a  o b c z y ź n f#  
r ó w n ie ż  n ie  p r z e le w a ło  s ię . S a m  w ś ró d  o b c y c h  c ię ż k o  p r a ­
c o w a ł,  a b y  z z a r o b io n y c h  p ie n ię d z y  c h o ć  część  w y s ła d  
d o  P o ls k i  m a tc e  i  m ło d s z e m u  b r a tu .  C zę s to  i  ta m  n ie  b y ło  
r o b o ty .  P r a c o w a ł w  k o p a ln i  w ę g la , c u k r o w n i ,  b la c h o w n ią  
b u d o w a ł d r o g i.  S ta w a ł d o  w a lk i  w  je d n y m  sze re g u  z  i n ­
n y m i  r o b o tn ik a m i o  p r a w o  d o  p r a c y  i  w y n a g ro d z e n ia , ’ 
u c z e s tn ic z y ł w  s t r a jk a c h .  P o w o li ,  a le  s y s te m a ty c z n ie  s ta ­
p ia ł  s ię  z  je d n ą  w ie lk ą  r o d z in ą  p r o le ta r iu s z y .

W  1936 r o k u  w s łu c h a  w  H is z p a n ii  w o jn a  d o m o w a . N a  
p o m o c  m ło d e j r e p u b lic e  śp ie s z ą  lu d z ie  p r a c y  z  c a łe j E u ro ­
p y .  D o  H is z p a n ii  w y je ż d ż a  ta k ż e  F ra n c is z e k  G ó rs k i .  J e ­
s ie n ią  1936 r .  t r a f ia  d o  B r y g a d y  M ię d z y n a r o d o w e j lm . ' 
H e n r y k a  D ą b ro w s k ie g o . P rz y d z ie la ją  g o  d o  o b s łu g i k a r a ­
b in u  m a s z y n o w e g o  p r z y  5 k o m p a n ii .  N a s tę p u ją  c ię ż k ie  t  
p ię k n e  la ta  s łu ż b y  w  rz ą d z ie  r e p u b l ik i ,  d łu g ie  m a rs z e  
i  p r z e g r u p o w a n ia ,  b i t w y  z w y c ię s k ie  i  p rz e g ra n e .

P o  d w u  la ta c h  w a lk  je g o  b r y g a d a  s ta je  n a d  r z e k ą  E b ra f  
w c h o d z i d o  n a jk rw a w s z e g o  b o ju  p r z e c iw  o d d z ia ło m  p ó ź ­
n ie js z e g o  d y k t a to r a  F ra n c o , i  je g o  w ło s k im  i  n ie m ie c k im  
s p rz y m ie rz e ń c o m . N a  D ą b ro w s z c z a k ó w  s y p ią  s ię  b o m b y , 
z rz u c a n e  z h i t le r o w s k ic h  s a m o lo tó w .

—  Z  n a s z e g o  b a ta lio n u  —  p r z y p o m in a  s o b ie  F . G ó r s k i  —i  
z o s ta ło  w te d y  t y l k o  40 ż y w y c h .  B l is k o  500 p o le g ło , b y tm  
r a n n y c h  lu b  z a g in io n y c h .  K r w a w e  to  b y ły  z m a g a n ia .  
B i tw a  n a d  E b ro  t r w a ła  k i l k a  d n i.

F . G Ó R S K I —  t a k  j a k  w ie lu  o b r o ń c ó w  r e p u b lik i  —  p rz e ­
d o s ta je  s ię  p rz e z  g r a n ic ę  f r a n c u s k ą  i  t r a f ia  d o  o b o z u  n a j ­
p ie r w  w e  F r a n c j i ,  p ó ź n ie j w  A lg ie r i i  n a  S a h a rz e . W  I9 4 t  
r o k u  ic h  o b ó z  w y z w a la ją  A m e r y k a n ie ,  p r z y je ż d ż a ją  p rz e d ­
s ta w ic ie le  k o n s u la tó w :  a m e ry k a ń s k ie g o ,  a n g ie ls k ie g o  i  r a ­
d z ie c k ie g o .

—  D Ł U G O  N IE  W A H A Ł E M  S IĘ  —  m ó w i F . G ó r s k i  —
d ro g a  d o  P o ls k i  p rz e z  Z w ią z e k  R a d z ie c k i w y d a la  m i s ią  
n a jk ró ts z a  i  n a jw ła ś c iw s z a . P o d r ó ż o w a liś m y  p o c ią g ie m  da 
T u n is u ,  p ó ź n ie j o k r ę te m  d o  A le k s a n d r i i  i  P o r t  S a ld u , p o ­
c ią g ie m , s a m o c h o d a m i i  z n o w u  p o c ią g ie m  p rz e z  P a le s ty n ą  
d o  B a g d a d u  i  P e rs ję  n a d  M o rz e  K a s p i js k ie .  T u  k o le jn y  
r a z  z a ła d o w a liś m y  s ię  n a  s ta te k ,  b y  s ta n ą ć  w re s z c ie  na 
z ie m i r a d z ie c k ie j.  P o d ró ż  n a s z a  p rz e z  A f r y k ę  i  A z ję  t r w a ła  
o k o ło  d w ó c h  m ie s ię c y .

W  Z W IĄ Z K U  R A D Z IE C K IM  F . G ó rs k i  t r a f i ł  o d  ra z u  d o  
1 D y w iz j i  P ie c h o ty  im .  T a d e u s z a  K o ś c iu s z k i.  P r z y d z ie lo n o  
g o  d o  1 d y w iz jo n u  a r t y le r i i  p r z e c iw lo tn ic z e j ,  o t r z y m a !  
s to p ie ń  b o m b a rd ie r a .  T u  w ś ró d  s w o ic h  p o c z u ł s ię  n a ­
p r a w d ę  p o tr z e b n y  O jc z y ź n ie , z a  k tó r ą  ju ż  te ra z  b e z p o ­
ś r e d n io  s ze d ł w a lc z y ć .  W ra z  ze  s w o ją  b a te r ią  u c z e s tn ic z y ! 
w  b i tw ie  p o d  L e n in o .  C h rz e s t b o jo w y  p r z e ż y ł n a  s ta c j i  
k o le jo w e j  D a r n ic a  p o d  K i jo w e m .  H i t le r o w s k ie  s a m o lo ty  
z a a ta k o w a ły  s ta c ję  i  i c h  t r a n s p o r t .  P o le c ia ły  b o m b y  s ie ją c  
w o k ó ł  z n is z c z e n ie  i  ś m ie rć .

— S t rz e la l iś m y  w te d y  c e ln ie  — w s p o m in a  F . G ó r s k i  — 
s t r ą c i l iś m y  k i l k a  n ie p r z y ja c ie ls k ic h  m a s z y n . W ie lu  m o ic h  

c h o ć  z c ię ż k im i  s t r a ta m i

I  W R E S Z C IE  p rz y s z e d ł 
d a w n o  o c z e k iw a n y
d z ie ń . A r t y le r z y ś e i  ja k o  
p ie rw s i  z  p o ls k ic h  w o js k  
p r z e k r o c z y l i  B u g , s ta ­
n ę l i  n a  o jc z y s te j  z ie m i.

—  B Y L IŚ M Y  w s z y s c y  
w z ru s z e n i.  J a  m ia łe m  
sz c z e g ó ln e  p o w o d y  d o  
ra d o ś c i i  r e f le k s j i .  W  
P o ls c e  n ie  b y ło  m n ie  15 
la t .

L O S Y  z w y c ię s k ie j  w o j ­
n y  p o to c z y ły  s ię  d a le j  
n a  z a c h ó d . R a ze m  z a r -  
ty le r z y s ta m i F . G ó r s k i  
w a lc z y ł  o  W a rs z a w ę , 
B y d g o s z c z , O d rę , K o ło ­
b rz e g  i  B a ł t y k ,  a ż  w re s z  
c ie  s ta n ą ł n a  g ru z a c h  
z d o b y te g o  B e r l in a .  D e ­
m o b il iz a c ja  z a s ta ła  g o  
je s ie n ią  1945 r .  w  O ś w ię ­
c im iu .  J u ż  w  n a s tę p n y m  
r o k u  o s ie d l i ł  s ię  w  
S z c z e c in ie ; W y b r a ł  d o m  
p r z y  u l .  T r a u g u t ta ,  z a ło ­
ż y ł  r o d z in ę . P o  t y l u  la ­

ta c h  m ó g ł n a re s z c ie  s p o k o jn ie  o d ło ż y ć  k a r a b in  w z ią ć  d o  
r ę k i  p o k o jo w e  n a rz ę d z ie  p r a c y  —  ło p a tę  i  k i l o f .

U r u c h a m ia ł  s z c z e c iń s k i p o r t ,  ła d o w a ł  w  n im  w ę g ie l,  p o  
k i l k u  la ta c h  p r z e n ió s ł s ię  d o  „ lż e js z e j ”  p r a c y  w  w o d o c ią ­
g a c h  m ie js k ic h .  O d  1957 r .  je s t  n a  z a s łu ż o n e j e m e ry tu rz e . ' 
Z a  s w o ją  n ie n a g a n n ą  p ra c ę  o t r z y m a ł K r z y ż  K a w a le r s k i  
O r d e ru  O d ro d z e n ia  P o ls k i,  m a  w ie le  o d z n a c z e ń  b o jo w y c h .  
J e s t c z ło n k ie m  Z B o W iD .  (A g )
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Żołnierz polski 
na Pomorzu Zachodnim

za cenę krwi
JESZC ZE  T O C Z Y Ł Y  S IĘ  k rw a w e  w a lk i  na P om orzu  Srod 

k o w y m , jeszcze je d n o s tk i 1 A r m i i  W o js k a  P olsk iego  
k ru s z y ły  o s ta tn ie  fo r ty f ik a c je  p o z y c ji ry g lo w e j W a lu  P o­

m o rsk ie g o , g dy  żo łn ie rze  6 sam odzie lnego  b a ta lio n u  p o n to n o - 
w o -m o to ro w e g o  d o ta r l i  nad  O drę . O n i to  p ie rw s i po  w ie ka ch , 
żo łn ie rze  po lscy , w z o re m  o jc ó w  w  lu ty m  1945 ro k u  w k o p a li 
p ie rw s z y  s łu p  g ra n ic z n y  nad  O drą  w  C z e lin ie  w  p o w ie c ie  
ch o je ń sk im .

W  D Z IE W IĘ Ć  D N I P Ó Ź N IE J ,
‘ p o  h is to ry c z n y m  d o ta rc iu  nad 
O d rę  ż o łn ie rz y  p o ls k ic h , na Z ie ­
m ię  G ry f ic k ą  i  K a m ie ń s k ą  w k ro  
c z y ły  je d n o s tk i 1 i  2 D y w iz j i  
P ie cho ty . K o śc iu szko w cy  o trz y ­
m a li za da n ie  za jęc ia  o b ro n y  nad 
Z a le w e m  S zczecińsk im  od S tep 
n ic y  d o  K a m ie n ia . D ru g a  d y w i­
z ja  o b e jm o w a ła  s traż  od  K a m ie ­
n ia  do  Ł u k ę c in a . W y k o n a n ie  
tego  zadan ia  n ie  b y ło  ła tw e . Z 

' K o ło b rz e g u  p rz e d z ie ra ło  s ię  na 
zachód dz iew ięc io tys ię czn e  z g ru  

¡pow an iie  h it le ro w c ó w  w sp ie ra ne  
o gn ie m  a r t y le r i i  n ab rze żne j i  

| k i lk u  o k rę tó w .
j_ W Y R Ó Ż N IŁ  S IĘ  T U  szczegól­
n ie  5 p u łk  p ie c h o ty , k tó r y  za te  

I w a lk i  o trz y m a ł m ia n o  „K o ło ­
b rze sk ieg o ". P rzez m ies ią c  p e ł­
n i l i  s tra ż  żo łn ie rze  1 A r m i i  
W o js k a  P o lsk iego  nad  B a łty ­
k ie m . N is z c z y li h it le ro w s k ie  o - 
k rę ty ,  ro z b ija l i  g ru p y  faszys tów  
u s iłu ją c e  p rze d rze ć  s ię  na  za ­
c h o d n i b rzeg O d ry . Je dn ym  z 
w a ż n y c h  zadań ty c h  je dn o s te k  

1 b y ło  ró w n ie ż  p rze p ro w a d zen ie  
j  w io s e n n y c h  p ra c  p o lo w y c h  na 
• Z ie m i S zczec ińsk ie j. P om ag a li 
l i m  w  ty m  d z ie le  żo łn ie rze  D y ­
w iz j i  R o ln o -G o sp od a rcze j, po­
w o ła n e j do żye ia  w  p o ło w ie  m a r 

;ea  1945 r .  W sp ó ln ie  p rz y g o to - 
i w y w a l i  ch leb  d la  osad n ików .
! W  T Y M  C Z A S IE  żo łn ie rze  2 
¡ D y w iz j i  A r t y le r i i  to c z y l i w a lk i 
p od  Łobzem . a  n as tę pn ie  w s p ie - 

! ra ją c  s w y m  o gn ie m  o d d z ia ły  
I A r m i i  R a d z ie ck ie j z d o b y w a li 
/Z ie m ię  Szczecińską k ilo m e tr  po

k ilo m e trz e , ła m ią c  z a c ie k ły  o - 
p ó r  h it le ro w c ó w  n a  p rz y c z ó łk u  
d ą b s k im . W  w a lk a c h  o  w y z w o ­
le n ie  G ry f in a  i  p ra w ob rze żn ych  
d z ie ln ic  Szczecina b ra ła  u d z ia ł 
1 S am od z ie ln a  B ry g a d a  M oździe  
rzy . U d z ia ł je d n o s te k  p o ls k ic h  w  
ty m  re jo n ie  m ia ł duże  znacze­
n ie . J e d n o s tk i A r m i i  R adziec­
k ie j,  w a lczące  z  za c iek le  b ro ­
n ią c y m i s ię  h it le ro w c a m i w  re ­
jo n ie  S zczec ina -D ąb ia , to c z y ły  
bez p rz e rw y  w a lk i,  bez u z u p e ł­
n ie ń  p rzez  k i lk a  m ies ięcy. Z m o ­
to ry z o w a n e  c z te ry  b ry g a d y  a r­
t y le r i i  p o ls k ie j s ta n o w iły  potęż 
n ą  s iłę  ude rze n iow ą , k ruszącą  
o p ó r h it le ro w c ó w  i  u m o ż liw ia ­
ją cą  p iechoc ie  ra d z ie c k ie j l ik w i 
d ac ję  tego  ta k  ważnego p rz y ­
c zó łka  h it le ro w s k ie g o , o s ła n ia ją ­
cego p o r t  szczecińska.

Ż o łn ie rz o m  1 S am od z ie ln e j 
B ry g a d y  M o źd z ie rzy , po w y zw o lę  
n iu  p ra w o b rz e ż n y c h  d z ie ln ic  
Szczecina, p rz y p a d ło  szczegól­
ne  za da n ie  —  lik w id a c ja  o s ta t­
n ie g o  p rz y c z ó łk a  h it le ro w c ó w  
na  w s c h o d n im  b rzegu  O d ry  w  
re jo n ie  O s in ow a  Dolnego.

T a m . gdzie  p rzed  tys ią cem  la t  
żo łn ie rze  M ieszka  i  Czc i b ora  g ro  
m i l i  zagony m a rg ra b ió w  H o do - 
na  i Z y g fry d a , p o lscy  m o źd z ie - 
rzyśc i la w in ą  s ta l i z a s y p y w a li 
na jeźdźców , w s p ie ra ją c  ż o łn ie ­
rz y  ra d z ie c k ic h  47 A rm i i,  w y ­
z w a la ją c y c h  te  z iem ie .

W  P A R Ę  D N I P Ó Ź N IE J  spod 
K o ło b rz e g u , T rz e b ia to w a  i K a  
m ie n ia  P om orsk ieg o  ru s z y ły  
p rzez  Z ie m ię  S zczecińską d y ­

w iz je  1 A r m i i  W o js k a  P o lsk ie ­
go, b y  ześrodkow ać się  w  re jo ­
n ie  lasów  m o ry ń s k ic h  w  p rz y ­
g o to w an ia ch  do  o s ta tn ie j ope­
ra c j i  d ru g ie j w o jn y  ś w ia to w e j. 
Ż o łn ie rz e  po lscy  u  b oku  A rm i i 
R a d z ie c k ie j w  c ię żk ich  bo jach  
s fo rs o w a li O drę  i  w z ię li u d z ia ł 
w  ja kże  z a -zczy tn e j i  w y m o w ­
n e j o p e ra c ji, w a lk a c h  w  z d ob y ­
c iu  B e r lin a , czyn iąc w  ten  spo­
sób zadość s p ra w ie d liw o ś c i dzie 
jo w e j.  (Zb . C.)

IN Ż . M A R IA N  M A C IE ­
J E W S K I p re z e n tu je  X V I I -  
w ie czn y  szyszak h usa rsk i, 
n a  śc ian ie  w  g ab loc ie  epo­
le ty  p o ru c z n ik a  z o kre su  
K s ię s tw a  W arszaw sk iego , 
n ad  n im i u n ik a to w a  szab la  
—  tzw . b u ła t.

F o to : Tadeusz W it

Pasja zbieracza
HO B B Y S T A  —  ta k  o kre ś la  się lu d z i,  k tó rz y  sporą  część 

sw o jego  czasu p ośw ięca ją  z b ie ra n iu : znaczków , e ty k ie ­
tek , lu b  ja k  k to  w o li  ło w ie n iu  ry b , czy u p ra w ia n iu  d z ia ł 

k i.  O in ż . M a r ia n ie  M a c ie je w s k im  tru d n o  pow ied z ie ć  —  h ob ­
bysta . Jego z b io ry , a  w ła ś c iw ie  ca ła  k o le k c ja  m il i ta r ió w ,  to  
p lo n  ponad 2 0 - le tn ie j p a s ji je g o  życ ia , p a s ji zb ieracza.

W N Ę T R Z E  sk ro m n eg o  d om u  
k r y je  p rzebogate  d ob ra  k u ltu r y  
n a ro d o w e j: b ro ń  p a ln ą  k ró tk ą  i  
d ług ą , sieczną, e le m e n ty  u m u n ­
d u ro w a n ia , in sygn ia , o rd e ry  i  
odznaczenia , o sprzę t w o js k o w y , 
z b ro je  ryce rsk ie , d o k u m e n ty , ce 
ra m ik ę , m a la rs tw o , a naw e t..

CZĘSTO MY, współcześni, 
bagatelizujemy wysiłek 
zbrojny praojców. Przywy­

kliśmy widzieć na froncie duże 
zgrupowania wojsk, cechujące 
się szybkością manewru i siłą o- 
gnia, obejmujące długotrwałymi 
działaniami całe kontynenty. Tym 
czasem a' storyczne spojrzenie na 
dawne wojny musi prowadzić do 
błędnych wniosków.

D la słabo zaludnionej Polski 
Mieszka I (około milion mieszkań 
ców) uzbrojenie i utrzymanie sta­
łych załóg w pogranicznych gro­
dach oraz „stołecznej" drużyny. 
Uczącej 3 tys. jeźdźców pancer­
nych -  był to wysiłek nie mniej­
szy, niż nasz dzisiejszy dla obron 
ności kraju. Nieprzebyte pusz­
cze, mokradła, rozlewiska rzek, 
brak sieci drogowej -  utrudnia­
ły operacje bojowe. A przecież 
oddziały ówczesne dokonywały 
szybkich przemarszów na trasach 
trzysta i więcej kilometrów. Wy­
magało to, używając terminologii 
współczesnej, sprawnego przygo­
towania logistycznego operacji: 
składów żywności, kwater, paszy 
dla koni, zapasów broni.

Co więcej, bez dobrego wy­
wiadu i łączności żadna ze zwy­
cięskich bitew, stoczonych przez 
Polańskie wojska w latach 967 i 
972 nie miałaby szans powodze­
nia. W  obu wypadkach polskie 
dowództwo znało siłę przeciwni­
ka, kierunek uderzenia, taktykę 
nieprzyjacielskich wodzów. Wy­
macało to utrzymywania stałej 
służby wywiadowczej na dworze 
cesarzy niemieckich i w stolicach 
sąsiadujących z Polską marchii. 
Służba ta dysponowała środka­
mi szybkiego przekazywania in­
formacji; przy odrobinie wyobraź­
ni można docenić skalę trudno­
ści — rączy koń musiał wówczas 
zastąpić radiostacje, samoloty 
wywiadowcze, telefony.

Wiąże się z tym skuteczny sy­
stem alarmowy. Gdy z M agde­
burga wyruszała nieprzyjacielska 
wyprawa, niemal równocześnie 
musiały ałówne siły polskie ru­
szyć z Wielkopolski ku granicy,

poza tym z niezagrożonych przez 
wroga grodów należało ściągnąć 
rezerwy w miejsce przewidzianej 
bitwy. Nawet dziś byłaby to ope­
racja niełatwa, a cóż dopiero 
przed tysiącem lat! Mimo trud­
ności terenowych wówczas ten 
system obrony działał niezawod­
nie.

Oczywiste oparcie dla oddzia­
łów operacyjnych stanowiły po­
graniczne umocnienia. Tutaj inży 
nierowie Mieszka I zdali egzamin 
z wyróżnieniem. Takie fortyfikacje 
jak  Wolin, Cedynia, Santok i kil­

kanaście innych, których imponu­
jące pozostałości odkryli archeo­
lodzy — wystawiają znakomite 
świadectwo nie tylko ich twór­
com, ale również ówczesnej Pol­
sce. Przy wznoszeniu wspomnia­
nych grodów zatrudnić trzeba by­
ło dziesiątki tysięcy pracowników 
niewykwalifikowanych i rzemieślni 
ków, przygotować narzędzie, 
transport budulca, zorganizować 
place budowy i. zaopatrzenie łu­
dzi w żywność. Pamiętajmy, że 
pas nadodrzańskich umocnień 
powstawał w zasadzie z dala od 
ludnych terenów. Były to więc 
przedsięwzięcia kosztowne i wy­
m agające wieloletnich wysiłków, 
których nasi praojcowie nie szczę 
dzili.

W  parze z gotowością obron­
ną i ruchliwością sił zbrojnych 
szła polska sztuka wojenna, opar 
ta na umiejętności manewru i 
niezawodnym współdziałaniu pie 
choty z jazdą. Dwa przykłady.

W  bitwie w roku 967 uderze­
nie nieprzyjaciela przyjęła na sie 
bie piechota, by po pierwszym 
starciu wycofać się na wyznaczo­
ny dystans. Oczywiście wróg rzu­
cił się w pogoń pewien zwy­
cięstwa. Wówczas — jak piszą 
kronikarze -  na znak dany cho­
rągwią przez Mieszka piechota 
zawróciła, a  równocześnie oddzia 
ły konnicy okrążyły oba skrzydła 
wroga, odcinając mu odwrót Po 
dobną taktykę zastosowano pod­
czas bitwy pod Cedynią pięć lat 
później. Najpierw polska piecho­
ta pozorowała obronę przeprawy 
przez Odrę, po czym wycofała 
się pod cedyński gród. Gdy ry­
cerstwo niemieckie podążyło za 
nią, ukryta na wzgórzach jazda 
uderzyła od tylu na rozciągnięte 
szyki wroga. W  tej sąmej chwili 
piechota wykonuje zwrot i oto 
niewcześnie triumfujący najeźdź­
ca jest okrążony.

Straty przeciwnika były olbrzy­
mie; kronikarz Thietmar notuje, 
że „padli trupem wszyscy naj­
lepsi rycerze". Oczywiście wyko­
nać takie manewry mogło tylko 
wojsko znakomicie wyszkolone. 
Imponować nam może zwłaszcza 
lekkozbrojna polska piechota, 
która -  z pancerną jazdą wroga 
na karku — potrafiła w zwartych 
szykach wycofać się na wyznaczo 
ne pozycje i stamtąd natych­
miast przejść do kontrataku. 
Sprawna okazała się również pra 
ca sztabu, który umiał wybrać 
dogodne pole bitwy, zgrupować 
we właściwych punktach oddziały 
i sprawnie dowodzić działaniami, 
przebiegającymi przecież w obu 
wypadkach na przestrzeni kilku­
nastu kilometrów.

Obchodząc dziś rocznicę W oj­
ska Polskiego powinniśmy pamię­
tać, że armia nasza ma 1000-leł- 
nie tradycje, z których możemy 
być dumni.

I. G. KAM NSKł

je d n o fu n to w e , le k k ie  d z ia ło  p o ­
ło w ę  z  1750 ro ku . N ie je d n o  m u 
zeum  n ie  p o w s ty d z iło b y  s ię  ta ­
k ie j k o le k c j i i  ju ż  n ie je d n o  m u  
zeum  zab iega ło  o zakup  zb io ­
ró w , n ie  m ó w ią c  ju ż  o w y p o ż y ­
cze n iu  p ew n ych  ekspona tów .

—  Z B IE R A Ć  M IL IT A R IA  za ­
czą łem  w  dość p ro za iczn ych  o - 
ko liczn ośc ia ch  —  m ó w i inż . M a ­
r ia n  M a c ie je w s k i. O tóż po w y z ­
w o le n iu  z n a la z łe m  się  w  Szcze­
c in k a . W  je d n y m  z opuszczo­
n y c h  d om ów  w p a d ł m i w  rękę  
h it le ro w s k i,  p rz e b ity  o d ła m k ie m  
h e łm  i  o p ra w io n y  ów  od ła m e k. 
N ap is  w y ja ś n ia ł, że p och od z iły  
z 1939 r., a w ię c  w y m o w n y  sym  
b o i k rw a w y c h  zm agań  tra g ic z ­
nego  w rześn ia . Z  b ieg ie m  la t  ko  
le k c ja  ros ła . Często s taw a łe m  
się posiadaczem  cennych  egzem­
p la rz y  b ro n i przez p rz y p a d e li. 
N a  p rz y k ła d  na  p o b lis k ie j d z ia ł­
ce o d k ry łe m  k a ra b in  s k a łk o w y  
z  T u ty , k tó r y  s łu ż y ł do... p od ­
trz y m a n ia  s ia tk i,  u n ik a to w ą  tzw . 
czarną, b o jo w ą  szablę p o lską  ce 
chow aną  IP Z D  z n ie z n a n e j sza- 
b e ln i o d k u p iłe m  od ch łopca ... rą  
b iącego n ią  p ło t. N a js ta rs z y  eg­
ze m p la rz  pos ia d an e j b ro n i tzw . 
ko rb acz  (X V -w ie c z n y  cep b o jo ­
w y )  o trz y m a łe m  w  darze przed  
z górą  20 la ty  od  u c z n ió w  T e ch ­
n ik u m  E nergetycznego, a d z ia ło  
k u p iłe m  od ro ln ik a  w  je d n e j z 
p o d ko s tre yń sk ich  w si.

T R U D N O  T U  J E D N A K  M O W lC  o 
p r z y p a d k u ,  g d y ż  z p e w n o ś c ią  w ie le  
osó b  w id n ia ło  w c z e ś n ie j o w e  z a r ­
d z e w ia łe  d z ia ło  i  k a r a b in  c z y  sza b ­
lę ,  z t y m  że d la  la ik a  b y ło  to  
z w y k łe ,  n ie p o tr z e b n e  ż e la z tw o . Z a r  
d z e w ia łe  p r z e d m io ty  d o p ie ro  w  r ę ­
k a c h  in ż .  M a c ie je w s k ie g o ' n a b ie ra ły  
b la s k u . W  s w y m  s k r o m n y m  w a r ­
s z ta c ie  ś lu s a rs k im  p ie c z o ło w ic ie  
k o n s e r w o w a ł,  n a p r a w ia ł,  a  n a w e t 
d o r a b ia ł b r a k u ją c e  f r a g m e n ty .  T a k  
p rz e z  la t»  p o w s ta ła  p ię k n a  k o le k ­
c ja .  Z d o b i  d z iś  ś c ia n y  w s z y s tk e h  
p o k o i.  C zęść e k s p o n a tó w  w y p o ż y ­
c z y ło  m u z e u m  w e  W r o c ła w iu  n a  
w y s ta w ę  p t .  „ O d  G r u n w a ld u  po  
B e r l i n " ,  a p e w n e  e g z e m p la rz e  b r o ­
n i z n a jd u ją  s ię  na  s ta łe j e k s p o z y c j i  
m i l i t a r ió w  w  K o ło b rz e g u .  W  *9S9 r .  
w y s ta w ę  inż .- M a c ie je w s k ie g o  w  
M u z e u m  N a r o d o w y m  w  S z c z e c in ie  
o d w ie d z iło  o k .  2» ty s .  osó b .

In ż .  M a r ia n  M a c ie je w s k i je s t  
c z ło n k ie m  S to w a rz y s z e n ia  M iło ś n i­
k ó w  D a w n e j B ro n i i B a r w y  z sie­
d z ib ą  w  K r a k o w ie . N a le ż y  d-> k o ła  
w P o zn a n iu , (w  n as zym  m ie śc ie  
je s t  je d y n y m  p rz e d s ta w ic ie le m  tego  
sto  w a rz y  snenia) je ź d z i n a sp o tka n ia  
w y g łas za  p re le k c je , n a p is a ł k i lk a  
o p ra c o w a ń  n a u k o w y c h  z In te re s u ­
ją c e g o  go te m a tu . W res zc ie  p o d p i­
sa ł u m o w ę  z  O s so line u m , k tó re  w y ­
d a  o p ra c o w a n y  p rze z  n ie g o  k a ta lo g  
b ro n i p a ln e j od 1700 do  1835 r .

JE G O  D R U G Ą  P A S JĄ , a m o ­
że go rącym  p ra g n ie n ie m  pozo­
s ta w ie n ia  po  sobie  trw a łe g o  ś la  
du  w  h is to r i i  naszego m ia s ta  i  
re g ion u , je s t M uzeum  O ręża P oi 
skiego. Chce m ia n o w ic ie  po spel 
n ie n iu  o k re ś lo n ych  w a ru n k ó w  
p rzekazać b ezp ła tn ie  sw o je  zb io  
r y  ja k o  za lążek p rz y s z łe j s ta łe j 
e kspo zyc ji w o js k o w e j. W ystę po ­
w a ł ze sw o ją  p ro p o z y c ją  w  p ro ­
g ra m ie  te le w iz y jn y m . Z n a le ź li się 
m o żn i p ro te k to rz y , p ad ło  n aw e t 
k i lk a  k o n k re tn y c h  ro zw ią za ń . 
O d tego czasu n ie w ie le  się zm ie  
n iło , z ty m  że może częście j na­
g a b u ją  go w y s ła n n ic y  z W ro c ła ­
w ia , aby z a k u p ić  d la  tam te jsze ­
go m uzeum  ca łą  ko le k c ję , bo­
w ie m  z b ió r inż . M a ria n a  M a c ie ­
je w s k ie g o  zaczął p o w o li p rz e ra ­
s tać m o ż liw o ś c i tw ó rc y . W  n ie ­
w ie lk im  m ie szka n iu  b ra k  po p ro  
s tu  ty lu  ścian  i  ką tó w , a by  
w szys tko  n a le życ ie  um ieśc ię , n ie  
m ó w ią c  ju ż  o zo rg an izo w an iu  
p la n o w e j e kspo zyc ji i  choć czę­
ś c io w y m  je j  udos tęp n ien iu . To  
w ie lk a  szkoda. Jest to  przec ież 
k a w a ł h is to r i i  P o ls k i, je j  czynu  
zb ro jnego , je j  oręża.

A N D R Z E J  G E D Y M IN

F R A G M E N T  k o le k c j i b ro  
n i p a ln e j. K a ra b in y  s k a łk o ­
we, kap iszonow e  i  o d ty lc o -  
w e. Jeden  z n ic h  s ta l w e ­
tk n ię ty  w  z ie m ię  jako ... s łu ­
p ek  p o d trz y m u ją c y  s ia tkę  
na p o b lis k ie j dz ia łce.


